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Pobory urzędników 
i wojskowych

Zapowiedź bliskiego ukazania się 
dekretu Prezydenta Rzeczypospolitej 
o obniżeniu poborów urzędniczych i 
wojskowych na prowincji z dniem 
1 czerwca o około 10 procent, wywo­
łała zrozumiałe poruszenie w sferach 
pracowników państwowych i duże 
wrażenie w calem społeczeństwie. 
Uchwała ta jest dowodem stale po­
garszającej się sytuacji finansowej 
kraju. Budżet państwowy na rok 
1932/33 obliczony jest, jak wiadomo, 
na sumę 2 450 milj. złotych. Tym­
czasem dziś już nietyłko opozycja, 
ale sfery, zbliżone do rządu, przyzna­
ją,, że dochody skarbu w tym roku da­
dzą. niespełna 2 miljardy złotych. W 
budżecie zapowiada się deficyt na pół 
miljarda złotych, co stanowi 20 proc, 
preliminowanej sumy. Rząd powziął 
narazie uchwałę pokrycia niedoboru 
przez zmniejszenie budżetu o 200 mi­
lionów, z czego 100 milj. m,ą przypaść 
na wydatki rzeczowe, a 100 milj. na 
wydatki personalne.

Przyznać należy, że te wydatki 
personalne dają nieproporcjonalną 
sumę w budżecie państwa Dość po­
wiedzieć, że pochłaniają one blisko 
miljard złotych, co stanowi obecni© 
połowę zredukowanego budżetu pań­
stwowego. Jest to istotnie ciężar, któ­
rego państwo udźwignąć, w obecnych 
zwłaszcza czasach, nie może. Rozrost 
biurokracji w Polsce przybrał roz­
miary zastraszające. Wzorowaliśmy 
się tutaj bardzo silnie na wzorach au­
striackich i galicyjskich, które młode 
państwo polskie przejmowało skwa­
pliwie dzięki wpływom, jakie urzęd­
nicy z b. Galicji zdobyli w polskiej 
administracji. Na fakt ten stale 
zwracaliśmy uwagę. Uważaliśmy też, 
że dalsze skierowywanie młodych sił 
polskich wyłącznie do biurokracji, że 
dalszy pęd do urzędów jest zjawiskiem 
bardzo niezdrowem, które w końcu 
musi skończyć się fatalnie.

Rządy pomajowe nietyłko nie po­
wstrzymały tego niezdrowego rozro­
stu biurokracji, ale rozwinęły system 
ten jeszcze silniej. Przecież cała poli­
tyka etatystyczna w praktyce wyraża 
się właśnie w rozwoju najrozmait­
szych urzędów, pilnujących, kontrolu­
jących, a nieraz wprost szykanują­
cycli społeczeństwo, w rozwoju naj­
rozmaitszych przedsiębiorstw pań­
stwowych, gdzie, mimo deficytu, ist­
nieją sute tanjemy dla szczęśliwych 
dyrektorów i członków rad nadzor­
czych (przeważnie wysokich urzędni­
ków).

Dzisiaj sytuacja jest taka, że kraj, 
Wyczerpany do ostateczności, nie mo­
że już udźwignąć i utrzymać całej 
tej machiny biurokratycznej i etaty­
stycznej, którą „radosna twórczość" 
rozwinęła w Polsce w myśl zasady, że 
Wszystko musi robić państwo, i że 
^’szystkiem zajmować się muszą u- 
rzędy państwowe. Ta polityka dopro­
wadziła do katastrofy i w pierwszym 
rzędzie odbiła się właśnie na urzędni­
kach.

Paderewski o prawach Polski do Pomorza
Przemówienie na pożegnalnym bankiecie w Nowym Jorku 

Spontaniczne owacje zebranych
N o w y J o r k, 19. 5. (PAT). Przy 

udziale blisko 700 osób odbył się w ho­
telu „Astor" bankiet na cześć Paderew­
skiego, wydany staraniem izby handlo­
wej polsko - amerykańskiej. W ban­
kiecie wziął udział ambasador Filipo­
wicz oraz najwybitniejsi przedstawi­
ciele amerykańskiego świata politycz­
nego, finansowego i kulturalnego.

Podczas bankietu przyjęty długo- 
trwałemi oklaskami i powstaniem ze­
branych z miejsc, Paderewski wygło­
sił przeszło godzinne przemówienie.

Podkreślił on przedewszystkiem 
prawa historyczne, ekonomiczne i et­
nograficzne Polski do Pomorza. Prze­
ciwstawił następnie dodatnie położe­

Konsternacja z powodu oświadczenia Herriota
Aiemey chcialy już dyktować warunki Francji — Glos filo- 

yermańskieyo „Daily Herald“
Berlin, 19. 5. (Tel. wł.) Opubli­

kowane w środowej prasie angielskiej 
oświadczenie Herriota (podawaliśmy 
je we wczorajszem wydaniu wieczor- 
nem— red.) wywołało konsternację 
w niemieckich kolach politycznych.

Po wyniku wyborów francuskich 
wyrażano' przekonanie,‘że Fraricja wy- 
każe obecnie większą uległość w sto­
sunku do Niemiec. Z wrodzoną, butą 
niedwuznacznie dawano do zrozumie­
nia, że teraz Niemcy będą dyktować 
warunki Francji.

To też po pierwszem rozczarowa­
niu wyławia się głosy prasy angiel­
skiej, które popierają tezy Niemiec. — 
Bardzo szeroko omawia się dziś wy­
wody na ten temat londyńskiego pi­
sma socjalistycznego „Daily Herald", 
które stwierdza, że oświadczenie Her­
riota wywołało w kołach politycznych 
przygniatające wrażenie.

Jeżeli nowy rząd francuski zajmi© 
podobne stanowisko, to konferencja 
lozańska przyniesie tylko przedłuże­
nie moratorjum o kj,lka zaledwie mie­
sięcy. Bezpośrednim skutkiem byle­
by ogłoszeni© przez Niemcy morato­

Sytuacja polityczna w Niemczech
Berlin, 19. 5. (PAT). Gabinet 

Rzeszy kontynuował obrady nad spra­
wami finansowemi w związku z pla­
nem zwalczania bezrobocia. W posie­
dzeniu uczestniczył gen. von Schlei­
cher i desygnowany na ministra gospo­
darki Rzeszy Goerdeler.

W kołach poinformowanych pod­
kreślają, że kanclerz zdecydował się 
odroczyć sprawę rekonstrukcji gabi­
netu do chwili załatwienia programu 
społeczno - politycznego. Wiadomości 
o oczekiwanej w dniach najbliższych 
nominacji ministrów Reichswehry i 
gospodarki Rzeszy zdementowano z 
miarodajnej strony.

W najbliższych dniach kontynuo­
wane będą dalsze konferencje kancle­
rza Brueninga z gen. Schleicherem. 
Powrót Prezydenta Hindenburga z

Uważamy, że położemie szerokich 
rzesz urzędniczych jest zbyt poważne, 
aby móc uprawiać w stosunku do 
nich demagogję. A przecież mogli­
byśmy przy tej sposobności przy­
pomnieć urzędnikom, jak to wyzyska­
no ich w czasie wyborów na rzecz li­
sty B. B., jak wciągano ich w agitację 
partyjną, często nieprzebierającą w 
środkach, jak to na nich oparto wła­
ściwie całą działalność partji B. B.

nie mniejszości niemieckiej w Polsce 
pod względem politycznym i oświato­
wym, położeniu mniejszości polskiej w 
Rzeszy, ilustrując swoje wywody da- 
nemi statystycznemu

Polska — mówił Paderewski — 
jest krajem pokojowym. Polska ńie 
chce wojny, jednak, w razie narzuce­
nia jej, będzie umiała się bronić do o- 
statniej kropli krwi.

W zakończeniu mówca oświadczył, 
że protagonistami nienawiści do Pol­
ski są dziś Prusacy, wychowani w tra­
dycji Fryderyka W., inicjatora rozbio­
rów Polski.

Zebrani urządzili następnie entu­
zjastyczną owację dla Paderewskiego.

rjum dla długów prywatnych. Jest to 
największe niebezpieczeństwo, które 
w chwili obecnej zagraża Europie.

Ponieważ od chwili ogłoszenia mo­
ratorjum Hoovera nic nie zrobiono 
dla poprawienia sytuacji zbliża się 

. szybko drugi wielki kryzys, w związ­
ku z czem rzeczoznawcy wyrażają po­
ważne obawy do tego co ma nastąpić 
w lipcu.

Jeżeli faktycznie Herriot powie­
dział — pisze w dalszym ciągu cytowa­
ny dziennik — iż uzależni obniżenie 
spłat reparacyjnych od zmniejszenia 
długów wojennych, znaczyłoby to, że 
zajął on znacznie ostrzejsze stanowi­
sko niż premjer Tardieu i min. finan­
sów Flandin. Żądając przed zmniej­
szeniem spłat reparacyjnych wyraże­
nia zgody Stanów Zjednoczonych na 
obniżenie długów wojennych, stawia 
on wprost niemożliwy warunek, i o 
tem sam wie najlepiej. W takich oko­
licznościach konferencja lozańska mu­
si się skończyć niepowodzeniem, zaś 
polityka Herriota oznacza załamanie 
się Niemiec.

Neudeck nastąpi prawdopodobnie do­
piero z końcem miesiąca.

B er 1 i n, 19. 5. (PAT). W przyszłym 
tygodniu rozpoczynają pracę komisje 
parlamentarne.

W poniedziałek zbiera się komisja 
budżetowa Reichstagu. Porządek o- 
brad przewiduje wniosek stronnictwa 
opozycyjnego o unieważnienie dekre­
tów prezydenta.

Na wtorek zwołane zostało posie­
dzenie komisji spraw zagranicznych, 
na którem kanclerz Bruening złoży 
sprawozdanie z narad genewskich, w 
sprawie rozbrojenia i reparacyj oraz w 
kwestji Kłajpedy i Gdyni.

W środę komisja handlowo-poli- 
tyczna dyskutować będzie nad aktual­
nemu kwest jami polityki handlowej.

Dziś nadszedł „dzień zapłaty“ za to 
wszystko. Dziś urzędnicy sami wi­
dzą, że oni głównie pokrywają straty, 
jakie dała gospodarka „sanacyjna“, że 
z ich kieszeni wyciągnięto już 300 mi- 
ljonów złotych, redukując pobory 
urzędnicze nieraz przeszło o połowę.

Przyczyną tego stanu rzeczy jest 
system rządzenia, jego rozrzutna poli­
tyka w okresie dobrobytu, cała .ra­
dosna twórczość“, która mimo prze­

stróg, jakie padały z obozu narodowe­
go, nie liczyła się wcale z nadchodząc 
cem iciężkiemi czasami. Dziś mecha- 
nicznie obcina się pensje urzędników, 
ale czy jedną z przyczyn deficytu nie 
jest wzrost wydatków na emerytury 
od roku 1926 o przeszło 100 procent? 
Czy nie zwiększa niedoboru fakt, że 
są u góry wybrańcy, którzy posiadają 
po trzy, albo więcej pos>ad, zasiadając 
w różnych radach nadzorczych przed­
siębiorstw państwowych?

Obcinanie pensyj urzędniczych nie 
przeszkadza temu, że gdy jednych 
wyrzuca się na emeryturę, to drugich 
bierze się do urzędów na to, aby mo­
gli uprawiać odpowiednią politykę 
„sanacyjną“, czy „mocarstwową . 
Wszystko to kosztuje, wszystko to 
zwiększa niedobór. Obcinania pobo­
rów nie przeszkadza temu, że „pole- 
ca“ się urzędnikom należeć do B. B., 
do „Strzelca“ i płacić oczywiście od­
powiednie składki Również wydaj© 
się „polecenia“ prenumerowania róż- 
nych pism „sanacyjnych", podtrzymy­
wania takich, czy innych organizacyj 
pomajowych i t d. Wszystkie te 
składki odciąga się co miesiąc ze 
szczupłych poborow urzędniczych, 
które jeszcze mają ulec redukcji. 
Dziś organizacje „sanacyjne“ są wła­
ściwie już wyłącznie utrzymywane 
przez urzędników.

I dopiero w tem świetle widzimy 
cały tragizm położenia tej warstwy, 
która doczekała się takich czasów w, 
okresie tak na pozór korzystnej i re­
klamowanej wobec niej koniunktury.

Stojąc zasadniczo na stanowisku, 
że nadmierny rozrost biurokracji jest 
szkodliwy, uważamy mimo to, że rato­
wanie finansów państwa wyłącznie 
przez jednostronne nakładanie cięża­
rów na jedną tylko warstwę jest nie­
słuszne i niesprawiedliwe, zwłaszcza, 
gdy się widzi, że bynajmniej nie 
wszyscy u góry dają przykład oszczęd­
ności i ofiarności, jakiej domagają się 
od maluczkich.

A poza tem obniżanie poborów, gdy 
przekroczy pewną granicę, gotowe dać 
następstwa właśnie odwrotne od tych, 
jakich się oczekuje. Zmniejszenie po­
borów urzędniczych, to jednocześnie 
zmniejszenie konsumpcji społeczeń­
stwa, to dalsze zahamowani© handlu, 
rzemiosła i przemysłu, to dalsze po­
wstrzymanie tętna życia gospodarcze­
go. A to znowu odbija się na docho­
dach państwa i powiększa rozmiary 
deficytowe.

Wskutek zasadniczych błędów, po­
pełnionych przez rządy „sanacyjne", 
kraj nasz znalazł się w blędnem kole. 
Mimo radykalnych oszczędności i re- 
dukcyj, deficyt budżetu państwa nie 
zmniejsza się, gdyż mechaniczne o- 
szczędności osłabiają wydajność go­
spodarczą kraju i w konsekwencji da­
ją nowy deficyt. Wyjścia z tej sytua­
cji możnaby szukać tylko w całkowi­
tej zmianie systemu rządzenia i 
wskrzeszeniu w społeczeństwie pier­
wiastka zaufania.

Herriot u prezydenta
Paryż, 19. 5. (PAT.) Prezydent 

Lebrun przyjął Herriota, do którego 
zwrócił się poprzednio z prośbą o od­
bycie z nim rozmowy.
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Należy te sprawy rozróżniać
Z powodu wczorajszego naszego ar­

tykułu wstępnego p. t. „Jeszcze legen­
dy“ otrzymaliśmy z miasta od osoby, 
skądinąd poważanej, list, który jednako­
woż sprawę legjonów, organizowanych 
przez Piłsudskiego, stawia błędnie. To, 
że są legjoniści, i to dość liczni, którzy 
wdaśnie siebie i tylko siebie uważają za 
zbawców ojczyzny i wysnuwają stąd 
wniosek, że muszą być uprzywilejowa­
ną klasą w społeczeństwie i państwie, a 
wszystkich innych lekceważą i poniżają 
jako obywateli kategorji gorszej, czy 
zgoła nic nie wartej, to nie może powo­
dować, narodowców do odnoszenia się 
jednostronnie i niesprawiedliwie do po­
budek patriotycznych i dzielności żoł­
nierskiej tych, co wówczas walczyli w 
szeregach legjonowych. Należy odda­
wać każdemu żołnierzowi jako żołnie­
rzowi i każdej formacji polskiej woj­
skowej, jako takiej, gdziekolwiek wal­
czyła, to, co jej się należy. Byłoby za­
ślepieniem i wyrządzaniem krzywdy 
nie uznawać patriotyzmu i waleczności 
legjonów Piłsudskiego.

To jest prawda, samo się przez się 
rozumiejąca. Niezależnie od tego — na­
leży te sprawy rozróżniać—, stwierdzi­
liśmy wczoraj i stwierdzamy obecnie raz 
jeszcze, że:

1) legjony, walczące po stronie 
państw centralnych pod wodzą Wilhel­

Zamknięcie sesji Sejmu Śląskiego
(Od własnego korespondenta „Kurjera Poznańskiego**)

Katowice, 18 maja. 
Zarządzeniem Prezydenta Rzeczypo­

spolitej sesja Sejmu Śląskiego została 
zamknięta. Zarządzenie to przyszło 
nieoczekiwanie, a to o tyle, że Sejm 
Śląski znajdował się w trakcie za4 
łatwiania szeregu doniosłych spraw, 
których odwleczenie przynosi dużo 
szkody ludności województwa śląskie­
go. Powiedzieć jednak trzeba, że wid­
mo zamknięcia sesji, a nawet rozwią­
zania Sejmu Śląskiego, już od dawna 
wisiało, jak chmura gradową, nad tą 
instytucją, która mimo „brzeskich“ 
wyborów posiadała większość opozy­
cyjną. Sejm Śląski i wogóle dzielnica 
śląska, dzięki posiadanej autonomji, 
stanowi niejako oazę, gdzie niepoha­
mowane dążenie do samowładzy „sa­
nacyjnej“ natrafia na konstytucyjne 
ograniczenia: Do oazy tej w ostatnim 
czasie coraz silniejsze dopuszczano 
ataki, zarówno w prasie, jak i w ta­
kich projektach, jak zamiar rozszerze­
nia granic województwa śląskiego. O- 
pinja publiczna ataki te i zamiary łą­
czy z zamknięciem sesji Sejmu Ślą­
skiego, które w tak nieodpowiedniej 
nastąpiło chwili.

Naturalnie „sanacji“ marzy się 
Sejm na Śląsku na wzór Sejmu war­
szawskiego, któryby „działalność“ 
swoją wypełnił słynnem „wstać i sia­
dać“. Poza tem ma ona na myśli ob­
niżenie powagi Sejmu Śląskiego w o- 
cżach społeczeństwa, które w obecnej 
ciężkiej chwili bezrobocia, nędzy, za­
mykania warsztatów pracy i t. p. ocze­
kiwało od Sejmu Śląskiego, że będzie 
je bronił i pracował nad zaradzeniem 
złu. Dążenia „sanacji“ są jednak nie- 
ziszczalne. Społeczeństwo śląskie ma 
tyle wyrobienia politycznego, że nie 
wybierze na Śląsku Sejmu o większo­
ści ,, sanacyjnej“, zaś próby podkopa­
nia powagi tego Sejmu są choćby dla­
tego bezskuteczne, że wychodzą ze 
strony grupy, która w dorobku pracy* 
spełnionej przez Sejm, niema żadnego 
udziału. Ugrupowanie „sanacyjne“ w 
Sejmie Śląskim odgrywało dwulicową 
rolę i świadomie stanowiło czynnik 
destrukcji i sabotażu, o czem ludność 
śląska doskonale pamięta. Jakaś zaś 
„reorganizacja“ Sejmu Śląskiego, o 
której pisze prasa „sanacyjna“, jest 
niemożliwa bez jego zgody, chyba, że 
wprowadzona zostanie w drodze za­
machu.

Jak pisaliśmy, Sejm Śląski został 
zamknięty w chwili załatwiania całe­
go szeregu ważnych i pilnych zagad­
nień, nad któremi obradowały komisje 
sejmowe.

Doniosłość tych zagadnień wykazu­
je następujące ich zestawienie;

Wprowadzenie na Śląsk ustawy o 
urlopach pracowników w przemyśle i 
handlu.

Wprowadzenie rozporządzenia Pre­
zydenta Rzeczypospolitej z dnia 16. 3. 
1928 r. p umowie o pracę robotników.

Wprowadzenie rozporządzenia Pre­
zydenta Rzeczypospolitej o organizacji 
giełd.

Sprawa ■»/prowadzeni®, asa Śląsk

ma, nietylko przeciwdziałały programo­
wi zjednoczenia ziem polskich, ale szko­
dziły (oczywiście nieświadomie) dążeniu 
do istotnej niepodległości Polski;

2) legjony nie miały pod względem 
wojskowym, prawnym i politycznym 
ani przez jeden dzień charakteru rze­
czywiście odrębnego wojska polskiego, 
samodzielnej arrnji narodowej, jak była 
nią armja polska we Francji;

3) państwa centralne robiły świado­
mie z legjonów parodję samodzielnej 
armji narodowej, oddział armji raz au­
striackiej, to znowu niemieckiej, wsku­
tek czego doszło — szkoda, że późno — 
do zbiorowego oporu, za który legjoni­
ści włącznie swego wodza duchowego 
zapłacili internowaniem;

4) niestety i niektóre poczynania kie­
rowniczych czynników legjonowych u- 
blłżały godności żołnierza polskiego i 
wojska polskiego, jako przytoczona 
przez nas umowa z 2-go października 
r. 1914 z pułk. Sauberzweigiem, kwater­
mistrzem armji Ilindenburga, która to 
umowa zaprzęgała legjony m. i. do or­
ganizowania wywiadu, aresztowania o- 
sób podejrzanych, odstawiania ich do 
niemieckiego sądu wojskowego i t. p.; 
to było degradowanie polskiego czynu 
orężnego do parodii wojska polskiego.

rozporządzenia Prezydenta Rzeczypo­
spolitej o prawie górniczem.

Rozszerzenie na Śląsk mocy obo­
wiązującej ustawy z dnia 7 listopada 
1931 roku o zatrudnianiu młodocia­
nych.

Wniosek Śląskiej Rady Wojewódz­
kiej o tymczasowem uregulowaniu fi­
nansów komunalnych.

Ustawa o budowie i utrzymaniu 
dróg publicznych.

Rozporządzenia Prezydenta Rzeczy­
pospolitej z dnia 4 b. m. o izbach han­

Francja po wyborach
P. Louis Marin, przywódca narodow­

ców francuskich, w rozważaniach p. n. 
„Vive la France", w następujący sposób 
określa stan rzeczy i zadania polityki 
francuskiej po wyborach G,La Nation“ 
nr. 20):

„Ciało wyborcze, bez względu na nie­
dorzeczność i niesprawiedliwość syste­
mu wyborczego, przemawia prawnie w 
imieniu kraju. Rozporządza ono nada­
niem kierunku swym losom w pewnych 
godzinach i w znacznej mierze. Pozo­
stała część wpływu należy do opinji o- 
gółu, znacznie szerszej i często odmien­
nej od opinji głosujących, do elity, która 
bardziej niż w jakimkolwiek innym u- 
stroju ma obowiązek prowadzenia, a 
wreszcie do zdarzeń, których wymowę 
często rozumie się niestety za późno.

„Doświadczenia lat 1906, 1910, maja 
1914, maja 1924, przypominają mi, jak 
bardzo ciało wyborcze myli się nieraz 
wbrew oczywistości: trzeba czasem do­
piero kataklizmu, jak w r. 1914, lub po­
czątku ruiny, jak w r. 1926 (po rządach 
kartelu lewicy), by zechcieć otworzyć 
oczy.

„Goprawda, istniały tym razem przy­
czyny, powodujące zamieszanie i 
chwiejność w ciele wyborczem. Nigdy 
nie było ono tak znieczulane jak od 
dłuższego czasu obecnie. Nigdy też nie 
stało ono, nawet w r. 1919, 1924 lub 1928, 
przeciw tylu niebezpieczeństwom naraz, 
Mimo to, gdy się widzi żywość, z jaką 
wyborcy w Anglji, w Australji, w Japo- 
nji, w Ameryce łacińskiej dokonali 
zwrotu i wyprostowania się wobec nie­
bezpieczeństwa, uderzające jest zaśle­
pienie szeroki;h warstw w ostatnich 
wyborach.

„Jakże mogą one np. nie widzieć sta­
nu umysłów z tamtej strony Renu i 
trudności, które się stąd przygotowują? 
Na konferencje w Lozannie w sprawie 
odszkodowań i w Genewie w sprawie 
rozbrojenia idą Niemcy, Rosja, Turcja* 
ręka w rękę, zdecydowane i systema­
tycznie przygotowane. Bułgarzy i Wę­
grzy podążają za niemi, nie przyznając 
się do tego: hr. Bethlen pojawił się zno­
wu na węgierskiej scenie politycznej 
dopiero po zarysowańiu się zwrotu na 
lewo w wyborach francuskich. A nie­
stety także kraje sprzymierzone, Wło­
chy, Wielka Brytanja, Stany Zjedin. A- 
meryki, źle widząc własne swoje dobro, 
jak i dobro świata, witają radośnie moż­
ność dojścia do władzy kartelu lewicy.

dlowych, prawie przemysłowem, pra­
wie o spółkach akcyjnych i ustawie 
elektrycznej.

Wniosek Śląskiej Rady Wojewódz­
kiej, zawierający projekt ustawy o u- 
trzymaniu szczeblowania.

A wreszcie: wniesiony przez klub 
Ch. D. projekt ustawy o reorganizacji 
szkolnictwa.

Niemal wszystkie te sprawy posia­
dają bezpośredni związek z obecnem 
ciężkiem położeniem na Śląsku, albo 
też mają znaczenie zasadnicze, jak u- 
stawa o reorganizacji szkolnictwa. 
Zamknięcie sesji Sejmu Śląskiego sta­
wia te zagadnienia ustawodawcze pod 
znakiem zapytania.

Szczególne zainteresowanie budzić 
muszą dalsze losy ustawy o reorgani­
zacji szkolnictwa. Jak wiadomo, u- 
stwa taka stosowana będzie na obsza­
rze reszty Rzeczypospolitej od począt­
ku nowego roku szkolnego 1932/33. 
Czyżby słuszne były twierdzenia, że 
reorganizacja szkolnictwa na Śląsku 
ma nastąpić w drodze pogwałcenia po­
stanowień autonomji śląskiej?

W każdym razie na Śląsku zatrzy­
mana została całkowicie możność 
zgodnego z prawem uregulowania 
wielu pilnych zagadnień. Autonomja 
śląska nie zna pełnomocnictw do wy­
dawania rozporządzeń z mocą ustawy, 
w sprawach zastrzeżonych ustawodaw­
stwu śląskiemu. Społeczeństwo śląskie 
jest zaskoczone zamknięciem sesji Sej­
mu Śląskiego i wyobraża sobie, że 
gdyby Prezydent Rzeczypospolitej znał 
listę spraw, które Sejm Śląski miał 
załatwić, toby nie podpisał zarządze­
nia o zamknięciu Sejmu Śląskiego. 
Pod adresem zaś czynników „sanacyj­
nych“ coraz silniej rozlega się żąda­
nie, aby stanęły do wyborczej roz­
grywki o charakter Sejmu Śląskiego.

Jeżeli jednem pociągnięciem pióra 
przekreśla się możliwość rozwiązania 
szeregu palących spraw, jeżeli marzy 
się o posłusznym Sejmie, to trzeba 
mieć odwagę przyjęcia za to odpowie­
dzialności wobec społeczeństwa.

Takie jest stanowisko opinji pu­
blicznej na Śląsku.

STANISŁAW GRABIA.

którym łatwiej kierować ku zwykłej i- 
deologji w Genewie. Jedni otwarcie 
pragną ucięcia głosu sile finansowej 
Francji oraz zwycięstwa pangermaniz- 
mu nad Dunajem i na Bałkanach. Sta 
ny Zjednoczone Ameryki gotują się do 
zażądania od nas w czerwcu, byśmy pła­
cili długi wojenne, nawet jeśli Niemcy 
odmówią wszelkiego płacenia, mimo u- 
roczystych obietnic. Rzesza Niemiecka, 
przez usta kanclerza Brueninga oświad­
cza w sprawie końca odszkodowań 
zrównania zbrojeń, że pewne zwycięstwo 
niemieckie jest ledwie o sto metrów, co 
oznacza podzwonne dla traktatu wer­
salskiego. Niemcy chcą uzyskać prawo 
jawnego tworzenia bardzo szerokich 
rezerw wyszkolonych dla swej armji 
uchylić się od wszelkiego poważnego 
nadzoru. Rosja, łaknąca kredytów z za 
granicy, niezbędnych dla ocalenia je. 
piatiletki, a take Wschód, w szczegól­
ności Daleki Wschód, nie budzą myśli 
pogodnych nawet w najbardziej opty­
mistycznych umysłach.

„Niepokojący jest również stan na­
szych finansów. Radykali obwieścili 
deficyt budżetowy i konieczność boha­
terskich sposobów. Dylemat p. Herrio- 
ta: inflacja walutowa, lub deflacja bud­
żetowa budzi obawy raczej w pierw­
szym kierunku. Wszyscy wiedzą, że na 
nowy kryzys finansowy nie znalazłoby 
się sposobów tak podatnych jak po­
przednio: możności podatkowe są wy­
czerpane, frank sprowadzony jest do 
jednej czwartej poprzedniej wartości 
szereg atutów międzynarodowych od 
padł, a o zaufanie coraz byłoby trudniej 
,po drugiej nauczce. Zaniepokojenie o- 
szczędności, ujawnione oddawna wzmo- 
żonem chowaniem pieniądza i umiesz­
czaniem go na bardzo krótki termin, 
wskazywały jednak, że główne dane te-

Stronnictwo Narodowe
Koło Główna

Wielkie zebranie wspólnie z miejscową placówką O. W. P. odbędzie się 
dziś, 19 b. m. o godzinie 20 w sali p. Kijeka przy ulicy Głównej iii Referat 
wygłosi p. Budniak. O liczne i punktualne przybycie prosi ZARZĄD.

/ Koło Dębiec
Zebranie plenarne odbędzie się dziś, 19 b. m., o godzinie 20 w lokalu 

p. Bukczyńskiego przy uL Świarczewskiej. . Referat, wygłosi p. dr. Szeib. — 
O liczmy udział prosi* ZARZĄD-

go zagadnienia ni® uszły uwadze części 
społeczeństwa.

„Sytuacja gospodarcza jest oczywi­
ście niemniej niepokojąca. Okrucień­
stwa całkowitego bezrobocia, trudności 
bezrobocia częściowego, trwały niedo­
bór bilansu handlowego, wzrastający 
ubytek zamówień, zawalanie rynku we­
wnętrznego obcemi towarami, prohibi- 
cyjne cła przeciw naszym towarom w 
coraz większej ilości krajów. Stąd też 
konieczność parlamentu i rządu, goto­
wych do reform głębokich, niewątpli­
wie trudnych, ale jedynie zdolnych dać 
środki zaradcze stanowcze.

„Chociaż powaga tak wybitna tych 
zagadnień bezpośrednich, oraz tylu in­
nych, uszła uwadze przeważnej części 
ciała wyborczego, niepokoi ona jednak 
opinję publiczną, a wręcz trwoży elitę. 
I to bez różnicy stronnictw. Jakaż mo­
że być chyżość ich wejścia w grę? Trze­
ba, aby wyprzedziła ona wypadki.

„Wiara w nasz kraj ocaliła nas wie­
lokrotnie, a w ostatniej dobie w r. 1918 
i w r. 1926. Wiara we Francję i praca. 
Dewiza Joanny d'Arc, którą trzeba przy­
pomnieć w dzień jej rocznicy jako 
święta narodowego, brzmiała: niech ży- 
je trud! Wiara i praca ocalą nas i ju­
tro“.

Odznaczenie
ks. prałata Zakrzewskiego

Piszą nam z Rzymu:
Ks. Tadeusz Zakrzewski z Pozna­

nia., prałat Jego świątobliwości i rek­
tor Instytutu Kościelnego w Rzymie 
został świeżo mianowany, na wniosek 
episkopatu polskiego, członkiem rady 
wyższej Papieskiego Dzieła św. Piotra 
Apostoła. W ten sposób Polska, prze­
prowadziwszy u siebie narodową orga­
nizację Dzieła, zyskała swego przed­
stawiciela w jego centralnej organiza­
cji w Rzymie. Ks. Prałat Zakrzewski, 
który był dotąd członkiem Papieskie­
go Dzieła Rozkrzewiania Wiary, gdzie 
również wszedł jako przedstawiciel 
Polski na wniosek episkopatu, cieszy 
się powszechnem uznaniem najwyż­
szych sfer kościelnych w Rzymie. 0- 
statnio wraz z całym Polskim Instytu­
tem Kościelnym był przyjęty na osob­
nej audjencji przez Ojca św.

Starania o pożyczkę
Przed miesiącem mniejwięcej poja­

wiły się pogłoski o staraniach, podję­
tych przez rząd polski w Paryżu, w 
kierunku uzyskania pożyczki w wyso­
kości 300 mil jonów franków.

Obecnie organ City londyńskiej „Fi­
nancial Times“ potwierdza, ż© Polska 
czyniła w Paryżu starania o uzyska­
nie takiej właśni© pożyczki. Tardieu 
miał zapewnić min. Zaleskiego o 
swoich jak najlepszych chęciach, ale 
równocześnie oświadczył, ż© stojąc na 
czele rządu tymczasowego, który ma 
być zastąpiony za kilka tygodni przez 
nowy gabinet,, nie posiada dostatecz­
nych kompetencyj, aby udzielić po­
życzki.

„Fin. Times“ nie podają terminu, 
kiedy tę rozmowy miały być prowa­
dzone. Min. Zaleski był wprawdzie w 
dniach ostatnich w Paryżu na pogrze­
bie prezydenta Doumera. ale wątpić 
należy, by dzisiaj, już po wyborach, 
mógł traktować z Tardieu o pożyczkę. 
Raczej trzeba rozmowy te odnieść do 
czasu przed kilku tygodniami, kiedy 
podczas pobytu w Paryżu p. Zaleski 
był u p. Tardieu razem z ambasado­
rem Chłapowskim.

Gorgułow niepoczytalny?
Paryż, 19. 5. (PAT.) Gorgułow» 

poddano operacji nakłucia lędźwi. U- 
zyskana w ten sposób substancja móz­
gowo-rdzeniowa da możność stwierdze­
nia, czy opony mózgowe są istotnie 
ząkażone i czy w jego organizmie mo­
że się rozwinąć paraliż postępowy.

Jeśliby tak było istotnie, to obroń­
cy oskarżonego mają widoki przepro­
wadzenia tezy © niepoczytalności Gor- 
gułowa. Orzeczenia lekarskiego ocze­
kiwać należy dopiero za 2—3 tygodni.
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Sprawy gdańskie w Radzie Ligi
Yoiffl porażka Polski? — Według doniesień niemieckich 
w sprawach celnych Gada przychyliła się do stanowiska 

Gdańska
Berlin, 19. 5. (Tel. wł.). Wedle na- 

'deszłych tu doniesień z Genewy, Rada 
Ligi Narodów rozstrzygnęła dziś po 
dłuższej dyskusji zatarg polsko-gdań- 
ski w sprawie celnej.

Rozpatrując stronę prawną przy­
chylono się do stanowiska Gdańska, 
pozostawiając materjalne uregulowa­
nie samej sprawy wysokiemu komisa­
rzowi Ligi Narodów hr. Gravinie.

Polska wycofała swe zastrzeżenie 
przeciw decyzji hr. Graviny w spra-

Koncentracja bojówek hitlerowskich w Gdańsku
Berlin, 19. 5. (PAT.) Artykuły 

„Vorwärts“ i „Abend“ o mobilizacji 
hitlerowskich oddziałów szturmowych 
w Gdańsku wywołały na łamach pra­
sy nacjonalistycznej konsternację, wy­
rażającą się w atakach na organy nie­
mieckiej partji socjal-demokratycznej.

Wszechniemiecka „Deutsche Zei­
tung“ w artykule p. t. „Cios socjalde­
mokracji przeciwko Gdańskowi“ wzy­
wa władze niemieckie do represyj 
przeciwko autorom tego rodzaju re- 
welacyj.

Hugenbergowski „Der Tag“ pisze: 
„Czy odpowiedzialne czynniki w 
Niemczech nie widzą, że jedno ze 
stronnictw uznało narazie za zbytecz­
ną obronę Gdańska przed atakami 
Polski i nie życzy sobie zupełnie po­
wrotu wolnego miasta do Rzeszy“.

„Vorwärts“ przedrukowuje wiado-

Reprezentacja słowiańska na kongres miast
G d y n i a, 19. 5. (Tel. wł.). W godzi­

nach przedpołudniowych przybyli tu 
członkowie reprezentacji słowiańskiej 
na międzynarodowy kongres miast w 
Londynie.

Grupa polska liczy 23 osoby, w tem 
prezydenci Słomiński, Ratajski, Barci- 
szewski i Kocur z Warszawy, Pozna­
nia, Gniezna i Katowic. Z ministerstwa 
spraw wewnętrznych przybył naczel­
nik wydziału samorządowego p. Pod- 
wiński,. .. .

Ku likwidacji konfliktu w Japonji
Psąi utworzy prawdopodobnie Suzuki, b. minister spraw 

wewnętrznych w ga binecie Inukaia

Paryż, 19. 5. (PAT). Prasa fran­
cuska donosi, że według wszelkiego 
prawdopodobieństwa misja utworze­
nia nowego gabinetu japońskiego po­
wierzona będzie Suzaki‘emu, b. mini­
strowi spraw wewnętrznych w rządzie 
Inukaia.

W skład gabinetu weszliby nie tyl­
ko członkowie partji konserwatywnej, 
lecz i szereg wybitnych osobistości, dą­
żących do rozwiązania wielkich zadań 
narodowych.

Między Suzuki i armją istnieje po­
dobno milcząca umowa, na podstawie 
której przywódcy akcji wojskowej po­
staraliby się stłumić nielegalny ruch

Sprawy zarobkowe na Górnym Śląsku
Utrzymanie dotychczasowych płac w górnictwie węglowem 
— O zatwierdzenie obniżek w przemyśle budowlanym i ce- 

glarskim

K a to w i c e, 19. 5. (PAP.) W związ­
ku z wygaśnięciem z dniem 1 czerwca 
rb. umowy zbiorowej w górnictwie 
węglowem na Górnym Śląsku, praco­
dawcy nie zamierzają skorzystać z 
Prawa dwutygodniowego wypowiedze­
nia umowy, wobec czego warunki 
Pracy i płacy pozostają niezmieniońe, 
umowa bowiem zachowuję automa­
tycznie moc obowiązującą do 1 wrze­
śnia rb.

Jednocześnie przedstawiciele pra­
codawców węglowych przesłali związ­
kom robotniczym projekt nowych wa­
runków, które miałyby obowiązywać 
°d 1 września rb. Projekt pracodaw­
ców przewiduje zmniejszenie deputa­
tów węglowych, skrócenie urlopów, o- 
raz obniżkę wynagrodzenia za pracę 
w godzinach nadliczbowych. Organi­
zacje robotnicze zastrzegły sobie pe­
wien przeciąg czasu na rozpatrzenie 
t6go projektu.

K a t o w i c e, 19. 5. (PAP.) Związek 
ł racowników Przemysłu Budowlane- 
g0 „Zjednoczenie Zawodowe Polskie"

wie ruchu towarami uszlachetnione­
mu.

W dyskusji przemawiali min. Zale­
ski. prezydent senatu gdańskiego 
Ziehm, przedstawiciel Niemiec amba­
sador hr. Welczek, wysoki komisarz 
hr. Gravina, oraz referent tej sprawy 
angielski podsekretarz stanu Eden. W 
zakończeniu przedłożył rezolucję w 
w której Rada Ligi wyraża wysokiemu 
komisarzowi swe uznanie za dokona­
ną ciężką pracę oraz zaufanie do jego 
przyszłej działalności.

mość, zamieszczoną w „Der Abend“ o 
mobilizacji hitlerowskich oddziałów 
szturmowych, zaopatrując ją w tytuł: 
„Napływ szturmowców hitlerowskich 
do Gdańska. Jakie plany są przygo­
towywane na obszarze wolnego mia­
sta“.

Gdańsk, 19. 5. (Tel. wł.) Wbrew 
zwyczajowi cytowania pism berliń­
skich prasa tutejsza przemilcza zu­
pełnie rewelacje socjaldemokratyczne­
go dziennika „Der Abend“ o koncen­
tracji hitlerowskich oddziałów sztur­
mowych z Rzeszy na terenie wolnego 
miasta, natomiast z radością notuje 
rozpoczęcie serji artykułów w najwi­
doczniej kupnym londyńskim „Daily 
Express“ o Pomorzu i rzekomych 
przygotowaniach wojskowych Polski 
do zajęcia Gdańska.

Z Czechosłowacji jest 5 delegatów: 
Kubiszta, Kraut, Zipek, Szafarz i 
Sztulla, a z Jugosłowacji wiceprezy­
dent Belgradu Krsticz i prezydent Za­
grzebia Sokulj.

Reprezentacja słowiańska spędza 
dzisiejszy dzień na zwiedzeniu portu i 
miasta, potem wieczorem q godz. 22 
na pokładzie angielskiego statku „Bąl- 
tonia“ popłynie do stolicy Arigłji. S, B.

polityczny w szeregach armji o ile ga­
binet uczyni poważne wysiłki w kie­
runku popierania nadal szerokich mas 
społecznych.

Z innej strony informują, że gen. 
Araki proszony jest ze wszystkich 
stron, aby nie wyrzekał się władzy. 
Dookoła jego osoby skupia się wielu 
generałów i admirałów. Na ewentual­
nego premjera nacjonalistycznego ga­
binetu wysuwana jest kandydatura 
bar. Hiranuma.

Tokio, 19. 5. (PAT). Pomiędzy 
min. Suzuki a gen. Araki doszło po­
dobno do porozumienia co do charak­
teru przyszłego rządu.

na Górnym Śląsku zwrócił się do mi­
nistra pracy i opieki społecznej o na* 
danie mocy obowiązującej w orzecze­
niu komisji pojednawczo-rozjemczej, 
która ustaliła obniżkę płac w przemy­
śle budowlanym o 5 proc.

Jednocześnie komisarz demobiliza- 
cyjny na Górnym Śląsku zwrócił się 
również do ministra pracy o nadanie 
mocy obowiązującej orzeczeniu komi­
sji pojednawczo-rozjemczej, obniżają­
cemu płace w przemyśle ceglarskim o 
10 proc.

W obu tych wypadkach zwrócono 
się do władz o zatwierdzenie obniżek 
w obawie przed stosowaniem przez 
niektórych pracodawców większej 
zniżki płac.

Knrs złotego. Dziś rano notowano kurs 
dolara w obrotach nieoficjalnych w War­
szawie 8.87 zł.; w Gdańsku na Warszawę 
8.90 zł.

Kurs marki niem. ł gnid. gd. Bank Pol­
ski, oddział w Poznaniu płacił dziś aa 100 
mk. niem. w dewizach 211.70 zł., gotówką 
210.00 zł., za 100 guld. gd. w dewizach 174.46 
do 174.72 zł„ gotówką 174.12 zł.

Samobójstwo defraudanta
Warszawa, 19. 5. (Tel. wł.) — 

Przed kilku dniami aresztowano adwo­
kata Stefana Heydukowskiego wsku­
tek wykrycia nadużyć, polegających 
na przywłaszczeniu sobie powterzo-

POZNARSKA GIEŁDA PIENIĘZRA
Poznań, 19. 5. 1932 r.

Tendencja dzisiejszego zebrania giełdo­
wego była utrzymana. Obroty były nieco 
ożywione.

Z pożyczek państwowych poszukiwano 
przy braku materjału 5 proc. Poż. konwers. 
po 37 proc. Z papierów prywatnych han­
dlowano 8 proc, listy zast. Zach. Polsk. 
Twa Kred. Miejsk. w Poznaniu po 85 proc, 
w płaceniu. Większem zainteresowaniem 
cieszyły się papiery lokacyjne P. Z K., 
z których poszukiwano 8 proc, listy doi. 
stare po nieco wyższym kursie 58 proc,

nych depozytów. Z tego powodu rada 
adwokacka wytoczyła mu postępowa­
nie dyscyplinarne.

Ponieważ Heydukowski jest pod­
pułkownikiem rezerwy korpusu sądo­
wego i występował niejednokrotnie 
jako obrońca w sądach wojskowych, 
przeto do więzienia przybyła delega­
cja garnizonu warszawskiego, która 
zdyskwalifikowała honorowo adw. 
Heydukowskiego. Obecnie rozeszły 
się pogłoski, jakoby Heydukowski po­
pełnił samobójstwo. (w)

Pożyczka dla Gdyni
Gdynia, 19. 5. (Tel. wł.) Wbrew 

wiadomościom kolportowanym z War­
szawy, że pożyczkę szwajcarską dla 
Gdyni podpisano i, że zaciągnięto ją 
bez pośrednictwa, wiadomo tutaj, iż 
rokowań jeszcze nie sfinalizowano.

Przypuszcza się, że fałszywe wiado­
mości kolportowano rozmyślnie celem 
uspokojenia wierzycieli. S. B.

Centralny Związek
Przemysłu Polskiego

Warszawa, 19. 5. (PAT.) W 
dniu 18 maja odbyło się pod przewod­
nictwem p. Janusza Radziwiłła zebra­
nie założycielskie Centralnego Związ­
ku Przemysłu Polskiego. Organiza­
cja' ta powstała z połączenia istnieją­
cych dotychczas: Centralnego Związku 
Przemysłu, Górnictwa, Hutnictwa i 
Finansów („Lewiatan“), oraz Zjedno­
czonego Przemysłu i Rolnictwa Zach. 
Polski.

Wybrano jednomyślnie prezydjum 
oraz zarządi C. Z. P. P. W skład pre­
zydjum wchodzą 3 prezesi: Stani­
sław Lubomirski, jako prezes urzędu­
jący, Alfred Falter i Józef Żychliński.

Urzędowa ceduła 
Giełdy Zbożowej i Towarowej

w Poznania
Poznań, 19. 5. 1932 r.

Warunki: Handel hurtowy parytet Po­
znań, ładunki wagonowo, dostawa bieżąca 

za IGO kg.:
Standardy w obliczeniu ćwierć­

litrowego gęstościómierza: 1) żyta poznań­
skiego 71.3 kg (121 f. w h.); 2) żyta po­
morskiego 69,95 kg. (1191 f. w h): 3) psze­
nicy poznańskiej 74,8 kg (127.1 f. w. h);
4) ,pszenicy pom .74,35 kg (126.4 f. w h.);
5) jęczmienia pozn i pom.: a) 64 do 66 kg., 
b) 6Ś kg.; 6) owsa pozń, i pom 43,55 kg. 
(74,1 f. w. h.).

Ceny tranzakcyjne:
Żyto 420 tonn par. Poznań ... 28,75
Żyto 210 tonn par. Poznań . . . 28,60
Żyto 295 tonn par. Poznań . . . 28,50
Pszenica 252,5 tonn par. Poznań 29,75
Pszenica biała 15 tonn p. Poznań 30,(0 

Ceny orjentacyjne:
Żyto.............................................

Usposobienie spokojne. 
Pszenica...................................

Usposobienie spokojne. 
Jęczmień 64—66 kg. , . , 
Jęczmień 68 kg.........................

Usposobienie spokojne. 
Jęczmień browarowy . . .

Usposobienie spokojne. 
Owies ........................................

Usposobienie spokojne. 
Mąka żytnia 65% wŁ work.

Usposobienie stałe.
Mąka pszenna 65% wŁ work.

Usposobienie stale.
Otręby żytnie . . . . s i 
Otręby pszenne
Otręby pszenne (grube) » . 
Groch Victoria 
Groch Folgera 
Łubin niebieski . > » . » 
Łubin żółty .......
Makuch lniany 36—38% . . 
Makuch rzepakowy 36—38% 
Makuch słonecznik. 46—48%

28.50— 28,75

29.75— 30,00

21.75— 22,75
22.75— 23,75

24.50— 25,00

22,50- 23,00

42.25— 43,25

44.25— 46,25

17.25— 17,50 
16,00— 17,00 
17,00— 18,00 
23,00— 26.00 
32,00— 36,00 
11,00— 12,00 
14,00— 15,00 
25,00— 27,00 
18,00— 19,00 
18,00— 19,00

Ogólne usposobienie spokojne. 
Tranzakcje na odmiennych warunkach:

żyta. 60 tonn, pszenicy 135 tonn, otrąb żyt­
nich 80 tonn, grochu Victoria 3 tonny.

oraz 8 proc, listy doi. amort., które han-» 
dlowano po 56 proc, w tranzakcjaclL Za 
4 proc, listy zast. konwert. płacono 27%%, 
zaś 6 proc, listy żytnie handlowano po 
14% w mniejszych ilościach, bez kwalifi­
kacji do notowania. .

Z akcyj bankowych płacono za Bank 
Polski 68 proc. W obrotach nieoficjalnych 
poszukiwano 4 proc. Premjówkę doi. po 
46.— bez oddawców oraz 3 proc. poż. bud. 
po 34.—

Ceduła Urzędowa Giełdy Poznańskie!. 
Papiery procentowe:

(Kurs w procentach nominału)
5% Pożyczka konwersyjna 37% P.
8% listy zastawne Zach. Polsk. Tow. kred.

Miejsk. w Poznaniu 85% P.
8% dolarowe listy Pozn. Ziemstwa Kred.

58% P. . ,
8% listy dolarowe w zlocie amortyzacyjne

56% + _ .
4% listy zast. konw. Pozn. Ziemstwa Kred.

27% % P.
Akcje bankowe:

(Kurs w złotych za 1 akcję)
Bank Polski I em. 68.— P.

Tendencja utrzymana.

GIEŁDA WARSZAWSKA
z dnia 19. 5. 1932 r.

Waluty Gotówka
Dolary St. Zj.: tr. 8.87, sp. 8.89. kup. 8.85.

Dewizy

Ełelgja 
Jdańsk 
dolandja 
Londyn 
Nowy Jork

czek
Nowy Jork 

kabel
Paryż 
Praga 
Szwajcarja 
Włochy 
Berlin

trans.
125,05
174,85
361,65

32,85

sprzed 
125,36 
175,28 
362,55 

33,01 

8,919

kup.
124.74 
174,42
360.75 

32,69

8,8798,999

8,904 8,924 8,884
35,14 35,23 35,05
26,39 26,45 26,33

174,45 174,88 174,02
45.90 46,13 45,67
212,80

Tendencja niejednolita.
Papiery wartościowe i obligacje:

!% poż. inw.........................
i% poż inw. szt. ser. . > 
j% poż. konw. .*8
i% poż. dolarowa , , ?
3% poż. do). - . . s »
t% poż. stabil. . . . s
w odcinkach po 100,

5% poż kolejowa . . .
Tendencja słabsza.

Akcje w złotych:
iank Polski............................ °’00“ 71’°°
Tendencja nieco słabsza..

PŁ0DYROU»eZE
Zboża i nasiona oleiste za 1000 kg. 

reszta za 100 kg.

90,25 90,00 
97,00 97.25 
38,00
47,00 46.75 
54,00
46,75—55,00

101,50

Tendencja słaba. „nr no►yto march. 72-73 kg. . . 202,00-204,00
Tendencja słabsza, 

iyto rosyjskie cif Berlin tr.
i sp......................... .... . • 195,00
Tendencja słabsza, ma 00—193 00

ęczmień brow. . ... . . < 186,00—193,00
Tendencja spokojna.

p™-«*«*
Tendencja, spokojna. on—160 00

Jwies march. ...... 164,00—169,00
Tendencja stała.

(laka pszenna ..... 33,00— 36,25
Tendencja nieco słabsza.

Mąka żytnia 70% ... 25,S0— 27,7 o
Tendencja, ledwo utrzymana,.

Jtręby pszenna . . , ; > “’»o u,o
Tendencja słabsza.

Otręby żytnie ...... 9.50- 10,10
Tendencja słabsza.

3roch Victoria ....»» 17,00— 23,00
Jroch drobny jadalny . . s 21,00— 24,00 
Groch pastewny , . » » « 15,00— 17,00
............................................... • » 16,00— 18,00
Bób 15,00- 17,00
Wyka................... w s s lb?nA ii S
Lubin niebieski • s b * * Hka
Lubin żółty ...«»«» 14,00— 15,50
Seradela nowa ...»»»
Kuchy lniane 37% » « . » 10,70
Kuchv z orzecha ziemnego . 11 >40
Kuchy mielone (mączka) . . 11,40
Wytłoki suche paryt Berlin »,00 
Srót Soya ekstrahowany 46%

loco Hamburg ..... 10,70
Srót Soya ekstrahowany 46%

loco Szczecin.................... 11,60
Płatki ziemniacz. w wolnych

obrotach ....... 15,90— 16,25
Ziemniaki jadalne czerwone 1,30— 1,50 
Ziemniaki inne żółte . . . 2,10— 2,20 
Ziemniaki fabryczne w fg- za

funt ......... 7 — 8«

Giełdy zbożowo • towarowe
Lwów, 18. 5. Jęczmień małopolski 

przemiałowy 18.75 — 19.25, owies małopol­
ski dworski 22.50 — 23, otręby żytnie 13.50 
do 13.75. Inne kursy niezmienione. Tenden­
cja zniżkowa. Usposobienie spokojne.

Warszawa, 18. 5. Żyto 30 — 30.25, 
pszenica jednolita 32.50 — 33, zbierana 32 
do 32.50, owies jednolity 26 — 27, zbierany 
24 — 25, jęczmień na kaszę. 23.75 — 24, jęcz­
mień browarowy 24.50 — 25.50, groch pol­
ny 30 — 33, otręby pszenne szale 17.50 — 18, 
otręby średnie 17.25 — 17,75, żytnie 18—19, 
seradel podw. czyszczony 30 — 33. — Ogól­
ny obrót 1350 tonn, w tem żyta 1065 tonn. 
Usposobienie spokojna,, resztą be? zmian.
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Dokoła
W piśmie Janusza Radziwiłła wy­

powiada jeden z konserwatystów poglą­
dy polityczne, zaczynające się od na­
stępującego niezrównanego zdania 
(„Dz. Polski“ nr. 134):

„Zanikanie wpływów Stronnictwa Na­
rodowego na wsi, szczególnie wśród inteli­
gencji wiejskiej, które obserwujemy od lat 
kilku, słusznie ocenianiem być musi, jako 
odwrót po przegranej walce na zielonym 
froncie“.

Bywają zdania mniej lub więcej 
nieoczekiwane i mniej lub więcej nie­
mądre, ale to jest rzeczywiście rekor­
dowe. Rzuca ono tylko światło na ten 
dziennik grupy konserwatywnej B. B. 
Jest to pismo, w którem ludzie, którzy 
nic nie wiedzą, piszą dla ludzi, którzy 
nic nie wiedzą. W tych warunkach 
można pisać wszystko.

Niema w kraju nikogo, zpośród lu­
dzi w najmniejszym choćby stopniu 
mających styczność z polityką, ktoby 
nie wiedział, że lata ostatnie są okre­
sem ugruntowania się i niezwykłego 
wzrostu wpływów Stronnictwa Naro­
dowego na wsi. Wszakże w ostatnich 
wyborach z 16 listopada 1930 powięk­
szyło Stron. Nar., w porównaniu z wy­
borami z 4 marca 1928, liczbę manda­
tów swych właśnie w okręgach wiej­
skich w sposób znakomity. Jest to 
zjawisko znane powszechnie poza gro­
nem ludzi, którzy politykują na kana­
pie. Głębokość tej niewiedzy maluje 
dalsze zdanie:

„Nawet na ziemiach zachodnich, uzna­
nych przez endecję za swe dziedzictwo, po­
dobnie jak przez Korfantego Śląsk, nawet 
w tej dzielnicy, gdzie występuje zawsze ja­
ko reprezentant wobec Warszawy i uważa 
się za jedyny łącznik między ziemiami za- 
chodniemi a resztą Polski „Piast“ potrafił 
skutecznie ograniczyć wpływ obozu naro­
dowego do rogatek miejskich“.

Otóż w ostatnich wyborach Stron-

Sprawy finansowe w parlamencie angielskim
(Od własnego korespondenta

L o n d y n, w maju.
Nigdy bodaj nie mówiło się w An- 

glji tak głośno i często o sprawach fi­
nansowych, walutowych w okresie o- 
statnich dni. Zarówno dyskusja budże­
towa w izbie gmin, której głównym 
punktem było przemówienie Winsto- 
na Churchilla, jak i enuncjacje mini­
stra skarbu Neville Chamberlaina, a 
wreszcie wyjaśnienia wielkich banków 
— to wszystko obracało się około kwe- 
stji inflacji, względnie deflacji kredy­
towej,

Najciekawiej przedstawiała się dy­
skusja w izbie gmin, którą poświęcono 
nominalnie rozważaniu budżetu, . a w 
czasie której nie wspomniano prawie 
zupełnie o budżecie, gdyż całą uwagę 
skupiły na sobie problemy walutowe. 
W łonie parlamentu ujawnia się o- 
statnio wzrost nastrojów na rzecz in­
flacji kredytowej, a podkreślić należy, 
iż w szeregach zwolenników tej teorji 
znajdują się czołowi przedstawiciele 
świata finansowego i życia gospodar­
czego Anglji. W czasie dyskusji bud­
żetowej wygłosił wielką mowę Win­
ston Churchill, podkreślając z naci­
skiem, że w obecnem stadjum kryzysu 
międzynarodowego problem walutowy 
jest zagadnieniem, które dominuje nad 
wszystkiem. Żadne posunięcia oszczęd­
nościowe w dziedzinie budżetów, czy 
polityki celnej nie pomogą, o ile u- 
przednio nie zostaną ustalone wytycz­
ne dla międzynarodowej polityki wa­
lutowej. Ustalenie tych wytycznych 
winno być dokonane w porozumieniu 
ze Stanami Zjednoczonemi i winno 
się oprzeć na wyrównaniu cen w zlo­
cie do poziomu z r. 1928—1929. Dopó­
ki pomiędzy Ameryką i Europą nie 
zostanie osiągnięte prozumienie w tej 
sprawie, nie można się łudzić co do 
fiasca konferencji lozańskiej, konfe­
rencji imperjalnej w Ottawie i kon­
ferencji rozbrojeniowej.

Bardziej powściągliwy był w swych 
wynurzeniach kanclerz skarbu Nevil­
le Chamberlain, który w wielkiej mo­
wie, wygłoszonej na dorocznym ban­
kiecie angielskiego związku bankie­
rów pominął milczeniem projekty wa­
lutowe rządu. Zwrócił on natomiast 
uwagę na niepopularne naogół w o- 
pinji angielskiej projekty przeprowa­
dzenia oszczędności budżetowych, któ­
rych obszerny program opracować ma 
specjalny komitet oszczędnościowy.

Liczne- przemówienia w parlamen­
cie i w związkach gospodarczych nie 
wyczerpują jednak dyskusji pomiędzy 
zwolennikami inflacji i deflacji krę-

- rtęci
nictwo Narodowe zyskało duży przy­
rost mandatów właśnie wskutek bar­
dzo wielkich postępów na wsi. Dalsze 
uwagi brzmią:

„Również w pełnym odwrocie znajduje 
się to samo stronnictwo w kołach inteli­
gencji wiejskiej, szczególnie w najliczniiej- 
szvm jej odłamie, w sferach ziemiańskich. 
Barometr do mierzenia wpływów „narodo­
wych“ musiałby w tern środowisku wyka­
zać zupełny spadek rtęci, a wszystkie pró­
by jej podniesienia okazują się bezowocne. 
Pozostali zwolennicy, to najczęściej ludzie 
starsi, przedwojenni działacze nietylko po­
lityczni, ile społeczni. Charakterystycznym 
jest objawem, iż młode pokolenie ziemiań­
skie. mimo tylu rozstawionych na wyż­
szych uczelniach sideł, nie dajesię w nie 
złapać“.

Niezrównane są te twierdzenia, że
— młode pokolenie wogóle, czy choć­
by ziemiańskie, nie skłania się do o- 
bozu narodowego. Spadek rtęci! I- 
stotnie mamy przed sobą w tych po­
glądach pisma grupy konserwatywnej 
B. B. objawy mózgowe, które zaleca­
łyby rozmowę raczej o — rtęci, niż o 
polityce. Ale. ostatecznie czytelnik 
nawet tego nieprawdopodobnego pi­
sma zapyta: No dobrze, ale, jeżeli 
wpływy Stron. Nar. na wsi maleją, to 
jakież rosną?

Bo przecież nie t. zw. grupy kon­
serwatywnej B. B. Panowie ci sami 
doskonale wiedzą, że ani jeden z ich 
posłów nie przeszedł inaczej, jak przez 
nadużycia lub oszustwa wyborcze, w 
znacznej części wykazane w Sądzie 
Najwyższym. Stanowisko ich poli­
tyczne jest najdokładniej określone 
nazwą ordynansów pułkownikow- 
skich. I ich wpływy wogóje na wsi 
nie istnieją. Niewiadomo zatem, co 
ma pomyśleć nawet ten biedny czytel­
nik rtęciowego pisma konserwatystów 
B. B„ gdy mu prawią duby smalone 
o spadku wpływów Stronnictwa Naro­
dowego na wsi.

„Kurjera Poznańskiego**)
' dytowej w Anglji, dyskusji szczególnie 

ożywionej po ostatniej piątej już w cią­
gu krótkiego czasu zniżce stopy dy­
skontowej przez Bank Anglji. Tak 
więc ostatni wykaz statystyczny związ­
ku wielkich banków londyńskich, o- 
mawiający silne ograniczenie kredy­
tów dla gospodarstwa w okresie kwiet­
nia o 21 milj. funtów, podkreśla, iż 
zniżka stopy dyskontowej jest poważ­
nym krokiem o charakterze deflacyj- 
nym. Ostrożność tę motywują banki 
zamrożeniem olbrzymich kredytów w 
całym szeregu wielkich koncernów an­
gielskich i zagranicznych.

Nie ulega najmniejszej wątpliwo­
ści, że w najbliższym czasie banki 
prywatne będą zmuszone ze swej stro­
ny obniżyć stopę procentową, gdyż 
rozpiętość pomiędzy stopą Banku An­
glji i banków prywatnych jest bardzo 
znaczna.

Rząd wobec sytuacji walutowej i 
kredytowej zachowuje narazie stano­
wisko wyczekujące. Poza enuncjacja­
mi Chamberlaina, nikt z przedstawi­
cieli rządu ostatnio głosu nie zabie­
rał i to milczenie traktowane jest 
przez opinję. angielską, jako wielce 
wymowne. W dyskusji nad problema­
mi wałutowemi omawiana jest rów­
nież niejednokrotnie sytuacja gospo­
darcza Anglji, w której na pierwszy 
plan wysuwa się dalszy wzrost bezro­
bocia o blisko 85.000 osób w okresie 
kwietnia. Nie mniej poważną troskę 
kół gospodarczych stanowi poważny 
spadek zbytu na rynku wewnętrznym 
przy nieznacznym stosunkowo i nie­
współmiernym do czynionych wysił­
ków wzroście eksportu.

Przytoczone powyżej głosy w dy­
skusji pomiędzy zwolennikami infla­
cji i deflacji kredytowej w Anglji zda­
ją się wskazywać, że Wielka Brytanja
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znajduje się w przededniu doniosłych 
posunięć w polityce finansowej. Tak 
jak w Stanach Zejdnoczonych wielka 
akcja kredytowa zainicjowana przed 
paru miesiącami przez prezydenta 
Hoovera sparaliżowana została przez 
niewielkie zapotrzebowanie kredyto­

„Geopolitik” o Hitlerze
Plany hitlerowskie, dotyczące poli­

tyki zagranicznej, wprawiają Niem­
ców w Coraz większe zakłopotanie. 
Niedawno dziennikarz Schefer próbo­
wał przekonać Amerykanów, że Hitler 
nie jest tak czarny, jak sam siebie 
przedstawia. Obecnie imperialistycz­
ny miesięcznik niemiecki „Geopolitik“ 
stara się wytłumaczyć hitlerowcom, 
że plany ich nie odpowiadają „współ­
czesnym“ metodom działania, lub ra­
czej sposobom wysławiania się w po­
lityce.

„Geopolitik“ nie wierzy w załama­
nie si<? bolszewizmu w bliskiej przy­
szłości, jak to przepowiada Hitler. Po­
dobne rachuby Hitlera świadczą tylko, 
zdaniem tego pisma, o bliskich sto­
sunkach Hitlera z wielkim przemy­
słem niemieckim:

„Również i rachuby na preponderencję 
Niemiec wśród małych narodów wschodu 
Europy świadczą o tem, że kierownicy so­
cjalizmu narodowego nie rozumieją ducha 
czasu. W okresie przebudzenia narodowego, 
a zwłaszcza w sąsiedztwie Sowieckiej Ro­
sji, podobne dążenia są w tej formie skaza­
ne na niewykonalność... Na uznanie zasłu­
guje podstawowa myśl narodowych socja­
listów, co do wagi wschodu dla losów na­
rodu niemieckiego. Po załamaniu się za­
chodniej orjentacji los nasz zależy od na­
szego stosunku do narodów wschodu i po­
łudniowego Wschodu. Lecz przebieg wy-

0 Ukraińcach w Anglji
(x) Zainteresowanie sprawami u- 

kraińskiemi w Anglji bynajmniej nie 
słabnie. Co pewien czas w angielskiej 
izbie gmin pojawiają się w tej sprawie 
interpelacje.

Jak wiadomo, z początkiem roku 
wpłynęło do sekretarjatu Ligi Naro­
dów kilka petycyj w sprawach ukra­
ińskich. Pochodzą one przedewszyst- 
kiem od grupy Konowalca. Niektóre 
z nich mają być rozpatrywane na obec­
nej sesji Rady Ligi.

W tych dniach poseł Rhyse Dawies 
interpelował w angielskiej izbie gmin, 
jak stoją sprawy petycyj ukraińskich 
w Radzie Ligi i jakie do jej sekretarja­
tu wpłynęły. Sir Simon odpowiedział, 
że zgodnie z obowiązującemi przepisa­
mi, sprawy te Liga uważa za tajne i 
poda o nich wiadomości dopiero wte­
dy, gdy będą rozpatrywane przez ko­
mitet trzech przy Radzie Ligi. Dlate­
go też obecnie uchyla się od odpowie­
dzi.

W dwa dni później kontradmirał 
Sutter interpelował w sprawie pomo­
cy dla zbiegów ukraińskich do Rumu- 
nji przez Besarabję. Sir Simon odparł 
że będzie mógł udzielić wyjaśnień do­
piero po otrzymaniu szczegółów z Ge­
newy.

Widać z tego, że odpowiedzi czyn­
ników oficjalnych są wymijające. Nie­
mniej zainteresowanie temi sprawami 
jest zastanawiające, zwłaszcza, że by­
najmniej ono nie słabnie.

Kongres
mniejszości narodowych
(x) Corocznie od lat ośmiu w Gene­

wie, tuż przed ogólnem zgromadze­
niem Ligi Narodów, odbywa się kon­
gres mniejszości narodowych. W 
pierwszych latach występowali na 
nim także przedstawiciele mniejszości 
polskich. Okazało się jednak, że im­
prezą tą kierują przedewszystkiem 
Niemcy, i że akcja kongresu mniejszo­
ści jest faktycznie uzupełnieniem po­
lityki zagranicznej Niemiec, służy jej 
celom i zwraca się przeciwko tym pań­
stwom, na których zaatakowaniu 
Niemcom zależy. Dość powiedzieć, że 
kongresy nigdy faktycznie nie dopu­
ściły do zajmowania się zagadnieniem 
mniejszości narodowych w Rzeszy Nie­
mieckiej.

Po usunięciu się Polaków z kongre­
su akcja niemiecka stała się jeszcze 
bardziej przejrzysta i bezceremonial­
na. Tego roku występuje ona jeszcze 
jaskrawiej. Pod pozorem kryzysu 
kongres tegoroczny ma się odbyć już 
w Wiedniu. Za parę lat będzie się od­
bywał bez osłonek w — Berlinie. Kon­
gres został zwołany na 28 do 30 czerw­
ca. Ma być m. in. omawiany bilans 
dotychczasowej działalności mniejszo­
ści narodowych na terenie Ligi Naro­
dów,

we i niechęć wobec operacyj zbyt ry­
zykownych, tak i W Anglji wszelkiego 
rodzaju poczynania o charakterze re- 
deflacyjnym natrafiają na przeszkody 
w postaci ogólnej stagnacji w dziedzi­
nie zapotrzebowania kredytowego.

Bys.

padków ostatniej doby świadczy o tem, że 
skazani jesteśmy na niepowodzenie, o ile 
posługiwać się nie będziemy środkami po. 
kojowemi. Natomiast, pozyskując te naro­
dy przy pomocy środków, przystosowanych 
do wymagań czasu, możemy zapewnić sta­
nowisko uprzywilejowane zarówno dla na­
szego gospodarstwa, jak dla niemczyzny ł 
w ten sposób ugruntować rolę mowy nie- 
mieckiej, jako języka kultury i międzyna­
rodowych stosunków“.

Hitler z właściwą sobie brutalno­
ścią apelujący stale do „prawa mie­
cza“, nawiązujący do tradycyj poli­
tycznych Henryka Lwa, zdobywający 
tłumy zwolenników śmiałością poglą- 
dów, jest bardziej otwarty: chce zła­
mać Francję „w sojuszu z Anglją i 
Włochami, otworzyć sobię drogę do 
Rosji przez germanizację terytorjum 
tak, jak to czynili zdobywcy Marchji“, 
t. zn. przez wytępienie ludności.

„Geopolitik“ ostrożnie rozkłada na 
raty plany niemieckie, starannie opra­
cowując narazie wszelkie argumenty 
i możliwości dla zdobycia pierwszego 
etapu: zmiany granic na wschodzie, 
O innych dalszych celach woli narazie 
milczeć. To też szczerość Hitlera 
wprawia redaktorów „Geopolitik“ w 
zakłopotanie, które pokrywają fraze­
sami o konieczności stosowania środ­
ków pokojowych i „współczesnych“ 
metod działania.

Decyzja w sprawie rato­
wania Bazyliki Wileńskiej
Dnia 14 bm. pod przewodnictwem 

ks. biskupa Michałkiewicza odbyły się 
narady, w których ustalono w ogól­
nych zarysach zasadniczy plan robót 
niezbędnych do zabezpieczenia monu­
mentalnego gmachu Bazyliki Wileń­
skiej od zagrażającej ruiny.

Ostateczne narady zostały poprze­
dzone dwukrotnem gruntownem zba­
daniem obecnego stanu Bazyliki i po­
siedzeniem informacyjnem, odbytem 
w dniu poprzedzającym. Najwybit­
niejsi fachowcy w dziedzinie budow­
nictwa i konserwacji zebrani na po­
siedzeniu ustalili plan prac niezbęd­
nych do przeprowadzenia oraz ich ko­
lejność. Najprzód więc ma być zabez­
pieczony od ruiny portyk Bazyliki o- 
raz jeden z filarów, którego funda­
ment uległ pęknięciu. Sklepienie ma 
być ujęte w ankry i zcalone żelbeto­
nem w miejscach pękniętych. Fun­
damenty mają być wzmocnione i oto­
czone bardzo głęboko sięgającą ścianą 
żelbetonową, izolującą od napływają­
cej wody. Wreszcie ma być zbudowa­
ne w podziemiach kaplicy św. Kązi- 
mierza mauzoleum dla szczątków po­
śmiertnych króla Aleksandra, królo­
wej Barbary Radziwiłłówny i królo­
wej Elżbiety Rakuskiej, znalezionych 
w ubiegłym roku w podziemiach Ba­
zyliki. Stan obecny Bazyliki uznańo 
za groźny. Potrzeba zabezpieczenia 
gmachu przed ruiną jest wprost na­
gląca. Nie wolno tracić ani chwili, 
gdyż skutki każdej zwłoki mogą być 
nieobliczalne. Tymczasem komitet ra­
towania Bazyliki nic nie posiada 
prócz długów (około 22000), zaciągnię­
tych na przedwstępne prace, których 
koszta sięgają 70000 zł.

Duchowieństwo archidiecezji wi­
leńskiej opodatkowało si ęna cele ra­
towania Bazyliki do wysokości 50 pro­
cent wszelkich swych poborów na 
przeciąg trzech miesięcy. Aie cóż to 
znaczy wobec potrzeb, które mogą do­
sięgnąć miljona złotych. Społeczeń­
stwo wileńskie jest zubożałe. Samo 
nie podoła tak wielkim ciężarom. Le­
gnie w gruzach wspaniała świątynia 
ze szczątkami budowania Witołdowe- 
go, jeżeli Polska cała nie przyczyni 
się do jej ratowania. (KAP.)

Demonstracje bezrobotnych
Lipsk, 19. 5. (PAT.) Wczoraj 

wieczorem w różnych częściach mi®; 
sta doszło do burzliwych demonstracyj 
bezrobotnych, podczas których usiło* 
wano splondrować sklepy żywnościo* 
we w centrum.

Silny oddział policji przywrócił spo­
kój, rozpędzając demonstrantów przy 
pomocy pałek gumowych. Jednego 
z policjantów pobito do utraty przy­
tomności,
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„Szańce cywilizacji”
Pisarz angielski o Kościele i Polsce

r (KAP). Pod powyższym tytułem 
znany pisarz angielski Hilary Belloc 
ogłasza ostatnio w londyńskim po­
czytnym tygodniku „The Universe“ (z 
dn. 13 bm.) artykuł, w którym omawia 
rolę Kościoła katolickiego jako obroń­
cy cywilizacji zachodniej, a dalej Pol­
ski jako przedmurza Europy.

„Jest w Kościele katolickim pewna 
cecha — pisze Belloc — która w oczach 
nie-katolików ma szczególną, wartość, 
o której jednak zazwyczaj nic oni nie 
wiedzą, albowiem prasa ich nic im o 
tern nie mówi. Jest to działalność do­
czesna, polityczna: ochrona naszych 
tradycyj cywilizacyjnych w Europie, 
strzeżenie przed nieładem, stawianie 
zapory przeciw grożącej dziś nam 
wszystkim destrukcji społeczeństwa“. 
Ci, co w Kościele widzą boskie narzę­
dzie ku zbawianiu dusz, tę rolę spo­
łeczną Kościoła uważają za rzecz dru­
gorzędną. Inaczej przedstawia się to 
dla nie-katolików. Dla nich nauka 
wiary głoszona przez. Kościół wydawać 
się może błędną, nie zaprzeczą jednak, 
że Kościół i nie kto inny uczy właśnie 
poszanowania autorytetu, respektowa­
nia prawa własności, szacunku dla 
godności ludzkiej, wskutek czego jest 
siłą społecznie wiążącą. Ktokolwiek 
podróżował po Europie powojennej 
przekonał się łatwo, że katolicy wszę­
dzie, bez względu na to, czy w danym 
kraju stanowią większość czy godną 
uwagi mniejszość, są czynnikiem re­
prezentującym ład i porządek. We 
Włoszech pierwszym czynem silnego 
rządu było pozytywne ustosunkowanie 
się Kościoła katolickiego, natomiast w 
Iliszpanji, gdzie rząd wypowiedział 
katolicyzmowi walkę, pierwszym e- 
fektem republiki jest bezład, niepokój 
i zamieszki. Społeczną rolę pacyfika- 
cyjną Kościoła zaobserwować można 
również we Francji, Austrji. Jedynie

2-dniowy zjazd nauczycielstwa w Bydgoszczy
Pierwszy dzień obrad

Bydgoszcz, 17 maja.
W wtorek rozpoczął się w Bydgo­

szczy dwudniowy XIV zjazd chrześci- 
jańsko-narodowego Nauczycielstwa 
Szkół Powszechnych na Okręg Po­
znański.

Zjazd poprzedziło uroczyste nabo­
żeństwo, odprawione przez ks. radcę 
dziekana Stepczyńskiego w Farze, 
którą wypełniły szczelnie szeregi u- 
czestńików zjazdu oraz miejscowych 
władz i organizacyj. Podniosłe kaza­
nie o obowiązkach i posłannictwie na­
uczycielstwa wygłosił ks. kan. Schulz.

Około południa prezes Okręgu Po­
znańskiego Stów, Chrześc.-Narodowe- 
go Nauczycielstwa Szkół Powszech­
nych, p. Jan Sobolewski, mając przy 
swoim boku prezesa honorowego p. 
Glapińskiego, i prezesa oddziału byd­
goskiego, p. Beyera, zagaił obrady 
zjazdowe dłuższem przemówieniem, 
w którem zobrazował ideologję zasłu­
żonej dla Polski i szkolnictwa polskie­
go orfganizacji i jej walkę o szkołę na­
rodową i katolicką.

Prezes Sobolewski zakończył swe 
pełne godności przemówienie okrzy­
kiem na cześć Rzeczypospolitej i Pre­
zydenta Państwa, jako reprezentanta 
Majestatu Polski.

Następnie przewodniczący odczytał 
list Jego Eminencji ks. Prymasa, w 
którym J. Em. ks. Kardynał, donosi, 
że na zjazd przybyć nie może, zasyła­
jąc jednak uczestnikom Zjazdu błogo­
sławieństwo i życzenie owocnych 
obrad.

Zkolei odczytano tekst 3 depesz hoł­
downiczych a mianowicie do p. Pre­
zydenta R. p., do J. Em. ks. kardynała 
Prymasa, i do ministra W. R. i O. P.

Rozpoczęły się przemówienia po­
witalne i składanie życzeń. Pierwszy 
babrał głos ks. dziekan Stepczyński, 
odczytując piękny, serdeczny list J. E. 
Ks- biskupa Laubitza, i składając zja­

Proces przeciwko Kotlińskiemu, Mikulskiemu 
i towarzyszom

Pierwszy dzień
' Gdym i a, 18 maja

Do blatu sosnowego stołu, zarezer­
wowanego dla sprawozdawców praso­
wych, dziennikarze przymocowują, przy 
Pomocy pinezek, swoje bilety wizytowe, 

roces tna trwać trzy tygodnie, a może
¿AVCze ^bżej, więc warto zabezpieczyć
°bie miejsce do ©bwcwsia i

w Anglji nie zdają sobie jeszcze spra­
wy z tej roli katolicyzmu. Wcześniej 
jednak lub później wzrost komunizmu 
zmusi do zwrócenia baczniejszej uwa­
gi na tę rolę Kościoła.

Piękny przykład współczesny ści­
słego związku katolicyzmu z cywiliza­
cją mamy w Posce. Polska jest szań­
cem wschód. Europy przeciw komu­
nizmowi i jego atakom na naszą cywi­
lizację. Ponieważ Polska jest wyraź­
nie katolicką, „Wielu jest takich, — 
pisze Belloc — którzy nie rozumieją 
roli, jaką Polska odgrywa przy utrzy­
mywaniu zagrożonego dziś bezpieczeń­
stwa chrześcijaństwa. Tragedją jed­
nak jest, że nawet wśród tych, którzy 
wiedzą, jak dla bezpieczeństwa nasze­
go europejskiego społeczeństwa istot­
ną rzeczą jest Polska, rasowe i narodo­
wościowe nienawiści nie dozwalają 
nawet tym, co znają prawdę, działać 
jak należy. Antykatolickie Prusy, to 
jest Prusy właściwe, dawne, które cał­
kowicie są różne od katolickiej Nad- 
renji, sztucznie przyłączonej po poraż­
ce Napoleona, — wciąż myślą o podzia­
le Polski, chociaż jest rzeczą oczywi­
stą, że atak na Polskę oznacza nietyl- 
ko odnowienie wojny, ale grozi bezpo­
średnio komunizmem Europie wschod­
niej. A tu na Zachodzie, nawet ci, co 
rozumieją sytuację, nie są skorzy na 
ten fakt położyć nacisk. Wiele było 
indywidualnych aktów uznania, w 
książkach i przemówieniach, wiele 
przychylności, brak jednak było akcji 
powszechnej, która powinna była być. 
Nio było tego oświadczenia powszech­
nego i zajęcia stanowiska, w myśl któ­
rego Polska musi być podtrzymana 
choćby dlatego, — zupełnie pomijając 
moralne prawo narodu do istnienia — 
że od utrzymania Polski zależy dziś u- 
trzymanie porządku w Europie“.

zdowi życzenia w imieniu duchowień­
stwa bydgoskiego.

W imieniu kuratorjum poznańskie­
go witał zjazd wizytator dr. Perucki. 
W imieniu magistratu miasta Bydgo­
szczy prez. dr. Chmielarski, a w imie­
niu Rady miejskiej prezes Beyer. W 
imieniu organizacyj kobiecych pp. Ja- 
worowiczowa i Guentzlowa, w imieniu 
prasy red. Formański i Fiedler, w i- 
mieniu Związku Robotników Katolic­
kich p. Cywiński, w imieniu Tow. Na­
uczycieli Szkół Średnich i Wyższych 
dr. Peliński, a w imieniu bydgoskich 
średnich zakładów naukowych dyrek­
tor Winkler.

Na przepełnionej po brzegi sali Do­
mu Katolickiego nastrój panował bar­
dzo podniosły i najzupełniej jednolity.

Żaden dysonans nie zakłócił obrad 
wychowawców młodego pokolenia na­
szego.

Po przerwie obiadowej wygłoszono 
szereg referatów a wieczorem byli u- 
czestnicy zjazdu na przedstawieniu w 
Teatrze Miejskim.

Walny zjazd nauczycielstwa 
Chrześcijańsko-Narodowego

((KAP) W dniach 4 i 5 lipca r. b. 
odbędzie się w Częstochowie walny 
zjazd delegatów Stowarzyszenia Chrze­
ścijańsko-Narodowego Nauczycielstwa 
Szkół Powszechnych. Zjazd zacznie się 
od nabożeństwa przed cudownym o- 
brazem N. M. P. na Jasnej Górze. 
Obradować będzie nad sprawami orga­
nizacyjnemi, ideowemi oraz nad dzi 
siejszem niezwykle ciężkiem położe­
niem nauczycielstwa i szkolnictwa 
polskiego. W pierwszym dniu zjazdu 
wygłoszone będą referaty o wychowa­
niu religijno-moralnem, o nowym u- 
stroju szkolnictwa polskiego, oraz o 
aktualnych sprawach nauczycielskich.

notatek.
Sala sądowa ma czyste, zupełnie bia­

łe ściany. Znajduje się w domu czyn 
szowym, który przedsiębiorczy ludzie 
wznieśli niedawno przy ulicy Kołłątaja 
i wydzierżawili ministerstwu na sąd. 
Za kilka lat, gdy ministerstwo sprawie- 
dliwośsj, ®d©będsie tóą ©a posiadani® w

my J. Mikulski, diziałał na szkodę rze- 
J czy mu powierzonych, a Greunerowi, iz 
1 pomagał w tem inż. Bielawskiemu. Dro- 
I biazgi w całokształcie przestępstw.

W południe, gdy przewodniczący po­
konał dopiero kilkanaście kart aktu o- 
skarżenia, nadeszła telefoniczna wiado­
mość o nagłej śmierci siostry jednego z 
wotąntów, sędziego Karczewskiego. Wo­
bec tego, że sędzia Karczewski musi je­
chać na pogrzeb, postanowiono proces 
odroczyć do piątku, dnia 20 b. m., i w 
miejsce jego powołać sędziego Kiedrow- 
skiego.

Z powyższego powodu termin we­
zwania pierwszych świadków, zamó­
wionych na 20 b. m. ma być przesunię­
ty o trzy dni, na 23 b. m.

Trudno powiedzieć, żeby proces prze­
ciwko Kotlińskiemu, Mikulskiemu i to­
warzyszom zaczął się fortunnie.

Gdyni własnego przybytku, obecna sala 
wydziału karnego otrzyma poprzeczne 
ścianki z pruskiego muru i zamieni się 
w trzypokojowe mieszkanie, nie lepsze 
i nie gorsze od innych mieszkań w Gdy­
ni.

Na ciasnym korytarzu gromadzą się 
oskarżeni, biegli i obrońcy. Korytarz 
nie jest tylko ciasny, lecz również ciem­
ny, więc trudno wszystkich rozpoznać. 
Jednego z rzeczoznawców biorą dwaj 
adwokaci za głównego oskarżonego Ko­
nińskiego i półgłosem dziwią się, że, mi­
mo 16-miesięczmego pobytu w więzieniu 
śledczem, doskonale wygląda.

Gwar cichnie, gdy osoby tłoczące się 
na korytarzu, przenoszą się, na wniosek 
woźnego, do sali sądowej. Tutaj nastę­
puje wyraźny rozdział. Osobno oskar­
żeni, osobno obrońcy, osobno biegli i o- 
sobno dziennikarze.

Na dwóch ławkath, w rodzaju kojca, 
siedzi sześciu mężczyzn — oskarżeni. 
W pierwszym rzędzie od lewej: Mieczy­
sław Kotliński, Marceli de Lorme i Jan 
Mikulski, w drugim: Władysław Gra- 
nowski, Zdzisław Bielawski i Jan 
Greuner.

Głównych oskarżonych Kotlińskiego 
i Mikulskiego bronią adwokaci Kurpisz 
z Gdyni i Stankiewicz ze Starogardu. 
Architekt de Lorme ma dwóch mecena­
sów: Wegnera z Gdyni i Dreszera z 
Warszawy, adwokat Płócienniak z Gdy­
ni ma odwrotnie dwóch mandantów: 
Bielawskiego i Greunera, a oskarżony 
inż.. Granowski zdał się na własny ro­
zum, a raczej, jak się później przekona­
my, ma nadzieję otrzymania obrońcy z 
urzędu.

Przy stole biegłych są dwie katego- 
rje: biegli oskarżenia i biegli obrony. Do 
pierwszej kategorji należą: dyr. banku 
Aleksander Małota z Wejherowa, archi­
tekt Feliks Kubicki, inż. Oswald Unger 
i inż. Adam Piotrowski z Bydgoszczy. 
Do drugiej: Józef Skarżyński, inż. Ale­
ksander Bohomolec, Leon Suszycki, E. 
Albiński, J. Kitowski, St. Szary, M. 
Gierszal, wszyscy z Gdyni, oraz radca 
Marjan Olszewski z Okręgowej Izby 
Kontroli w Poznaniu, inż. Stanisław 
Świątkiewicz z Wejherowa i inż. B. Ku­
charski z Bydgoszczy. Cześć biegłych 
jest na miejscu, reszta przybędzie na 
wyznaczony termin.

Krócej, niż wyliczanie nazwisk oskar­
żonych i biegłych, trwa oczekiwanie na 
przybycie sądu. Fotele na podniesieniu 
zajmują przewodniczący wiceprezes s. o. 
Heidrich, s. o. Karczewski i s. p. Pa- 
lendzki, referent sprawy. Miody wice­
prokurator Sobolewski siada naprzeciw 
okna.

Rozpoczyna się proces przeciw Ko­
tlińskiemu, Mikulskiemu i towarzy­
szom.

Personalja oskarżonych informują co 
do Mieczysława Kotlińskiego, że liczy 45 
lat wieku, pochodzi z Małopolski, jest 
żonaty i z zawodu budowniczym. 0- 
skarżony de Lorme, do niedawna urzęd­
nik Dyrekcji Kolei Państwowych w 
Gdańsku, ma lat 40, pochodzi z ziemi 
sandomierskiej i z zawodu jest archi­
tektem. Trzeci zkolei Jan Mikulski, 
lat 38, krakowianin, technik budowlany, 
czwarty inż. Władysław Granowski, 
lat 50, urodzony w Piotrkowie, piąty inż. 
Zdzisław Bielawski, lat 43, pomorzanin 
i ostatni Jan Greuner, Niemiec z Drez­
na, obywatel gdański, lat 31, kupiec w 
Gdyni.

Po zaznajomieniu się z obrońcami, 
sąćŁ odczytuje wniosek oskarżonego inż. 
Granowskiego o przydzielenie mu o- 
brońcy z urzędu. Po krótkiej naradzie 
zapada uchwała odrzucająca ten wnio­
sek, ponieważ sąd nie doszedł dla prze­
konania, że oskarżony Granowski jest 
tak ubogi, że nie mógłby sobie pozwolić 
na adwokata.

Po tej maleńkiej przerwie przewod­
niczący bierze do ręki stos spiętych ar- 
kuszów in folio, 46 kartek, i odczytuje 
akt oskarżenia z dnia 9 marca r. b., o-
iracowany przez wiceprokuratora Łep- 

iego z Grudziądza.
Głównemi sprężynami występków i 

zbrodni są Kotliński i Mikulski. Oskar­
żeni de Lorme i Granowski, są tymi, 
którzy brali łapówki i przymykali oczy. 
Przy budowie dworca w Gdyni — we­
dług aktu oskarżenia — de Lorme przy­
jął Od firmy J. Mikulski w Gdyni zł 
10,335, a przy budowie poczty w Gdyni 
inż. Granowski zaczerpnął z tego same­
go źródła „bądź to gotówką, bądź to 
wekslami“ — zł 41,500. Jeszcze większą 
łapówkę — 157,000 zł — wziął kierow­
nik budowy gmachu pocztowego inż. 
Edward Ruszczewski z Warszawy, któ­
ry obecnie przebywa w więzieniu sto- 
łecznem i w procesie gdyńskim wystą­
pić ma tylko w charakterze świadka.

Pozostali dwaj oskarżeni: inż. Bie­
lawski i kupiec Greuner są płotkami w 
towarzystwie szczupaków. Pierwszemu 
zarzuca się, że jako nadzorca sądowy 
pad przedsiębiorstwem, wspólników fir­

„Awangarda“
organ Obozu Wielkiej Polski

Ukazał się numer 5 „Awangardy“, 
oficjalny organ Obozu Wielkiej Polski 
na ziemiach zachodnich. Numer przy­
nosi treść szczególnie żywą i aktualną, 
związaną ściśle z całą akcją Obozu

Zainteresowanie działalnością Obo­
zu Wielkiej Polski wzrasta z każdym 
miesiącem w miarę, jak potężny ten 
ruch młodego pokolenia. polskiego 
rozwija się coraz żywiolowiej. lo tea 
każdy, kogo interesuje oblicze ideowe 
i programowe Obozu, znajdzie odpo­
wiedź na swe pytanie w „Awangar­
dzie“, przeznaczonej specjalnie dla 
działaczy Obozu Wielkiej Polski oraz 
dla tych wszystkich, którzy zajmują 
się prądami ideowemi w Polsce. „A- 
wangarda“ uważała zawsze za swój 
punkt honoru wyrażanie najbardziej 
świeżych poglądów i zapoznawanie 
swoich czytelników z nowemi kierun­
kami w dziedzinie gospodarczej, spo­
łecznej i politycznej. Skierowując swo­
ją uwagę głównie w przyszłość nasze­
go kraju, poświęca obecnie szczególną 
uwagę wielkim przeobrażeniom cywi­
lizacyjnym i ideowym, jakie przeżywa 
świat współczesny, a na których roz­
miary wskazał w swych ostatnich pu­
blikacjach Roman Dmowski. Starając 
się wykształcić nowy sposób myślenia 
politycznego^ i nową psychikę wśród 
młodego zwłaszcza społeczeństwa, 
„Awangarda“ spełnia już niewątpliwie 
poważne zadanie w polskiem życiu 
ideowem i umysłowem.

Ostatni numer przynosi artykuł po­
sła Ryszarda Piestrzyńskiego: „Nasze 
stanowisko“. Jest to żywa i mocna 
odpowiedź dana tym, których „niepo­
koi“ rozwój narodowej idei w młodem 
pokoleniu polskiem. Redaktor „Awan­
gardy“, p. Stefan Wyrzykowski, w ar­
tykule „Jak pojmujemy silną wła­
dzę?“ wyjaśnia, że ruch narodowy dą- 
ży do rządów silnych, lecz sprawiedli­
wych, gdyż dwie te cechy dadzą się 
doskonale pogodzić, jeśli stanie się na 
gruncie etyki katolickiej jak to ostat­
nio wskazał w swoim wspaniałym li­
ście pasterskim ks. Prymas Hlond, 
Red. Feliks Fikus w artykule „Komu­
niści czy Obóz Wielkiej Polski“ poru­
sza szczególnie aktualne zagadnienie 
społeczne w Polsce, wskazując na ro­
lę, jaką w tym zakresie spełnia już 
Obóz Wielkiej Polski, grupując wj 
swoich szeregach bezrobotnych. Nu­
mer zawiera pozatem wyrazy hołdu, 
złożone H. K. Rostworowskiemu, b. 
oboźnemu Obozu Wielkiej Polski w 
Krakowie z racji przyznania mu lite­
rackiej nagrody państwowej i wysta­
wienia w Poznaniu nowej jego świet­
nej sztuki „U mety“.

Stała rubryka „Uwagi“ przynosi na 
wstępie entuzjastyczny głos, poświęco­
ny „jasnym koszulom“, które w dniu 
3 maja ukazały się w Poznaniu. Uwa­
ga „W imię jakiej idei?“ polemizuje z 
zaczepkami „sanacyjnego“ lwowskiego 
„Słowa Polskiego“, wreszcie uwaga 
„Kto reprezentuje w Polsce myśl „pań­
stwową?“ wskazuje na faworyzowanie 
Żydów w szeregach „sanacyjnych“.

„Gawędy obozowe“ odsłaniają nam 
„tajniki“ wewnętrznego życia organi­
zacyjnego Obozu Wielkiej Polski. Ży­
cie to ma swoiste cechy i oparte jest 
na swoistych zasadach, różniąc się 
tem od innych organizacyj ideowych. 
Ostatnia „gawęda“, napisana, jak 
zwykle,, przez red. Fikusa, poświęconą 
jest „Hierarchji“, obowiązującej w O- 
bozie Wielkiej Polski.

Numer uzupełnia żywo dobrana 
kronika organizacyjna, oraz ciekawe 
ilustracje, z których wybija się foto­
grafia pocztu sztandarowego O. W. P. 
w Poznaniu w dniu 3 maja.

Adres redakcji: Poznań, św. Marcin 
65. Prenumerata roczna 5 zł. Konto P, 
KO., nr, 203 851,
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Statystyka ni. Poznania ma marzec — Urodminy, mgony, śluby 
i choroby — Ani jednego wniosku budowlanego! — W lom­

bardzie ruch, jak zawsze
' Wiadomości statystyczne, opraco­
wane przez Urząd statystyczny m. Po­
znania, zawierają szereg ciekawych 
cyfr, z któremi nie od rzeczy będzie 
zapoznać się.

W marcu rb. zawarto ogółem 159 
małżeństw. Najwięcej związków mał­
żeńskich zawarto w wieku od 25 do 29 
łat bo 73, od 20 do 24 lat zawarto 39 
małżeństw i tyleż od łat 30 do 39. Od 
lat 40 do 45 zawarto 5 małżeństw, od 
50 do 59 lat 3 małżeństwa, a od 60 i 
wyżej — 1 małżeństwo. Ślubów rzym- 
ska-katolickich udzielono w marcu 
152, ewangelickich 5 i 2 według wy­
znania mojżeszowego.

Urodzin w tym miesiącu zanoto­
wano 530, w czem 264 chłopców i 266 
dziewcząt. Rubryka „zgony" notuje 
w marcu 317 osób i to 140 mężczyzn 
1 177 kobiet. Najwięcej osób zmarło 
na gruźlicę bo 60. Na choroby serca 
zmarło 33 osób, na zapalenie płuc 28, 
na uwiąd starczy 26, na zapalenie 
opon mózgowych 20, na grypę 4 oso­
by itd.

W szpitalu miejskim przebywało w 
marcu 459 osób, w czem 16 wskutek 
chorób zakaźnych. Na dolegliwości 
wewnętrzne cierpiało 93 osób, na za­
palenie płuc 44, Chorób nerwowych 
i umysłowych zanotowano 33, na za­
trucie leczyły się 3 osoby. Miejski za­
kład dezynfekcyjny działał w wypad­
kach płonicy 68 razy, błonicy 20 razy, 
duru brzusznego 2 razy, gruźlicy 41 
razy, czerwonki 1 raz itd.

Wiadomości statystyczne przewi­
dują również miejsce na cyfry z za­

Niezwykły wypadek samochodowy
Czyżby defekt kierownicy?

Rzadki wypadek samochodo­
wy wydarzył się właścicielowi firmy 
radjowej „Ernka" w Poznaniu, p. Ma- 
rjanowi Włodarczakowi.

W pierwsze święto Zielonych Świąt 
popołudniu wyjechał p. Włodarczak 
na polowanie do Goździechówki pod 
Będlewem. Gdy minął Stęszew i prze­
jechał tor w pobliżu lasu pod Będle­
wem, kierujący samochodem p. Wło­
darczak doznał uczucia, że przy krę- 
seniu koła sterowego w lewo samochód 
uciekał mu w prawo. Opanowany kie­
rowca zachował zimną krew i zaha­
mował. Było jednak już za późno, 
gdyż samochód minął drzewo i zbliżał 
się do drugiego, jadąc z szybkością o- 
koło 40 kim. Samochód uderzył przo­
dem maszyny w grube drzewo przy 
drodze. Przy zderzeniu nastąpiło zgnie­
cenie chłodnicy i cofnięcie się maszy­
ny, przyczem p. Włodarczak uderzył 
piersią o ster. Przy uderzeniu w ster 
pękła kierownica i odpadło koło stero­
we, a żebra steru wgniotły się kierow­
cy w prawą klatkę piersiową, przy­
czem p. Wł. przeciął sobie prawą dłoń, 
tracąc przy wypadku natychmiast 
przytomność.

Odłamki szyby samochodowej roz- 
padły się i z wielką siłą przeleciały po­
nad głową p. Włodarczaka, a siedzący 
przy nim szofer, p. Antoni Springer 
zasłonił się przed ciosem, który groził 
mu, trzymanym w ręku bukietem 
kwiatów. Odłamek szyby urwany rów­
nocześnie z kawałkiem żelaznego o- 
bramowania przeleciał ponad głową p. 
Włodarczaka i padł na drugie siedze­
nie auta, przecinając je całkowicie. 
Zderzak samochodu został zupełnie 
zniszczony, a u drzewa średnicy około 
40 cm ułamała się korona na znacznej 
wysokości ponad miejscem uderzenia i 
padła na drogę, zasłaniając ją rozłoży- 
stemi konarami. Leżące na drugiem 
siedzeniu sztucery, wyrzucone zostały 
z duż ąsiłą naprzód, a jeden z nich u- 
derzył szofera w głowę.

W chwilę po wypadku jechał na 
motocyklu pewien fotograf, który robił 
zdjęcia dzieci, przystępujących w Stę­
szewie do pierwszej komunji św. i sfo­
tografował p. Włodarczaka w chwili, 
gdy był jeszcze nieprzytomny wskutek 
uderzenia o ster.

Ofiarom wypadku pospieszyła z po­
mocą, ludność pobliska. Pierwszej po­
mocy ubielił im p. Górczyński z Po­
znania, którego autobus kursuje na tej 
linji i zabrał kontuzjonowanyph na po­

WIADOMOŚCI POTOCZNE
Wymowa cyfr

kresu budownictwa. Ta rubryka jest, 
jeżeli chodzi o marzec, wolna. To zna­
czy, że w marcu nie było ani jednego 
wniosku budowlanego. Wymowny 
znak czasu!

Dalej idą cyfry ilustrujące zamoż­
ność i ubóstwo: 26 264 deponentów 
złożyło w Kom. Kasie Oszczędn. m. 
Poznania 21 448 414,00 zł jako wkłady 
oszczędnościowe. Lombard miejski 
wykazuje wielki ruch i obrót. Do koń­
ca marca złożono 20149 zastawów, za 
które zastawcom wypożyczono 702 092 
zł, tak, że przeciętna pożyczka wyno­
siła 34,84 zł. W tym miesiącu doko­
nano 24185 prolongat.

Noclegów w schronisku na Zawa-. 
dach udzielono w marcu 5143 oso­
bom, t. j. 4 266 mężczyznom, 845 ko­
bietom i 32 dzieciom.

Pośrednictwo pracy wykazywało 
wolnych miejsc 479, a zgłoszeń do pra­
cy 11250 mężczyzn i 3 363 kobiet, z 
czego zajęcie otrzymało 437 osób, a 
więc 13 373 osób powiększyło szeregi 
bezrobotnych.

Na końcu idą cyfry z zakresu kon- 
sumeji.

Mieszkańcy m. Poznania spożyli w 
marcu 182 wołów, 465 stadników, 778 
krów, 11149 świń, 5 733 cieląt, 1762 
owiec, 10 kóz, 110 prosiąt i 13 koni.

Straż pożarną wzywano 35 razy do 
ugaszenia pożarów i dla udzielenia 
pomocy doraźnej. W ciągu marca 
przebywało w areszcie policyjnym 
682 osób. Liczba zgłoszonych przy­
jezdnych wyniosła w'marcu 3 079 o- 
sób, w czem 687 z zagranicy, (z)

gotowie ratunkowe do Poznania.
Jądący w samochodzie pp. Włodar­

czak i Springer tylko dzięki temu u- 
niknęli niechybnej śmierci, że w chwi­
li wypadku samochód jechał z szybko­
ścią stosunkowo nieznaczną, bo 40 km.

Wypadek powyższy budzi cieka­
wość z tego względu, że ułamanie ste­
ru przy samochodzie zachodzi bardzo 
rzadko. Wypadki takie notuje się po­
dobno jako wyjątkowe przy samocho­
dach i autobusach konstrukcji amery­
kańskiej.

W każdym razie wypadek powyż­
szy, jakiekolwiek były jego przyczyny, 
powinien skłoni ćfachowców do bar­
dzo ścisłego zbadania całej sprawy.

Na naszem zdjęciu, dokonanem w 
chwilę po wypadku, widać siedzącego 
przy sterze nieprzytomnego p. Włodar­
czaka, odłamane koło sterowe i wysu­
wające się żebra steru. (kl)

KALENDARZYK
Czwartek, 19 maja 1932.

Słońce: wschód 3,50; — zachód 19,47; — 
długość dnia 15 godz 57 min

Księżyc: wschód 19,30; — zachód 2,52; — 
przed pełnią.

Stan pogody według Spostrzeżeń Stacji 
Meteorologicznej/ przy Uniw. Pozn.: 
Czwartek, godz. 7 rano: Temperatu­
ra, powietrza wysoka 4- 15 st. C„ 
wiatr północno-wschodni, ciśnienie 
atmosferyczne wysokie 761 mm., po­
godnie. W ubiegłej dobie tempera-

tura najwyższa -4-23 st C.. najniż­
sza -4- 13 st C.

Przepowiednia pogody na piątek: W dal­
szym ciągu pogodnie.

Kai. rzk.: Celestyn P.; jutro Bernardyn. 
Kai. slow.: Krzesomyśl; jutro Bronimir.

OSOBISTE
— * Egzamin na mistrzów fryzjerskich

odbył się w Izbie Rzemieślniczej w Pozna­
niu "przed komisją egzaminacyjną z pp.: 
N .Muszyńskim — jako przewodniczącym, 
A. Kplendowiczem i K. Paczkowskim — 
jako ławnikami. Na trzech zgłoszonych 
kandydatów złożyli egzamin pp. Janina 
Rozynkowa i Antoni Zimniewicz z Pozna­
nia. (z.)

— * W gimnazjum im. Karola Marcin­
kowskiego w Poznaniu zdali egzamin doj­
rzałości w oddziale klasycznym: Ankie- 
wicz Stefan, Antkowski Ferdynand, Bed­
narski Franciszek .Borówka Teodor, Bu­
kowski Łucjan, Czernecki Stefan, Kaepe- 
Ie Kazimierz, Kasę ja Stanisław. Kokociń­
ski Longin, Kostrzewski Zbigniew, Kozło­
wski Tomasz, Krenz Tadeusz, Kuczyński

III

U wrót 
„Krainy Trwogitt

Dalsze przygody i fotografie 
z podróży p. Jana Pomorskiego 
z Poznania do nieznanej, po­

łudniowej Arabji.

Wizyta w olimpijskiem
Los Angeles

Ciekawy opis i liczne zdjęcia 
z przygotowań do Olimpiady, 
nadesłane przez specjalnego 

korespondenta.

Sport w stolicy
Fotogrape z świątecznych wy­
darzeń sportowych w Warsza­
wie, przynosi już najnowszy 
(21-szy) numer tygodnika 

„Jlustracji Polskiej“.

(Największe i najtańsze pismo iJustro- 
wane dla szerokich kói publiczności. Po- 
jedyńczy egzemplarz tylko 45 Kroezy. 
Nabyć można u kolporterów ulicznych 
w kioskach dworcowych „Ruchu" w 
księgarniach oraz w agenturach na­
szych Miesięczny abonament 1.50 zi 
kwartalnie 4.— z) bez kosztów przesył­
ki Egzemplarzy okazowych bezpłatnie 
należy zadać wprost od administracja — 

Poznań św. Marcin 70.)

Zygmunt, Malinowski Tadeusz, Mikołaj­
czak Feliks, Nosal Tadeusz, Potrzykont 
Zbigniew, Rusinek Roman, Ruszczyński 
Stefan, Staniszewki Leon, Stein Mieczy­
sław, Szymanek Zdzisław, Walczyński 
Roman, Walachowski Wacław, Wegenke 
Albin, Weyman Stefan, Zyderowicz Zyg­
munt.

— * Egzamin dojrzałości w gimn, Za­
konnic Sacré-Coeur w Polskiej Wsi zda­
ły: Grocholska Marja, Hanke Zofja, Mas- 
sey Heleny, Maxôwna Teodora,. Skibniew- 
ska Krystyna, Suchowiak Zofja i Wirbse- 
równa Zofja.

WYKŁADY
—- ' Szejk El Win, O Legji Cudzo­

ziemskiej, o polskim szejku i o Polakach 
w Legji, opowie w niedzielę, 22 bm. o go­
dzinie 12,30 w sali kina, „Metropolia“, szejk 
El Win. Bilety do nabycia w( firmie Zy- 
garłowski, ul. Gwarna..

ZEBRANIA, ZJAZDY
— * Związek Hodowców Konia Szlachet­

nego w Wielkopolsce. We wtorek, 24 bm. 
o godz, 12,30 odbędzie się w świetlicy 15 
pułku ułanów przy ul. Grunwaldzkiej 
24-26 nadzwyczajne walne zebranie. Na 
porządku obrad mianowania członków ho­
norowych Związku. Związek zaznacza, 
że uchwały są prawomocne bez względu 
na ilość zebranych członków.

— * Zebranie „Klubu Oslrowiaków“ 
odbędzie się dziś o godz. 20,30 w lokalu 
klubowym (restauracja Continental przy 
św. Marcinie).

— * Koło Anglistów U. P. Zebranie 
plenarne odbędzie się 20 bm. o godz. 19 w 
Seminarium Anglistycznęm, Zamek s. 4.

— ■ Tow. „Pielgrzym“. Nadzwyczajne 
walne zebranie odbędzie się 22 bm. o godz. 
15 w sajf Ogrodu Zoologicznego. Msza św. 
na intencję członków zostanie odprawio­
na tego samego dnia u Fary o godz 9 ra­
no przed ołtarzem Matki Boskiej

Zaburzenia żołądkowe i kiszkowe, na­
pady bólów brzucha, zastoina brzuszna, 
ogólne pobudzenie, nerwowości, zawroty 
głowy, niepokojące sny, ogólne złe samo­
poczucie podlegają szybkiemu zanikowi 
przez stosowanie naturalnej wody gorz­
kiej „Franciszka-Józeia“. Żądać w apte­
kach i drogerjach. nw 10568

KOMUNIKATY ROŻNE
— • Zastęp „korsarzy“ przy 23. Pozn, 

Druż. Harc. im. J. Wybickiego Urządza d. 
22 bm. wycieczkę do Kobylnicy. Wymarsz 
o godz. 6,30 z dziedzińca III szkoły wydz. 
na Wildzie, na dworzec Tamy Garbarskiej, 
Odjazd pociągiem o godz. 7,45.

— * Baczność Hallerczycy! Zarząd 
Placówki wzywa swych członków do licz­
nego udziału w nabożeństwie żałobnem 
za duszę śp. Pawła Doumera, Prezydenta 
Francji, które odbędzie się w niedzielę, 
22 bm. o godz. 8 rano w kościele OO. Fran­
ciszkanów. Zbiórka przy ul. Ludgardy o 
godz. 7,45 w mundurach. — Po nabożeń­
stwie próbne strzelanie w strzelnicy ma­
łokalibrowej przy ul. Fr. Ratajczaka.

— * Wpisy do Państwowego Konserwa­
torium Muzycznego w Poznaniu przyjmu­
je sekretarjat w godzinach urzędowych 
od 10—13 do 8 czerwca włącznie. Egzami­
ny wstępne odbędą się 13 czerwca br. Do 
podania o przyjęcie należy dołączyć życio­
rys, metrykę urodzenia, ostatnie świadec­
two szkolne i 20 zł tytułem wpisowego.

— * Krajoznawcze wycieczki nauczy, 
ciełskie. Zarząd Okręgu Pozn. Stów Chrz. 
'Nar. Naucz. Szkół Powsz. organizuje i w 
tym roku wycieczki krajoznawcze: a) od
3 do 16 łipca pod kierown. H. Śniegockie- 
go, ul. Ostrówek 18, do Częstochowy —. 
Krakowa — Drohobycza — Truskawca — 
Borysławia — Worochty — Lwowa — Lu­
blina —Warszawy. Koszta podróży, kwa­
tery, wyżywienia itp. ca. 140 zł dla nauczy­
cielstwa, a 160 zł dla nienauczyc.; b) od
4 do 11 lipca pod kierown. prezesa Sobo­
lewskiego, ul. Krasińskiego 3, do Często­
chowy — Krakowa — Wieliczki — Zako­
panego z współudziałem w Zjeździe Dele­
gatów w Częstochowie. Koszta jak wyżej 
ca. 100 zł. Termin zgłoszeń upływa 25-go 
maja br. Przy zgłoszeniu należy nade­
słać zaliczkę najmniej 20 zł z zaznacze­
niem, na jaki cel, na konto P. K. O. Po­
znań nr. 212 859 Na odpowiedź dołączyć 
znaczek pocztowy.

KRONIKA WYPADKÓW
Kwas siarczany na ulicy. Na ul.

Wielkiej narożnik Wielkich Garbar wy­
lano za jasnego dnia tuż pod okiem po­
sterunkowego kwas siarczany w obfitych 
ilościach. Niebezpieczna ta trucizna przez 
dłuższy czas nie została usunięta, mimo, 
że ruch na tej ulicy jest bardzo ożywio­
ny. Dwie panienki, przechodzące krytycz­
nej chwili do biura, zostały płynem tym 
pobryzgane, wskutek czego odniosły po­
parzenia na ciele. Musiały się one udać 
pod opiekę lekarską. Całe szczęście, że 
w danej chwili nie przechodziły tędy dzie­
ci, które w swej nierozwadze mogłyby u- 
lec poważnemu poparzeniu Pozostaje za­
gadką, dla czego w czasie dnia na naj­
ruchliwszej ulicy wylano tak niebezpiecz­
ny płyn, jak kwas siarczany, (z.)

Kronika
krwawych wypadków

Kronika ostatnich dni notuje kilka 
krwawych wypadków, powstałych 
przeważnie na tle nieporozumień, i 
kłótni. W Słonawach w pow. obornic­
kim rozegrało się krwawe zajście po­
między Janem Ratajczakiem a Fran­
ciszkiem Antkowiakiem. Antkowiak 
uderzył Ratajczaka kamieniem w rę­
kę. W obronie własnej Ratajczak 
strzelił na postrach. Mimo strzału, 
mającego go odstraszyć, Antkowiak 
nacierał na swego przeciwnika coraz 
gwałtowniej, wobec czego Ratajczak 
strzelił ponownie i zranił napastnika 
w lewy bok. Poranionego przewiezio­
na do szpitala w Obornikach.

W Czapurach w pow. poznańskim 
doszło do kłótni między Władysławem 
Prokopem a Marjanną Stachowiako­
wi. Podczas zajścia Prokop uderzył 
Stachowiakową kilkakrotnie stołkiem 
w głowę. St. doznała rozbicia czaszki 
i wstrząsu mózgu. Stan zdrowia Sta- 
chowiakowej jest bardzo ciężki, (k)

śmiertelne porażenie 
prądem

W Bydgoszczy na ul. Ossolińskich 
16-letni Jan Wiatr wszedł na parkan, 
na którym znajdowały się przewody 
elektryczne o Wysokiem napięciu. W 
pewnej chwili chłopiec zetknął się z 
przewodami i doznał tak ciężkiego po­
rażenia. że śmierć nastąpiła na miej­
scu, (k)
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Nasi korespondenci donoszą
l Poznańskiego

— * Borek. (Z Bractwa Kurkowego.) 
Bractwo Kurkowe urządziło w czasie 
świąt swe tradycyjne strzelanie zielono- 
świąteczne. Królem został p. Skrzypczak 
Franciszek, pierwszym rycerzem p. Ed­
ward Bonsch, drugim rycerzem p. Hiero­
nim Duszyński, wszyscy z Borku, (bp.)

_ * Bukowiec. (S. M. P.) Tutejsze 
Stow. Młodych Polek urządziło wystawę 
robótek ręcznych w Domu Katolickim. — 
Komitet wywiązał się w zupełności z swe- 
„0 zadania, gdyż całość rozmieszczona na­
der gustownie w trzech pokojach, przypa­
dła do gustu nawet znawczyniom. Podzi­
wiano cały szereg ślicznych eksponatów. 
Przy dobrowolnych datkach wpłynęło do 
kasy Stow. Młodych Polek około 50 zł.

— (Niesłychane!) W dniu 3 bm. w cza­
sie zbierania składek na rzecz bibljoteki 
paraf jalnej w Bukówcu pow. nowotomy- 
ski aresztowane zostały przez policję dwie 
członkinie Stow. Młodych Polek i odpro­
wadzone na posterunek policyjny. Tutaj 
spisano protokół i wylęknionym kobietom 
odebrano zebrane pieniądze w kwocie 13 
złotych. Aresztowanie nastąpiło na odpo­
wiedzialność (!) kierownika szkoły p. Głą- 
¿ińskiego, znanego „sanatora“ i wroga 
wszelkich stowarzyszeń narodowych. Po 
kilku dniach policja doszła do przekona­
nia, że posunęła się za daleko 1 zwróciła 
?ebra.ne pieniądze. Zbiórka bowiem odby­
wała się na terenie kościelnym z polece­
nia miejscowego proboszcza. Go na to 
władze wyższe?,

• Dolsk. (Z Bractwa Kurkowego.)
W poniedziałek, 16 bm. rozpoczęło się 
tradycyjne strzelanie zielonoświąteczne.
0 godz 8 zebrała się brać strzelecka w lo­
kalu p Neymana, skąd w pochodzie wy­
ruszono do kościoła na uroczyste nabo­
żeństwo Mszę św. odprawił ks. dziekan 
Zakrzewski, który wygłosił także okolicz­
nościowe podniosłe kazanie i poświęcił 
tarczę. — Po południu członkowie Brac­
twa pomaszerowali w karnym szyku do 
Strzelnicy. Tutaj burmistrz p. Burdaje- 
wicz otworzył strzelanie zielonoświątecz­
ne. Drugi strzał oddał zeszłoroczny król. 
Wynik strzelania w pierwszym dniu nie 
był zbyt zadowalający. Dokończenie strze­
lania nastąpiło we wtorek, 17 bm. W tym 
samym porządku, jak poprzedniego dnia, 
po zbiórce, brać kurkowa wyruszyła do 
Strzelnicy. Tytuł króla zielonoświątecz- 
nego otrzymał p. Wybieralski, wicekróla 
p. Wierzbiński. I rycerza ,p. Burdajewicz 
oraz II rycerza p. Żakowski. Cala uro­
czystość odbyła się bardzo spokojnie, na­
wet bez najmniejszych incydentów. Na­
leży zaznaczyć, że z tegorocznych zwycięz­
ców pp. Wierzbiński i Żakowski po raz 
pierwszy ubiegali się 0 większe nagrody.

_ * Gniezno. (Z Bractwa Kurkowego.) 
Tegoroczne uroczystości Bractwa Kurko­
wego w Gnieźnie rozpoczęły się w drugie 
święto Zielonych Świątek. Bractwo Kur­
kowe wyruszyło pochodem rano na nabo­
żeństwo do kościoła św. Trójcy. W godzi­
nach popołudniowych odbywały się na 
strzelnicy strzelania do tarczy królew' 
sklej i innych. Słabą frekwencję w strze 
laniu przypisać należy kryzysowi Naj­
lepszym strzelcem okazał się dotychczas 
brat Jan Mikołajczak. Przyszła niedziela 
wykaże. kto zostanie królem.

— (Sprawa Haliny Kaczmarkówny.) —- 
Dochodzenia w sprawie tajemniczego otru­
cia Haliny Kaczmarkówny z Gniezna wy­
dały wynik negatywny, albowiem tutej­
sza policja nie zdołała wyśledzić spraw­
cy, który dostarczył denatce trucizny. — 
Przeprowadzona sekcja również nie wy­
kazała, jakiej trucizny denatka zażyła, 
wobec czego zmarłej wycięto część jelit, 
które przesłano do Poznania, celem prze­
prowadzenia analizy, (br.)

* * Krotoszyn, (Matura.) Wobec pew­
nych nieścisłości w zamieszczonej przez 
nas notatce, dotyczącej egzaminu dojrza­
łości, podajemy poniżej jeszcze raz nazwi­
ska abiturientów: w państw, gimnazjum 
koeduk. (typ klasyczny) egzamin dojrza­
łości zdali" pp.: Chmielewski Czesław, 
Czochralska Irena, Czochralski Wiktor, 
Hempowicz Edmund, Łysiński Tadeusz, 
Naglak Walenty. Pukacki Józef, Sternal- 
ski Teodor, Szóstak Antoni. Tłok Zbi­
gniew, Wybieralski Roman. — Z ustnego 
egzaminu zostali zwolnieni pp. Hempo- 
wicz Edmund i Tłok Zbigniew. — Typ 
matematyczno - przyrodniczy: Egzamin 
zdali pp.: Cieślakówna Marja, Dekiert A- 
leksander, Dynkowski Witold, Grellus Ma. 
rian, Kaczmarek Roman, Kryślakówna Ma­
rja, Marciniec Maksymiljan, Sujakówna 
Helena, Turkówna Janina. Tykociński Jó­
zef. Wiatrolikówna Irena, Wybieralska 
Helena, Zaradny Józef. — Z ustnego egza­
minu zostali zwolnieni pp Dynkowski Wi­
told, Turkówna Janina, (rk.)

— ‘ Oborniki. (Wieczór propagando­
wy P. C. K.) Z okazji „Tygodnia Polskie­
go Czerwonego Krzyża“ odbył się na sali 
P. Kłosowej wieczór propagandowy. Po 
omówieniu celu i znaczenia P. C. K. wy­
głosił p Kazimierz Pietz nadzwyczaj po­
uczający wykład o walce gazowej, a wy­
kład o ratownictwie wygłosił p. Jan Zbą- 
szyniak.
.— * Ostrów. (Osobiste.) Jak się do­

wiadujemy, znany i ceniony ks. prof. Lech 
ziemski, harcmistrz Zw. H. P. (»Siwy So­
kol") opuszcza w najbliższym czasie 0- 
strów, przechodząc do gimnazjum w Ry­
dzynie. W. Ostrowię przebywa ks, ZIfiffl"

ski od 1916 roku, najpierw jako wikary 
przy tut kościele parafjalnym. a od r. 
1918 jako profesor religji w gimnazjum mę- 
skiem. Był jednym z pierwszych polskich 
profesorów po przejęciu naszego gimna­
zjum z rąk niemieckich. Ogromne za­
sługi położył ks. Ziemski dla sprawy har­
cerstwa. — Nie wiemy, jakie są istotne 
przyczyny tego, że ks Ziemski po tylu ła­
tach owocnej pracy opuszcza gimnazjum 
ostrowskie. Niemniej trudno nie wierzyć 
kursującym pogłoskom, że za kulisami o- 
dejścia ks. Ziemskiego stoją stosunki, wy­
tworzone w gimnazjum w ostatnich cza­
sach za urzędowania dyr. Czechowskiego.

— (Z Bractwa Kurkowego.) W drugie 
święto Zielonych Świąt przy pięknej po­
godzie tut. Bractwo Kurkowe rozpoczęło 
swoje doroczne strzelanie na własnej 
strzelnicy o godność króla kurkowego. —• 
Strzelanie potrwa do przyszłej niedzieli.

— (Manifestacja pieśni polskiej.) Dn.
12 czerwca br. odbędzie się w Ostrowie 
zjazd śpiewacki H okręgu Wielkopolskie­
go Związku Kół Śpiewaczych. W uroczy­
stości bierze udział 16 towarzystw śpie­
waczych tutejszego okręgu i kilkadziesiąt 
chórów z sąsiednich okręgów. Atrakcją 
powyższego zjazdu będzie wykonanie przez 
zbiorowy 8-głosowy chór mieszany w sile 
około 300 śpiewaków z towarzyszeniem 
orkiestry wspaniałej kompozycji Feliksa 
Nowowiejskiego p. t. „Ojczyzna“.

— (Zjazd kolejowych straży pożarnych.) 
W dniu 22 bm. odbędzie się w Ostrowie 
pierwszy zjazd i zawody konkursowe ko­
lejowych straży pożarnych rejonu oddzia­
łu mechanicznego w Ostrowie. Do zawo­
dów stanie 17 drużyn z miejscowości: O- 
strów, Skalmierzyce, Jarocin, Kępno, O- 
strzeszów, Kalisz, Środa, Wieluń, Koźmin, 
Krotoszyn, Września, Pleązew i Śrem. — 
Pozatem urządzona będzie wystawa sprzę­
tu pożarniczego i obrony przeciwgazowej

■— (Uwadze rzemiosła.) Izba Rrzemieśl- 
nicza przedłużyła czasokres, w którym 
jeszcze będzie można składać ulgowe egza­
miny mistrzowskie, do dnia 1 październi­
ka 1932 r. W sprawie liczby uczniów za­
jęła Izba stanowisko, że mistrz, pracują­
cy sam lub z jednym czeladnikiem, może 
zatrudniać 2 uczni, oraz —■ w wypadkach, 
w których uczeń kończy naukę, może 
mistrz przyjąć w jego miejsce _ nowego 
ucznia pól roku przed ukończeniem jego 
nauki. (Or.)

— * Powidz. (Otwarcie sezonu.) W 
dniu 15 maja nastąpiło otwarcie sezonu 
letniego w Uzdrowisku. Dzięki pięknej 
pogodzie zjechało mnóstwo gości. Liczne 
wycieczki po jeziorze motorówką i łodzia­
mi, dalej koncert, a wieczorem dancing 
uprzyjemniły gościom pobyt w uzdrowi­
sku Sezon tegoroczny zapowiada się do­
brze. Porządek zaprowadzony w Uzdro­
wisku, wspaniały ogród z cudnym wido­
kiem jest podziwiany przez wszystkich, 
których ściąga dotąd powietrze, przepojo­
ne balsamiczną wonią pobliskich lasów, 
kryształowa woda jeziora, słońce, z któ­
rego korzystać można na obszernej pla­
ży, wreszcie nowocześnie urządzone ła­
zienki i sam zakład uzdrowiskowy nad 
brzegami jeziora. Szukający ciszy znaj 
dują ją na miłych spacerach, przejażdż 
kach po jeziorze, lub na plaży. Kto szu­
ka gwaru towarzystwa, rozrywek i zabaw, 
znajdzie to w zakładzie uzdrowiskowym. 
Właściciele uzdrowiska, pp. Jabłońscy, 
starają się uprzyjemnić najbardziej go­
ściom pobyt na letnisku. Ze względu na 
ciężkie czasy, obniżono znacznie ceny w 
uzdrowisku.

_ (Groźny pożar.) W końcu uh. tygod 
nia, w godzinach popołudniowych, wy­
buchł groźny pożar w zagrodzie p. Wła­
dysława Ciesielskiego w Wiekowie, przy- 
czem spłonęła doszczętnie Stodoła z zapa­
sami słomy i narzędziami rolniczemi. — 
Znajdujący się w odległości 5 m od stodo­
ły dom mieszkalny został uratowany. W 
akcji ratunkowej wzięła udział cala wieś. 
Stodoła była zabezpieczona na 2 300 zł, 
gdy straty oblicza się na 2500 zł. (bz.)

wem i pochwaleniem Boga, poczem ser­
decznie przemówił do zebranych, obja­
śniając, czem jest Obóz Wielkiej Polski.
W końcu przemówienia zaapelował do ze­
branych gości, aby jak najliczniej wstę­
powali w szeregi O. W. P. W dalszym cią­
gu zebrania sekretarz Obwodu Powidz w 
dłuższym referacie zobrazował działal­
ność Romana Dmowskiego i omówił idee 
oraz cele O. W. P. Obu przemówień wy­
słuchano z uwagą. Po skompletowaniu 
kierownictwa placówki, w skład którego 
wchodzą koledzy: Lechert — kierownik, 
Piotrowski — skarbnik i Garbela — se­
kretarz, przystąpiono do przyjmowania 
kandydatów. Deklaracje podpisało no­
wych 12 osób. Omówiono kilka spraw or­
ganizacyjnych, poczem hymnem Młodych 
zakończono zebranie. Z radością trzeba 
stwierdzić, że istniejąca od 24 kwietnia 
placówka wiekowska rozwija się pomyśl­
nie. (bz.)

— * Szamocin. (Zlot Okręgowy Mło­
dych Polek.) Przed niedawnym czasem 
został założony Okręg S. M. P. z siedzibą 
w Chodzieży. Na okręg ten złożyły się 
Stowarzyszenia Młodych Polek okręgów 
czarnkowskiego i bydgoskiego. Patronem 
okręgu wybrano ks. prob. Szymczaka z 
Wyszyn, prezeską zamianowano p. Bud- 
nowską z Chodzieży. I. zlot tego okręgu 
odbył się w pierwsze święto Zielonych 
Świąt w Szamocinie. Zlot ten był połączo­
ny z poświęceniem sztandaru Młod. PoL 
w Szamocinie. Rano pochód złożony z 
przeszło 600 osób, ruszył do kościoła na 
uroczysto nabożeństwo. Ks. prob. Filipo­
wicz dokonał poświęcenia sztandaru. Po 
nabożeństwie odbyła się uroczysta akade- 
mja. Słowo wstępne wygłosił patron O- 
kręgu, ks. prob. Szymczak, a odczyt pre­
zeska okręgu, p. Budnowska z Chodzieży. 
Punktem kulminacyjnym było wręczenie 
sztandaru Młodym Polkom przez ks. proh. 
Filipowicza. O godz. 2 ks. proboszcz po­
dejmował zgromadzone druchny wspól­
nym obiadem O godz. 3 wyruszono do 
miejskiego ogrodu, gdzie nastąpiły popi­
sy druchen, koncert i różne niespodzian­
ki a wieczorem odegrano 2 jednoaktówki.

(jm.)

Grodzisk. (O oszustwo). Sąd okr. w Po­
znaniu rozpatrywał sprawę kamą o oszu­
stwo i usiłowanie wprowadzenia w błąd 
policji przeciwko gospodarzowi Antoniemu 
Kaczmarkowi i szwagierce jego, Walenty­
nie Andrzejewskiej, zamieszkałym w Ko- 
bylnikach pod Grodziskiem. Wymienieni 
nabyli swego czasu rower damski w skła­
dzie rowerów p, Furmaniaka w Opalenicy 
oraz jedną wirówkę w firmie Trzeciakow­
ski, Poznań, upozorowując następnie w ce­
lach oszukańczych kradzież wymienionych 
przedmiotów oraz innych rzeczy celem u- 
chylenia się od zapłaty wziętego na kre- 

•dyt roweru i wirówki. Policja znalazła ro­
wer w Poznaniu w obcych rękach. W wy­
roku skazany został gospodarz Kaczmarek 
na 1 miesiąc więzienia, Andrzejewskiej za­
wiesił sąd karę warunkowo na 5 lat..

— (Kradzież). Na szosie między Grodzi­
skiem a Ptaszkowem dokonano kradzieży 
drzewka jabłoniowego, a drugie drzewko 
złamano. Poszkodowanym jest Wydział Po­
wiatowy w Nowym Tomyślu. Przeprowa­
dzone dochodzenia ujawniły, że skradzione 
drzewko zostało zasadzone w ogrodzie 
Jadwigi Stachowiakowej w Ptaszkowie, o- 
raz że sprawcami byli Józef i Czesław Na­
rożni z Grąblewa. (Ga)

— * Jarocin. (Władysław łokietek w 
Jarocinie.) Do ostatniego poboru stanął 
przed komisją m. in. poborowy nazwi­
skiem Władysław Łokietek, imiennik kró­
la Władysława Łokietka, bohatera z pod 
Płowieć. Łokietek, mimo znakomitego 
nazwiska, będzie musiał pełnić służbę 
wojskową jako zwykły szeregowiec. Mo­
że kiedyś dosłuży się generała?!

_ (Z Bractwa Kurkowego.) W drugie
święto Zielonych Świątek Bractwo Kurko­
we urządziło swoje coroczne uroczystości 
strzeleckie. Nabożeństwo odbyło się w 
godzinach przedpołudniowych. W połud­
nie o godz. 12,45 wyruszono z orkiestrą i 
zarządem Bractwa na czele do Strzelnicy, 
gdzie według programu rozpoczęło się 
strzelanie o godność tegorocznego króia 
i cenno nagrody. Największą iiość punk­
tów uzyskał dotychczas p. Kaczyński .Wła­
dysław z Rynku, W niedzielę, 22 bm. od­
będzie się dalsze strzelanie.

— (Nowy adwokat) W najbliższym 
czasie osiedli się w Jarocinie nowy adwo­
kat Będzie to zatem czwarty adwokat 
w naszem mieście.

— (Ruch harcerski.) Ruch harcerski 
w Jarocinie jest niezwykle ożywiony. Mia- 
sto posiada zorganizowanych około 280 
harcerzy i 150 harcerek, (jr.)

— * Rawicz. (Z życia harcerzy.) Dru­
ga drużyna im. Zawiszy Czarnego urządzi­
ła 8 bm. na sali strzelnicy wieczornicę. — 
Na uroczystość tę złożyło się przemówie­
nie dyrektora gimnazjum miejscowego, p. 
M. Gołąba, deklamacje uczniów z towarzy­
szeniem fortepianu, oraz komedyjka „O 
człowieku, który redagował gazetę rolni­
czą“.

— (T N. S. W.) Rawickie Koło Tow. 
Naucz. Szkół Średn. i Wyższych zwołało 
na wieczór, 10 bm. w sali konferencyjnej 
miejscowego gimnazjum swe zwyczajne 
walne zebranie. Przewodniczył p. prof. 
WŁ Ślęczek. Były sprawozdania i odczyt 
prof. St. Kowalskiego na tem.: „Zasady 
i cele etyki zawodowej nauczyciela szkół 
średnich“ oraz referat dyrektora gimna­
zjum, p. M. Gołąba: „Zasady programu 
naukowego w przyszłej szkole średniej o- 
gólnoksztalcącoj '*.

— (Teatr.) Zespół Teatru Narodowego 
z Poznania odegrał 12 bm. na sali strzel­
nicy po południu dla dziatwy i młodzieży 
dwa przedstawienia. O godz. 3 baśń fan­
tastyczną „Królewicz Szafirek". a o godz. 
5 sztukę historyczną „Potop“ według Sien­
kiewicza. Wieczorem odbyło się przedsta­
wienie dla starszej publiczności i odegra­
no krótochwilę „Urwis“, w trzech aktach. 
Dość licznie zgromadzona publiczność o- 
klaskiwała aktorów gorąco, (rs.)

— * Wiekowo. (Zebranie placówki 0. 
W. P.) W poniedziałek, 16 bm. odbyło się 
tutaj drugie z rzędu zebranie placówki O. 
W. P.. na które przybyli obok członków 
liczni goście. Zebranie zagaił kierownik 
placówki, kol. T. Lechert hąsłęm obozo-

Likwidacja szkoły podchorążych rez. w Śremie
Śrem, 18. 5.

Spotykamy się, nie jak w poprzed­
nich latach, z fałszywą pogłoską, lecz 
z nieodwołalnem postanowieniem li­
kwidacji miejscowego Baonu Szkoły 
Podchorążych Rezerwy Piechoty. — 
Postanowienie to nastąpiło — jak się 
dowiadujemy ze źródeł miarodajnych 
— na skutek zamierzonego większego 
zgrupowania wyszkoleniowych sił zboj- 
nych w zaledwie dwóch czy trzech 
ważnych ośrodkach wojskowych na­
szego kraju, celem łatwiejszego, a do­
skonalszego ■wyszkolenia. Z tej też 
prostej przyczyny postanowiono zli­
kwidować śremską podchorążówkę i

Z Pomorza

l Kaliskiego

— ’ Brodnica. (Nieszczęśliwy wypa- 
dlek). Franciszka Perszke z Zbiczna, lat 
39 pilnując zastawionych żaków ną ryby, 
spadła z mostu do strugi i utonęła, bek- 
cja zwłok ustaliła, że P. cierpiała na epi­
lepsję i wpadła do wody podczas napadu.(z.)

—- ’ Grudziądz. (Powrót córek marno­
trawnych.) Przed kilku tygodniami Erna 
i Irmgard Fisch, lat 22 i 18, opuściły po­
tajemnie dom rodzicielski i wyjechały w 
towarzystwie niejakiego Sierosławskiego 
do Bydgoszczy. Przed wyjazdem zaopa- 

; trzyły się dziewczęta w gotówkę, około 
1 3 000 złotych, którą skradły rodzicom. Gdy 

się gotówka wyczerpała, marnotrawne 
córki wróciły do domu. Dziewczętami za­
jęła się policja, aresztują obie. (x.)

— • Tczew. (Samobójstwo). W pobliżu 
stacji kolejowej w Twardejgórze rzuciła 
się pod nadchodzący pociąg 19-letnia za­
mężna Bomusowa, pracownica sezonowa 
na majątku Mielewo 1 poniosła śmierć na 
miejscu. Dochodzenia ustaliły, że B. po­
chodząca z pow Tureckiego, popełniła 
samobójstwo, ponieważ mąż ją porzucił.

_• stnpea. (Spadek wpływów podat­
kowych.) W ostatnich dniach dokonana 
została przez prezesa izby skarbowej w 
Łodzi lustracja urzędów skarbowo-podat- 
kowych w Koninie i pow. konińskim O- 
kazuje się, że wpływy podatkowe zmala­
ły w sposób wręcz zastraszający. Stwier­
dzono, że z pow. konińskiego i b-.P?,w s^‘ 
peckiego wpłynęło z tytułu podatku do­
chodowego około 70 tys. złotych, podczas 
gdy przed 1 kwietnia wpływało około ¿w 
tys. złotych. — Podczas gdy wpływy po- 
datkowi 'maleją z dnia na dzifen» rośnie 
iiość urzędników, zatrudnionych w urzę­
dzie skarbowo-podatkowym w Koninie. — 
Obecnie pracuje tam 40 osób, których u- 
trzymanie kosztuje ponad 70 tys. złotych, 
a więc wpływy podatkowe nie starczą na 
pokrycie kosztów administracyjnycn. Do 
takich doszliśmy stosunkówl ~

—. (Czy nie za dużo lekarzy?) W Słup­
cy do pory obecnej było trzech lekarzy, 
mianowicie jeden niekatolik i dwóch ży­
dów. Od kilku dni liczba ta została po­
większona, bowiem osiedlił się czwarty 
lekarz Rosjanin, dr. Leonid Sołowjew, Od 
maja zaś ma się osiedlić w Słupcy jeszcze 
piąty lekarz, (sm.)

— ‘ Kalisz. (Walka o płace w prze­
myśle — Wzburzenie wśród robotników.) 
Przed trzema miesiącami w poszczegól­
nych fabrykach wyrobów pluszowych w 
Kaliszu, przeprowadzono obniżkę płac ro­
botniczych, bezpośrednio poczem wprowa­
dzono obniżkę płac również w pozoatą- 

I łych fabrykach. Przemysłowcy po pew­
nym czasie wysunęli noWe żądanie obniż­
ki zarobków tak, iż W poróżnianiu ż tary­
fą w początku stycznia br. płace robotni­
cze miały być obniżone o 50 proc. Zamie­
rzenia te wywołały wśród warstw robot­
niczych wielkie wzburzenie. We wszyst-, 
kich fabrykach z powodu nieudałych per- 
traktacyj wybuchł strajk. Zastrajkowali 
następnie wszyscy robotnicy w całym prze­
myśle nluszowym. Strajk trwa już od 10 
tygodni Od tygodnia przed fabryką plu­
szu zbierają się gromady bezrobotnych, 
którzy demonstrują, iż chcą pracować. — 
Dyrekcja jednak nie chce ich przyjąć, jak 
tylko na zasadzie obniżonych o 50 proc, 
zarobków, czego znowu robotnicy nie chcą 
przyjąć. Onegdaj wyjechali z Łodzi do 
Kalisza przedstawiciele łódzkich związków 
zawodowych, celem przeprowadzenia in­
terwencji. (Kr.)

Teror na budowlach
W ostatnich dniach zdarzyło się 

kilka napadów na murarzy pracują­
cych na budowlach. Budowle obcho­
dzi gromada murarzy bez zajęcia i 
zmuszają zamiejscowych pracowników 
budowlanych do opuszczenia budowli 
pod groźbą pobicia. Na ulicy Łowic­
kiej (na Nowem Osiedlu), kilku osob­
ników pobiło podczas pracy murarza 
Sylwestra Dylewskiego z Bromu w 
powiecie śremskim tak ciężko, że U- 
daó się musiał w opiekę lekarską. Po­
bicie nastąpiło między in. też z tego 
powodu, że Dylewski pracował poni­
żej taryfy.

Wypadki tenoru na budowlach, 
zwłaszcza podmiejskich zaszły w o- 
statnich dniach kilkakrotnie, (ki.)

przenieść ją prawdopodobnie do Zam­
browa. Podobne postanowienia za­
padły co do innych podchorążówek, 
jak np. jarocińskiej.

Wiadomość o likwidacji podchorą­
żówki, choć była oddawna spodziewa­
na, wywarła przygnębiające wrażenie 
wśród tut społeczeństwa, zwłaszcza 
wśród sfer kupieckich, dla których 
szkoła była źródłem niemałych ko­
rzyści.

Pogłoskom o zastąpieniu szkoły 
podchorążych szkołą podoficerów za­
wodowych albo szkołą wojskową dla 
małoletnich trudno narazie dać wiarę.
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DZIAŁ KULTURY I SZTUKI
Z KULTURY POZNANIA

CO NOWEGO NAM PRZYBYŁO
W MUZEUM WIELKOPOLSKIEM?
Gal er ja obrazów Muzeum Wielko­

polskiego powiększyła się ostatnio o 
bardzo cenny nabytek. Z inicjatywy p. 
prezydenta Ratajskiego Komunalny 
Bank Kredytowy w Poznaniu nabył ze 
zbiorów Dzieduszyckich we Lwowie 
olejny obraz Jana Matejki: „Sobieski 
pod Wiedniem“ i ofiarował go Mu­
zeum.

Muzeum nasze niewiele w swych 
zbioraoh posiada dzieł Matejkowskich. 
Są tu tylko dwa płótna „Portret Sera- 
fińskiego“ i szkic olejny: „Wyjazd 
Henryka Pobożnego z Lignicy“ oraz 
cztery kartony do polichromii kościo­
ła Marjackiego w Krakowie: dwie 
główki aniołów na tle skrzydeł, „Anio­
ła grającego na kobzie“ i „Anioła gra­
jącego na harfie“.

Ofiarowany obecnie obraz Matejki 
jest szkicem olejnym na płótnie, roz­
miarów 106X60 cm. Pochodzi z roku 
1879. Ten sam temat opracował arty­
sta później w roku 1885 w obrazie ó- 
fiarowanym przez naród polski papie­
żowi Leonowi XIII. do zbiorów waty­
kańskich. Nówonabyty przez Muzeum 
Wielkopolskie obraz doskonale repre­
zentuje cechy twórczości Matejki; jest 
dla niej charakterystyczny zarówno w 
kolorystyce, jak w kompozycji i uję­
ciu szczegółów.

W darze otrzymało nadto Muzeum 
od pp. Kotwicz-Gilewskich obraz Ra­
packiego „Bzy przed obrazem“.

Poza tern do galerji obrazów przy­
był cały szereg eksponatów, złożonych 
przez właścicieli w depozyt.

Gen. Józef Haller zdeponował Si­
chulskiego, w potrójną ramę ujęte 
trzy pastelowe portrety: generała, jego 
żony i syna. Dotychczas Muzeum nie 
posiadało żadnego obrazu Sichulskie­
go. Do depozytu gen. Hallera należą 
jeszcze obrazy Fałata i Wyspiańskiego 
Prez. Ratajski złożył w depozycie rze­
źbę w marmurze — Szymanowskiego: 
„Głowa Chopina“, ze znanego pomni­
ka warszawskiego, którego model 
znajduje się w Muzeum. Dypozytem 
pp. dyr. Drzażdżyńskich jest kolekcja 
jedenastu akwarel Juljusza Kossaka. 
Kilka z nich reprezentuje najlepsze 
dzieła tego mistrza i uzupełnia zna­
komicie dotychczasowe zbiory dzieł J. 
Kossaka w naszem Muzeum.

Kilkanaście depozytów złożył p. 
mec. Peich z Gostynia Wymienić 
wśród nich trzeba płótno Jacka Mal­
czewskiego „Zmartwychwstanie“ z cy­
klu wojennego, dalej Axentowicza 
„Święcone“, Wojciecha Kossaka obraz 
batalistyczny, szkic Fałata, Stachiewi- 
cza, J. Styki, Unierzyskiego, nowocze­
sne, kopje rzeźb IV. wieku przed Chr.: 
„Rybak“ i „Apollo Belwederski“ oraz 
kilka przedmiotów przemysłu arty­
stycznego.

Depozytem p. W. Janty-Połczyń- 
skiego z Bydgoszczy są obrazy Wie- 
rusz-Kowalskiego i Juljusza Kossaka 
P. woj. S. Moskalewski zdeponował 
obraz Z. Rozwadowskiego „Postój uła­
nów na Wołyniu“, a p. Ratajczakowa 
kopję rzeźby klasycznej „Klęcząca We­
nus“ z IV. wieku przed Chr.

Z tego pobieżnego spisu widać, że 
zbiory plastyczne Muzeum Wielkopol­
skiego powiększyły się o znaczną ilość 
ciekawych eksponatów. Ponieważ są 
tu one umieszczone tylko czasowo, spo­
łeczeństwo powinno korzystać z oka­
zji ich obejrzenia. Zwiedzanie zbiorów 
muzealnych i zainteresowanie niemi u- 
możliwi rozwój i zdobywanie dalszych 
eksponatów. R. S.

Pisma nadesłane
„Przegląd budowlany** nr. 3. Treść: 

Dział ekonomiczno-zawodowy: Inż. I. Luft: 
„Analiza obecnego stanu w przemyśle ma­
terjałów budowlanych“. — Inż. S. Syrkus: 
„Nowe materjały budowlane i bezrobocie". 
— Dział techniczny: Inż. Duczet: „Zapora 
Hoovera". — Kronika. — Spraw. Stów. 
Zaw. Przem. Bud. R. P. za rok 1931. Adres 
Red.: Warszawa, Widok 22.

„Polska gazeta introligatorska**. Nr. 4. 
Treść: Z-cki: „Introligatorstwo w Szwaj­
carii“. — W. Gronowski: „Od papyrusów 
do książki drukowanej“. — H. Majkowski: 
„Leon Wyczółkowski". — Technika złoce­
nia ręcznego. — I. Kozłowski: „Wstawia­
nie noża w maszynę do cięcia“. — Rzemio­
sło w życiu i poezji Goethego. — Ankieta 
w sprawie słownictwa w zawodzie intro­
ligatorskim. — Złote jmyśli o książce. — 
Młody introligator. — Bibljoteki. — Z ży­
cia orgąnizacyj introligatorskich. — Roz­
maitości. — Wesoły kącik. — Odpowiedzi 
Redakcji. Adres Red,: Poznań, uL Piekary 
nr. 8 a.

ŻYCIE KULTURALNE
POZNAN WYDAŁ ŚPIEWNIK 
STANISŁAWA MONIUSZKI

Donosiliśmy już o przygotowaniach, ja­
kie czynią się w Poznaniu na dni 4 i 5 
czerwca r. b„ jako na sześćdziesięciolecie 
zgonu Stanisława Moniuszki. Poza pro­
dukcjami Hiuzycznemi, jakie się przygoto­
wują, rocznica wielkiego kompozytora bę­
dzie uczczona przez Poznań trwale. Wiel­
kopolski Związek Śpiewaczy wydał mia­
nowicie „Śpiewnik jednogłosowy“, prze­
znaczony dla najszerszych warstw i ma­
jący spopularyzować jeszcze bardziej me- 
lodje moniuszkowskie.

Śpiewnik ten mieści wybór pieśni mo­
niuszkowskich, układany pod takim ką­
tem, aby melodje mogły być wykonane bez 
akompanjamentu. Cena nader przystępna, 
groszowa, przyczyni się niezawodnie do te­
go, że cel będzie osiągnięty.

OCNRONA ZABYTKÓW
Trzeba ratować Kopiec Kościuszki. Z

Krakowa donoszą nam: Mogiła Kościuszki 
wymaga, jak wiadomo, starannej konser­
wacji, gdyż jako usypane z ziemi wzgórze, 
osypuje się i niszczeje. W r. 1924 rząd przy- 
rzekl corocznie udzielać na to zasiłku, 
tymczasem w budżecie na rok 1931 odnoś­
ną kwotę skreślono, zaś w budżet na rok
1932 wogóle nic nie wstawiono. Temi dnia­
mi obradował komitet ochrony Kopca. Po­
stanowiono zbadać jego stan przez facho­
wych techników, na koszta zaś utrzyma­
nia będzie pobierany pięciogroszowy wstęp 
od zwiedzających. Ponadto komitet zaape­
luje do ofiarności publicznej i przedsię- 
weźmie starania, aby do budżetu na rok
1933 wstawiono jakąś sumę, (kt)

NAUKA
50-lecie Kasy im. Mianowskiego. Z Wil­

na piszą nam: Uroczyste zebranie ku ucz­
czeniu 50-lecia działalności Kasy im. Mia­
nowskiego zorganizował specjalny komi­
tet, w skład którego weszli przedstawicie­
le Uniwersytetu, Tow. Przyjaciół Nauk, 
Tow. Nauk Lekarskiego, Tow. Prawnicze­
go im. Dahiłowicza, Tow. Przyrodników 
im. Kopernika. Zebranie zagaił J. M. Rek­
tor, prof. dr. A. Januszkiewicz. Referaty 
wygłosili prof. dr. Szmurlo pt. „Rys histo­
ryczny powstania i działalności Kasy im. 
Mianowskiego“ oraz prof. dr. T. Czeżowski 
pt. „O stosunku nauki do Państwa".

LITERATURA
„Śmierć na rozdrożu“. Pan Ch. W. San- 

ders musi być jednym z tych pięciuset pi­
sarzy amerykańskich, których liczy się po 
trzynastu na tuzin, a wybiera do przekła­
du chyba przez losowanie, bo są do siebie 
podobni jak dwa ziewnięcia. Dzielny ober- 
eowboy ratuje przed szubienicą niewinnie 
skazanego brata swej ukochanej, natural­
nie dzielnej dziewczyny z Zachodu, wyśle­
dziwszy prawdziwego sprawcę zbrodni i u- 
nieszkodliwiwszy całą jego szajkę. W tym 
celu co drugą stronicę ktoś krzyczy do ko­
goś: „Ręce do góry!“, wykrywa zasadzkę i 
zasadza się z kolei sam, aż do „happy en- 
du“, który łączy dwa serca na wieki, a tak 
trwale, jak trwałym jest lakier do samo­
chodów firmy. John A. Booms, najlepszy 
jak wiadomo w świecie. Fabrykaty w ro­
dzaju „Śmierci na rozdrożu“ są wyrabiane 
en masse. To, że są zawsze takie same, a 
tylko inaczej się nazywają, nic ich kcn- 
sumcji w Ameryce nie przeszkadza, U nas 
może tak nie będzie, (łn)

SZKOLNICTWO
Badania nad inteligencją dzieci wiej­

skich. Cennym środkiem w dążeniu do po­
znania poziomu umysłowego dzieci są pró­
by, zwane testami. Powszechnie znane i 
stosowane są testy Termana, wydane nie­
dawno przez Książnicę - Atlas w opraco­
waniu prof. Baleya. Testy te są dostoso­
wane do dzieci miejskich. Ponieważ jed­
nak niema testów,przeznaczonych dla dzie­
ci wiejskich, nauczycielstwo musi się po­
sługiwać istniejącemi, co prowadzi do wy­
ników niezadowalających. W „Pracy 
Szkolnej“ ogłoszone są badania nad dzieć­
mi wiejskiemi, przeprowadzone przez p. 
Skupinównę testami Termana. Badania 
wykazały, że 44% wykazuje inteligencję 
opóźnioną, 40% normalną, a 16% wykazu­
je ogólny niedorozwój. Dołączone do arty­
kułu uwagi wskazują na fakt, że badania 
testami Termana nie dają prawdziwego 
obrazu inteligencji dziecka wiejskiego.

(St. N.)
VARIA

O historjl 1 technice wojskowej informu­
je ukazująca się miesięcznie zeszytami 
„encyklopedja wojskowa“. Wychodzi ona 
jako wydawnictwo Tow. Wiedzy Wojsko­
wej i jest redagowana przez znanego hi­
storyka wojskowości mjr. Ottona Laskow­
skiego. Nowy zeszyt (14) tego pożytecznego 
wydawnictwa obejmuje słowa „Dmitrjew- 
Dreux“. Znajdujemyyw niem szereg syl­
wetek wojskowych t różnych okresów cza­
su, opisy bitew, fortów, umocnień tudzież 
wiadomości o uzbrojeniu i wyszkoleniu 
wojskowem. Wśród życiorysów znajdują 
się w omawianym zeszycie artykuły p Ro­
manie Dmowskim i. gen, Józefie Dowbor- 
Muśnickim. (J. St.)

Z REGJONU POMORSKIEGO
POMORZE WEJDZIE PIERWSZE
W S Ł O W NIK GEOGRAFICZNY
Komitet Redakcyjny „Słownika 

Geograficznego Państwa Polskiego“, 
postanowił jak wiadomo wydawać ten 
słownik systemem regionalnym. 
Pierwsze ma być opracowane Pomo­
rze. „Słownik Geograficzny Wojewódz­
twa Pomorskiego“, ma być wydany w 
r. 1934. To też odbyło się w Toruniu 
posiedzenie Pomorskiej Komisji Re­
gionalnej oraz prezydjum Podkomisji 
Toruńskiej z udziałem naczelnego re­
daktora „Słownika Geograficznego“, 
prof. Un. Warsz. dr. St. Arnolda, któ­
ry przedstawił program pracy Biura 
Redakcyjnego. Zasady pracy na tere­
nie województwa pomorskiego ustalo­
no w sposób następujący.

Obszar Pomorza podzielono pomię­
dzy cztery podkomisje: 1. toruńską, 
pod przewodnictwem dyrektora Tar­
gowskiego, 2. grudziądzką — przew. 
ks. dr. Wł. Łęga, 3. gdyńską — przew. 
dr. K. Jeżowa i 4 tucholską. Teren 
działania podkomisji toruńskiej obej­
muje powiaty: toruński, brodnicki, 
wąbrzeski, lubawski i działdowski; 
podkomisji grudziądzkiej przydzielono 
powiaty: grudziądzki, chełmiński,
świecki, tczewski i starogardzki, gdyń­
skiej powiaty: kartuski i kościerski; 
zaś podkomisja tucholska, znajdująca 
się w stadjum organizacji, obejmuje 
powiaty: chojnicki, tucholski i sępo- 
leński. Ogólne kierownictwo objęła 
Pomorska Komisja Regjonalna z prze­
wodniczącym ks. dr. Wł. Łęgą, jego 
zastępcą dyr. Z. Mocarskim i dr. R. 
Lutmanem, jako sekretarzem, na cze­
le.

W lecie r. b. rozpocznie się praca 
przygotowawcza, do której biuro re­
dakcyjne przydzieli każdej podkomisji 
odpowiednią ilość pracowników, przy­
gotowanych specjalnie pod kierun­
kiem prof. U. J. dr. Kaz. Nitscha. Ci o- 
mówią ze współpracownikami tereno­
wymi metodę pracy (sposób zbierania 
materjałów i opracowania kwestjona- 
rjuszy). Ponieważ za jednostkę teryto­
rialną pracy w terenie obrano parafję, 
ą podkomisjom pospieszy z pomocą 
duchowieństwo i nauczycielstwo, prze­
to spodziewać się należy, że już w 
ciągu lata b. r. ukończone zostanie 
zbieranie materjałów, które potem o- 
pracuje Biuro Redakcyjne w Warsza­
wie.

W ten sposób Pomorze w niedłu­
gim czasie doczeka się Słownika Geo­
graficznego, którego potrzebę odczuwa 
ono zwłaszcza ze względu na koniecz­
ność naukowego ustalenia nazw miej­
scowości, a odczuwa tem dotkliwiej, 
że nadanie im imion w roku 1920 ja­
ko zbyt dorywcze, wypadło niezawsze 
szczęśliwie.

A. M fl n n i c h.

Polskie pamiątki w Oliwie. Dobrze się
stało, że regjonalny dwutygodnik „Od na­
szego morza“, poruszył w swym ostatnim 
zeszycie jeszcze jedną pamiętną rocznicę 
związaną z dniem 3 maja. W tym bowiem 
dniu 1660 roku zawarto w Oliwie ostatecz­
ny „wieczysty" pokój, kończący okres „po­
topu": walk z Kozakami, Moskwą i Szwe­
cją. Dzień ten był wówczas dowodem, iż 
Polska opadnięta przez wrogów i już zda- 
waćby się mogło zgnębiono, odrodziła się i 
wyzwoliła dzięki zjednoczonemu wysiłko­
wi całego narodu. Mamy też opis pamią­
tek polskich w Oliwie, legendę o skamie­
niałym bochenku chleba i t. p. Pozatem 
znajdujemy życiorys bł. Jutty z Chełmży i 
kronikę bieżącą. (J. St.)

„Lud“ — zagrożony. Od 37 lat wycho­
dzi we Lwowie naukowy kwartalnik et­
nologiczny „Lud" jeden z najlepszych w 
świecie perjodyków tego rodzaju. W każ­
dym zeszycie przynosi on wartościowe roz­
prawy i artykuły, dużo materjałów do 
badań ludoznawczych, bogatą kronikę i 
fachowe omówienie wszystkich wydaw­
nictw z zakresu etnologji. W ostatnim ze­
szycie „Ludu" redakcja podaje do wiado­
mości czytelników krytyczną sytuację fi­
nansową pisma. Ministerstwo Oświaty, 
które dotychczas zasilało fundusze pisma, 
cofnęło obecnie subwencję. „Lud" staje 
wobec perspektywy likwidacji. Tylko 
usilne poparcie spęłeczóństwa, w formie 
licznego prenumerowania kwartalnika, 
może ocalić pismo od zagłady. Inaczej 
zniknie organ, publikujący wyniki dorob­
ku polskiej nauki etnółogji, prppagujący 
świetnie Polskę zagranicą. Redakcja „Lu­
du“ była w stałym kontakcie z 160 zagra­
nicznemu instytucjami naukowemi i wy­
dawnictwami. Publikacje przysyłane na 
wymianę „Ludu“ zasilały bibljotekę Insty­
tutu Etnolicznego na Uniw. Jana Kazimie­
rza. Nie powinna »ginąć tak. ważna pla­
cówka (nr)

Z PRACOWNI NAUKOWEJ
POETA POLSKO-BIAŁORUSKI
Jest nim Wincenty Dunin-Marcin- 

kiewicz (1807—1884), twórca nowocze­
snej literatury białoruskiej. Poświęcił 
mu właśnie obszerniejszą pracę, ba­
dacz literatur słowiańskich, autor sze­
regu rozpraw z tej dziedziny, dr. Józef 
Gołąbek.*)

Rozwój literatury białoruskiej wie- 
ku XIX. wiąże się z romantyzmem pol­
skim i dokonywa się pod wbitnym je­
go wpływem. Mówimy nawet o spe­
cjalnej szkole białoruskiej w ramach 
romantyzmu polskiego. Kultura i et­
nografia ludu białoruskiego staje się 
przedmiotem żywych zainteresowań; 
powstają zbiory materjałów, pojawia­
ją się próby wierszy białoruskich, a 
nawet większe poematy, które krążą 
w rękopisach (np. „Taras na Parna­
sie“, „Enejda“). Poeci białoruscy 
(Aleks. Grott-Spasowski, Hier. Marcin­
kiewicz, Julj. Laskowski, Jan Czeczott 
i in.) piszą po polsku albo po białoru- 
sku a w Czasopismach spotykamy roz­
prawki i artykuły o języku i literatu­
rze białoruskiej.

Najwybitniejszym przedstawicielem 
młodej, pierwsze kroki stawiającej li­
teratury był Wincenty Marcinkiewicz. 
Pochodził z Mińszczyzny; studjowal 
medycynę w Wilnie; potem pracował 
w konsystorzu w Mińsku, w końcu go­
spodarował na wsi. Pozostawał w ser­
decznych stosunkach z ówczesnymi pi­
sarzami, był przyjacielem Syrokomli i 
Moniuszki (który dorobił muzykę do 
jego opery p. t. „Sielanka“). Ogłosił 
szereg utworów polsko-białoruskich, 
jak „Hapon“ (1855), „Wieczernice i o- 
błakany“ (1855), „Dudarz białoruski" 
(1857), „Lucynka“ (1861), przetłuma­
czył „Pana Tadeusza“ i w r. 1859 od­
dał do druku, ale cenzura przekład 
skonfiskowała.

Lirykiem nie był; cechuje go raczej 
styl gawędziarski, w czem przypomi­
na Syrokomlę, choć stoi od niego 
znacznie niżej. Pisze także utwory 
dramatyczne; do najlepszych należy 
komedja „Zaloty", w której zręcznie 
zastosował motywy moljerowskie do 
środowiska rodzimego. — Przede- 
wszystkiem jednak interesuje badaczy 
wprowadzenie pierwiastka etnogra­
ficznego. Jego sielanki ukazują nam 
zwyczaje i obyczaje ludu białoruskie­
go: obrzędy, zabawy, pieśni, tańce — 
wzięte z życia i wiernie przedstawio­
ne; zaciekawiają, zwłaszcza „Staurou- 
skije dziady“, odtwarzające uroczy­
stość ludową dziadów. Technika wier­
szowania dość swobodna, język prosty, 
codzienny; • pierwiastek artystyczny 
widoczny zwłaszcza w opisach zwycza­
jów i typów ludowych: opisy przyrody 
trafiają się rzadko.

Marcinkiewicz był Białorusinem, 
ale uważał się za Polaka. Pisał po bia- 
łorusku nie dla separatyzmu, ale by 
trafić do ludu i zachęcić go do czyta­
nia książek. Pierwiastek społeczny w 
twórczości jego odgrywa rolę nader 
wybitną; najbardziej wszakże zacieka­
wia i pociąga żywioł folkloru, w róż­
norodnej ukazują'y się postaci. Wy­
stąpieniem swojem dał przykład in­
nym, pobudzając do naśladowania, — 
słusznie też przyznaje mu się miano 
ojca literatury białoruskiej.

Pojawienie się nowej pracy polskiej 
z zakresu literatur słowiańskich nale­
ży powitać z zadowoleniem i szczerem 
uznaniem, tem bardziej,, że porusza 
ona temat interesujący a mało u nas 
znany. Oparta na badaniach źródło­
wych, wykonana sumiennie i z do­
kładną znajomością przedmiotu, jest 
cenną pozycją w naszej literaturze sło- 
wianoznawczej.

Dr. S t. Wierczyński.
Poznań.

*) Józef Gołąbek: Wincenty Dunin-Mar- 
cinkiewicz, poeta polsko - białoruski. Wil­
no, 1932. 80 str. 141, 2 nlb. (Wydawnictwa 
Towarzystwa Pomocy Naukowej im. E. i 
E. Wróblewskich).

Jutro
CZERWONE TŁO 
NIEBIESKIEGO PTAKA

Drzez
dr. Władysława Folklerskiego

Książki nadesłane
Henryk Balk: „Anioł nieznany“. Nakła­

dem księgarni „Oświata". Lwów 1932. 
Skład główny: Dom Książki Polskiej S. A. 
Warszawa,
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Poradnie kryminalistyczne
Zhrodniczość po wojnie światowej wzro­

sła na całym świecie w sposób zastrasza­
jący. Walkę z kryminalizmem prowadzą 
jiietylko czynniki do tego bezpośrednio po­
wołane, lecz także publiczność, która przez 
stosowanie odpowiednich urządzeń już to 
zapobiega dokonaniu zbrodni, już też ułat­
wia czynnikom kompetentnym jej wyśle­
dzenie i ukaranie, tem bardziej że wciąg­
nięcie publiczności do tej walki odpowia­
da całkowicie nowoczesnym poglądom na­
ukowym, które na pierwszem miejscu sta­
wiają nie karanie zbrodniarza, lecz zapo­
bieżenie zbrodni. W celu ułatwienia pu­
bliczności wszechstronnemi informacjami 
co do sposobów i środków, zabezpieczają­
cych ją przed zbrodniarzami, bardzo cie­
kawy obraz przedstawia np. poradnia kry­
minalistyczna w Berlinie. Jak olbrzymie 
pole działania ma przed sobą policja nie­
miecka, o tem świadczy fakt, żę corocznie 
ściga się w Niemczech 300.000 przestępców' 
listami gończemi. Corocznie sądy niemiec­
kie skazują 600.000 osób prawomocnie za 
przestępstwa i zbrodnie, z czego jest nie 
mniej jak 100.000 złodziei i włamywaczy i 
50.000 oszustów. Około 1.200 osób skaza­
nych zostaje corocznie za morderstwo i za­
bójstwo. W rzeczy samej liczba przestępstw 
i zbrodni jest daleko większa, ponieważ 
poważna ich część albo nie dochodzi do 
wiadomości władz albo zostaje niewykryta.

Nic dziwnego, że poradnia kryminali­
styczna w Berlinie cieszy się wielką popu­
larnością publiczności. Na wstępie witają

zwiedzającego nowoczesne meble stalowe i 
wszelkiego rodzaju wyroby przemysłu szal 
żelaznych, trezorów, skarbców itp. W na­
stępnej sali demonstruje się elektryczne 
urządzenia bezpieczeństwa. Niedostrzegal­
nie wbudowane kontakty elektryczne, na­
pięcia, rozmieszczone niewidzialnie pułap­
ki złodziejskie awizuje każde bezprawne 
wtargnięcie. W Berlinie istnieje już po­
ważna ilość mieszkań, które w ten sposób 
zabezpieczone są przed włamaniem i po­
siadają własne, ani niewidzialne, ani nie­
dosłyszalne połączenia telefoniczne z naj­
bliższym posterunkiem policyjnym dla 
włamań. Włamywacz, wtargnąwszy do 
mieszkania lub lokalu handlowego, sam 
zgłasza swą obecność policji, która następ­
nie w przeciągu kilkunastu minut zjawia 
się na miejscu dla ujęcia go.

Podczas gdy wymienione urządzenia 
mają do zwalczania nieznanego przeciwni­
ka, dział dla walki z oszustwem ma przed 
sobą wroga już znanego. Dzięki wczas u- 
dzielonej poradzie można w licznych wy­
padkach uniknąć, że np. szukający posady 
ostatnie swe fundusze oddaje oszustowi 
kaucyjnemu, albo że szukająca pieniędzy 
publiczność piąci prowizje oszukańczemu 
pośrednikowi, nie oglądając nigdy przyrze­
czonej pożyczki. Podobnie w wielu innych 
wypadkach interesanci otrzymują cenne 
informacje i wskazówki.

Poradnia kryminalistyczna w Berlinie 
okazała się instytucją bardzo pożyteczną.

W i P.

, Armja kobieca w Sowietach
Zdjęci© przedstawia młode dziewczęta Rosji Sowieckiej, odbywające prze­
szkolenie wojskowe. Nawet kapral w środku oddziału jest kobietą. Zdjęcie 
to ilustruje współczesne życie w Rosji Sowieckiej i dokonane zostało w Mo­

skw ie.

Pszenica z Ziemi świętej
do komunikantów na Kongresie Euchary­

stycznym w Dublinie
(KAP) Kustosz Miejsc świętych w Pa­

lestynie, o. Nazzareno Jacopozzi, O. F. M, 
przestał organizatorom Kongresu Euchary­
stycznego w Dublinie dwa worki pszenicy 
pochodzącej z Kafarnaum, a więc z okolicy, 
gdzie Chrystus Pan po raz pierwszy zapo­
wiedział tajemnicę Św. Eucbarystji.

Pszenica, nadeszła z Ziemi Świętej, bę­
dzie przeznaczona na przygotowanie ko­
munikantów dla dzieci przystępujących w 
czasie Kongresu do Stołu Pańskiego, przy- 
czem, powiadamiając dzieci o pochodzeniu 
tej pszenicy, wezwie się je do modłów na 
intencję zwycięstwa praw katolickich do 
trzech największych świątyń w Ziemi 
Świętej: Bazyliki Grobu św„ Bazyliki Gro­
ty Narodzenia i Wieczernika.

Misjonarze odkrywają 
nowe plemię Indyjskie

Na terenie prefektury apostolskiej 
Górnego Solimoes w Brazylji, tak nazwa­
nej od dopływu Amazonki, przepływają­
cej przez jego terytorjum, wykryli pra­
cujący tam kapucyni włoscy nieznane 
dotąd plemię indyjskie Yauasów, wśród 
których zaraz rozpoczęli swą działalność 
misyjną. Plemię Yauasów, osiadłe nad 
brzegami rzeki Yavari, pochodzi według 
własnej tradycji od starożytnych Inków 
peruwiańskich, posiada wielki pociąg do 
cywilizacji i chętnie przyjmuje nauki mi­
sjonarzy. Narazie zdołano 18 z nich po­
zyskać dla wiary i udzielić im Chrztu św., 
ponieważ jednak plemię odznacza się Wy­
sokiem zrozumieniem moralności, a 

^zwłaszcza wielkiem poczuciem świętości 
rodziny, jest nadzieja, że wkrótce po­
stępy chrystjanizacji ich będą bardzo 
znaczne. (KAP.)

Racjonalizacja w chińskim 
przemyśle rozbójniczym
Piraci chińscy, prosperujący znakomi­

cie od dawnych czasów, wprowadzili 
obecnie, ze względu na komplikacje w 
swoim przemyśle, metody swoistej racjo­
nalizacji. Założyli oni w Szanghaju wła­
sne biura i magazyny, w których sprze­
dają nagrabione towary i inkasńją pie­
niądze za okup porwanych osób. Ponie­
waż zdarzało się często w ostatnich. cza­
sach — a to z powodu kryzysu i działań 
wojennych — iż porwani przez piratów 
rzekomi bogacze okazywali się bieda­
kami, za wykupienie których nie można 
było otrzymać spodziewanej sumy, piraci 
postanowili działać ostrożniej, nie po­
większać „kosztów handlowych“, i otwo- 
rzy!i w Szanghaju biura wywiadowczo- 
'-nformacyjne, które wydają szczegółową 
?pinję o zamożności upatrzonej ofiary 
’ ° jej stosunkach handlowo-majątko- 
wych. Jest to więc racjonalizacja rozbój- 
pictwa w dobrze zrozumianym własnym 
interesie.

Kobieta przed lustrem
Jedna z paryskich rzeźbiarek zabrała 

głos w sprawie ważnego zagadnienia 
rnnf-ly. Chodzi mianowicie o to, czy godzi 
się, aby kobieta pokazywała się na ulicy 
, z pończoch w upalne dni lata? Pytanie 

niepokoi paryski świat kobiecy. Przy­
puszczam, że Paryżankom trudno po pro- 

doczekać rozstrzygnięcia tej tak bar-
ważnej dla nich sprawy.

Otóż wspomniana wyżej rzeźbiarka 
Szekla, że nie widzi powodu, dla którego 
nie miałyby kobiety chodzić po ulicy bez 
Pończoch. Jedno ma tylko zastrzeżenie, 

■o gołe nogi muszą być bezwarunkowo 
Hune. Kobiety — jak twierdzi artystka

— przechodzą najrozmaitsze udręczenia 
i bóle, byle zdobyć i utrzymać urodę, — 
czemu nie miałyby więc dbać o ładne 
nogi i golić ich w miarę potrzeby. Ale 
o ile kobieta cierpi na żyły kurczowe, 
niech ich nie pokazuje światu pod żad­
nym względem. Kobieta, pragnąca być 
estetyczną, musi posiadać bodaj odrobinę 
samokrytycyzmu i przyznać się przed 
sobą, że jest brzydką, gdy nią jest istot­
nie. Tymczasem dzieje się często wręcz 
przeciwnie. Bo czyż nie znamy takich 
wypadków, że właśnie kobiety brzydkie 
jakby dla ironji podnośzą swą brzydotę 
jaskrawym, uderzającym strojem. D!a 
nich strój skromny, a estetyczny byłby 
najodpowiedniejszy, ale one nie chcą w 
to uwierzyć. A dlaczego? Bo patrząc 
w lustro, widzą fałszywie, ulegając złu­
dzeniu. Czas, aby się nauczyły patrzeć 
na siebie krytycznie, a wtedy będzie na 
świecie pewno mniej brzydkich kobiet.

(kw)

Dziecko I małpa
Ciekawe spostrzeżenia poczyniła ko­

bieta profesor R. Kellog na uniwersyte­
cie Indiana (Bloomington), Dla doświad­
czeń chowała małego szympansa z ma­
leńkim swym synkiem. W czasie tym 
przekonała się, że małpa zdradzała w 
pierwszych miesiącach swego życia wiele 
żywszą inteligencję i w wielu kierunkach 
była znacznie mędrsza od dziecka. Rów­
nież pamięć posiadała małpa bez porów­
nania lepszą. Jednakże po kilku już 
miesiącach dziecko dogoniło te braki. 
Wspólne wychowywanie dziecka z małpą 
zaczęło się z trzecim miesiącem życia 
dziecka i małpy i trwało do dziewięciu 
miesięcy. Zdumiewający był fakt, że 
małpa rozumiała początkowo więcej słów 
i zdań od dziecka i reagowała na nie ży­
wiej i prędzej, (kaw.)

Z RÓŻNYCHSTRON POLSKI
Szal religijny chasydów w Otwocka
Jak to już donosiliśmy w numerze nie­

dzielnym, w Otwocku odbywa się sąd ra­
binów dla rozstrzygnięcia sporu między 
byłym właścicielem licznych kolektur lo­
teryjnych w Warszawie Lichtensztajnem 
a jego wspólnikiem Wolanowem, który 
przejął obecnie kolektury. Lichtensztajn, 
przed swojem bankructwem, łożył wielkie 
sumy na żydowskie cele dobroczynne. To 
też sprawą jego zainteresował się ,^am" 
cadyk - cudotwórca z Kozienic, który przy­
był na sąd do Otwocka.

Wiadomość o przybyciu „Kozienicer-re- 
be“ zelektryzowała chasydów. Wokół jego 
willi w Otwocku gromadzą się tłumy ży­
dów, dosłownie oblepiając cały parkan. 
„Nowiny Codzienne“ wysłały na miejsce 
specjalnego wysłannika, który w dzisiej­
szym numerze tego pisma opisuje swe wra­
żenia, z których wyłania się obraz szału 
religijnego, przypominającego praktyki 
derwiszów tureckich.

Tłum chasydów oczekiwał na zjawienie 
się rebego od samego rana. Cadyk wyszedł 
do ogrodu około godz. 1-ej. Rozejrzał się 
wokół i nagle zaczął skakać, kłaszcząe w 
.dłonie i krzycząc:

— Bracia radośni! Bracia radośni!
Tłum zaczął powtarzać za nim okrzyki 

wpadając w ekstazę. Nagle cadyk fiknął 
koziołka, potem drugiego i trzeciego. Padł 
wreszcie na ziemię i zaczął żuć trawę. Po­
witano go okrzykami: ..Rebe jest w nie­
bie“ — i cały tłum żydów rzucił się na 
murawę i zaczął się czołgać za cadykiem, 
źując trawę... Szał trwał około 10 minut.

Z kolei rebe przystąpił do robienia „cu­
dów“. Zbliżył się do niego jakiś brodacz 
i zaczął się skarżyć, że jego syn ma pójść 
do wojska. Cadyk zbliżył się do rekruta, 
dotknął go palcem i powiedział: „Ja tobie 
mówię, że ty do wojska nie pójdziesz!“ 
Wszyscy żydzi wierzą w to święcie. Wzno­
si się okrzyk: „Er hot gemacht a nes! -- 
On zrobił cud.“,

Następnie zbliżył się do cadyka jakiś 
stary żyd i pokazał fałszywą stuzłotówkę, 
którą mu ktoś dał. Cadyk dotknął bankno­
tu palcem i zawołał: „Od tej chwili, żebyś 
wiedział ten pieniądz będzie dobry“. Do­
koła starego żyda robi się zamieszanie. 
Ktoś proponuje mu za fałszywą stuzło­
tówkę 12 dolarów. Zaczyna się licytacja. 
W rezultacie banknot, którego „cudotwór­
ca“ dotknął palcem, idzie za 19 dolarów i 
srebrny zegarek. Banknot nie pójdzie, 
oczywiście, w obieg, lecz zachowany będzie 
jako talizman.

„Nowiny Codzienne“ zapowiadają w ju­
trzejszym numerze dalszy ciąg relacji swe­
go wysłannika.

Trzeba tu dodać, że sam sąd rabinacki 
w sprawie między Lichtensztajnem a Wo­
lanowem nie doszedł do skutku, bowiem 
p. Wolanow nie stawił się i oświadczył 
że nie ma zamiaru uznawać wyroków ca­
dyka kozieoickiego. P. Wolanow przejął 
kolekturę nie od p. Lichtensztajna, ale 
wprost od dyrekcji loterji państwowej.
Wstrząsające samobójstwo studenta - po­

lonisty.
Wczoraj rano na torze kolejowym linji 

Lwów — Gródek Jagielloński, między sta­
cjami Mszaną i Cuniów znaleziono leżą­
ce zwłoki młodego mężczyzny. Głowa zu­
pełnie odcięta znajdowała się w znacznej 
odległości od tułowia. Natychmiast zawia­
domiono o tem posterunek policji w Msza­
nie. Nie ulegało wątpliwości, że jest to 
wypadek samobójstwa. Początkowo z po­
wodu braku jakichkolwiek zapisków i do­
kumentów przy zabitym nie wiedziano, kto 
to jest. Dopiero po porozumieniu się z 
władzami policyjnemi we Lwowie zdołano 
ustalić tożsamość samobójcy. Jest to 22- 
letni Artur Lukasiewicz, student I. roku 
polonistyki. Mieszkał on u ojca swego 
Michała. Miał starszego brata Zdzisława, 
również studenta - polonistę. Od szeregu 
dni popadł w silną depresję i groził samo­
bójstwem. Nie spodziewano się, że słowa 
swe tak rychło wprowadzi w czyn.
50-leeto Arcybractwa Matek Crześcljań- 

skich
Z okazji 50-lecia Arcybractwa Matek 

Chrześcijańskich w Krakowie odbył się 
wielki zjazd Matek z diecezji krakowskiej 
przy udziale przedstawicielek Wilna, Lwo­
wa Łodzi, Katowic i Stanisławowa. — Na­
rady rozpoczęl ysię nabożeństwem, które 
odprawił J. E. ks. biskup Respond, poczem 
w Domu Katolickim składano sprawozda­
nia z działalności zrzeszeń matek rozsia­
nych po różnych diecezjach Polski. — Dru­
gi dzień zjazdu mią łpodniosłe momenty: 
wspólną Komunję św. kilkuset matek i akt 
poświęcenia Matce Bożej. Potem nastąpi­
ły referaty „O dobrej matce“ o. Jana Ro­
stworowskiego T. J. i p. J. Merunowiczo- 
wej „O sposobach zdobywania zaufania u 
dzieci". — W końcu zjazdu uchwalono re­
zolucję, aby wprowadzić w każdej parafji 
stowarzyszenie Matek Chrześcijańskich, a 
w uroczystość św. Moniki urządzać „Dzień 
Matki".

SPORT
Lekka atletyka

Zarząd POZLA ustąpił, przekazując swe 
agendy PZLA. Powodem tego kroku jest 
niezrozumiałe stanowisko centrali w War­
szawie. Mimo danych na walnem zebraniu 
przyrzeczeń nié myśli ona o uregulowaniu 
długów w związku z meczem Włochy i 
Polska, Podawano już nawet terminy, w 
których Poznaniowi przekaże się pienią­
dze na uokrycie długów, lecz kończyło się 
zawsze tylko na obietnicach, a te w .ostat­
nim czasie przybrały nawet wprost niewła­
ściwe formy. Oto przed nadzwyczajnem 
walnem zebraniem POZLA przyrzeczone 
telegraficznie przesłanie pieniędzy w cią­
gu tygodnia. Nie uczyniono tego, a na mo­
nit,» raczono odpisać, że sprawę załatwi się 
w ciągu najbliższych dni. Naturalnie nic 
nie załatwiono. Podobne postępowanie nie 
iiąuje z godnością zarządu związku pań-

stwowego i utrudnia pracę miejscowemu 
zarządowi, który nieznaczne wpływy mu- 
siał chronić przed obłożeniem aresztem 
przez komornika za nieswoje w dodatku 
długi. To też w myśl wytycznych danych 
przez nadzwyczajne walne zebranie, za­
rząd POZLA ustąpił.

Mistrzostwa kl. B. pań i panów odbędą 
się w niedzielę o godzinie 9.30 na stadjonie 
miejskim. Mistrzostwa klasy A wyznaczo-* 
no na niedzielę 29 bm. Stoją one pod zna-i 
kłem zapytania wobec rezygnacji zarządu 
POZLA.

Pływanie
Nadzwyczajne walne zebranie Poznań­

skiego Tow. Pływackiego odbędzie się 28 
maja o godzinie 193.0 w lokalu Duchów- 
skiego św. Marcin 66. Na porządku obrad 
bardzo ważne sprawy.

Piłka nożna
Atrakcją niedzielną będzie, niewątpliwie» 

mecz o mistrzostwo ligi pomiędzy „Wisłą“1 
a „Wartą“ na boisku „Warty“ przy ul. Roi-! 
nej o godz. 17.30. „Zieloni“ którzy w osta.t- 
nich meczach ligowych uzyskali lepsze 
wyniki niżeli na początku sezonu, bądą 
mieli niełatwe zadanie z „Wisłą“. Posia­
dają wszakże jeden bardzo ważny atut, a 
mianowicie ten, że mecz odbędzie się na 
własnem boisku. Słaba forma, która stale 
towarzyszyła „Warcie“ na początku sezo­
nu powoli zanika, ustępując miejsca lep­
szemu zgraniu, produktywnym kombina-» 
cjom. Przedsprzedaż biletów rozpoczęła się 
w sekretariacie „Warty“ przy Al, Marcin­
kowskiego 26 od godz. 10 do 13 i od 16 do 
18-tej.

Mistrzostwa kl. A. Pozn. OZPN. W o-
statnim dniu pierwszej kolejki t. j. w nie­
dzielę odbędzie się następujące spotkania:; 
w Poznaniu: o godz. 11 na stadjonie miej­
skim najciekawszy mecz dnia pomiędzy 
niepokonaną dotąd „LegjąY a groźną jej 
rywalką „Olimpją“; zwyciężyć powinna w 
normalnych warunkach pierwsza, jednak 
nie będzie miała łatwego zadania. — O 
tej samej porze gości „Sparta“ na boisku 
własnem leszczyńskiego „Sokoła“; również 
interesujący mecz ze wględu na równość 
formy obu zespołów. — Również o godz. 11 
na własnym gruncie walczy „Warta" z 
„Ligą“ i powinna wygrać ze wględu na 
pewien spadek formy „Ligi". — Na prowin­
cji interesująco zapowiada się mecz o go­
dzinie 16 w Gnieźnie pomiędzy „Stellą“ a 
„Ostrovią“. — O tej samej porze zmierzą 
się w Lesznie dwaj kandydaci do spadku 
do niższej klasy — „Polonja" i „RKS“.

Przed meczem Polska i Jugoslawja. Na 
spotkanie to, które odbędzie się w dniu 29 
bm. w Białogrodzie gospodarze wyznaczyli 
skład: Spasie — Zagorac i Tosie — Ratic, 
Prenner i Gayer — Tirnancic, Milosevic, 
Vijadinovic, Babic i Marjanovic. Z powyż­
szego widać, że Jugosłowianie wystąpią 
bez swych zagranicznych „asów“. Repre­
zentację Polski ustali 20 bm. kapitan związ 
kowy p. Kałuża. Oprze się ona na szkie­
lecie „Legji“.

Szermierka
n turniej szermierczy o mistrzostwo Po­

znańskiego Koła Międzykorporacyjnego od­
będzie się w dniach 21 i 22 bm. w ośrodku“. 
Impreza ta zapoczątkowana w roku ubie­
głym będzie szczególnie ciekawa ze wzglę­
du na udział znanych na gruncie Poznania 
zawodników, jak zeszłorocznego mistrz^. P. 
K. M, Lagego, byłego mistrza Poznania 
Kreutzingera, dalej Żukowskiego, Węciaw- 
skiego, Reincholza, oraz dobrze zapowiada­
jącego się młodego szermierza Sobec­
kiego Gerarda, Mistrzostwa odbywają się 
w kategorji zespołowej oraz w konkurencji 
indywidualnej. Do zawodów zespołowych 
startują korporacje: zeszłoroczny mistrz P. 
K. M., „Chrobria“, wicemistrz „Magna Po­
lonia“, oraz „Heljon.ia“ i Aeskulapia". Za­
wody rozpoczną się 21 o godz. 17 i 22 — o 
godz. 15 w sali ośrodka przy. ul. Marceliń- 
Bkiej.
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Z chwili

Dokoła Funduszu Bezrobocia
Nowelizacja ustawy o zabezpiecze­

niu na wypadek bezrobocia, przepro­
wadzona ostatnio, ziszcza kilka postu­
latów, które na tem miejscu parokrot­
nie wysuwaliśmy w trosce o dobro za­
równo bezrobotnych, jak i Funduszu 
Bezrobocia.

Takim np. postulatem było, aby nie 
otrzymywali zasiłków ci z bezrobot­
nych których sytuacja materjalna 
gwarantuje im minimum utrzymania 
z jakiegokolwiekbądź źródła. Postulat 
ten doczekał się ostatnio realizacji. 
Odnośne postanowienie nowej ustawy, 
która wejdzie w życie w dniu 11 lipca 
r. b., odciąży w pewnej mierze Fun­
dusz Bezrobocia i umożliwi mu szer­
sze wspomaganie bezrobotnych, pozba­
wionych wszelkich środków do życia.

To postanowienie ma doniosłe zna­
czenie nietylko dla finansów F. B., ale 
i dla samej struktury zabezpieczenia 
na wypadek bezrobocia. Mianowicie, 
dotychczas ministerstwo pracy i opie­
ki spoi, stało na stanowisku, że pomoc 
dla bezrobotnych ma charakter ubez­
pieczenia, że zatem fakt opłacania 
przez pracowników składek nakłada 
na F. B- obowiązek pełnego uprawnie­
nia ich do korzystania z zasiłków. Na­
tomiast obecnie, odmawiając prawa 
do zasiłku pewnej kategorji osób, któ­
re prawidłowo składki płaciły, mini­
sterstwo przejęło sposób patrzenia kół 
gospodarczych, od dawna uważają­
cych, że Fundusz Bezrobocia nie jest 
instytucją ubezpieczeniową, lecz orga­
nem opieki społecznej;

Pogląd kół gospodarczych tłuma­
czy się następująco: problem zabezpie­
czenia na wypadek bezrobocia, które 
jest wydarzeniem o charakterze nie lo­
sowym a koniunkturalnym, nie może 
być praktycznie rozwiązany na plat­
formie ściśle ubezpieczeniowej. Ma 
ono charakter zaopatrzenia ze specjal- 
ne?? funduszu, którego wystarczal­
ność nie może być oparta wyłącznie 
na składkach o charakterze ubezpie­
czeniowym, a raczej na swego rodzaju 
— podatku.

Zmiana zapatrywania ministerstwa 
na charakter zabezpieczenia bezrobo- 
ciowego posiada b. doniosłe znaczenie, 
gdyż stanowi platformę, na której mo­
że dojść do uzgodnienia postulatów 
kół gospodarczych z tezami minister­
stwa p. i op. społ. Bowiem ostatnio o- 
głoszona nowelizacja ustawy z dnia 18 
lipca 1924 r., mimo, że 7-ma z rzędu, 
bynajmniej nie jest ostatnią...

Zrealizowana ostatnio reforma 
przyniosła szereg posunięć niewątpli­
wie dodatnich, lecz nie wyczerpała by­
najmniej całokształtu spraw związa­
nych z Funduszem Bezrobocia. W 
szczególności winien ulec rewizji sto­
sunek, jaki obecnie istnieje między F.
B. a ministerstwem robót publicznych 
w kierunku skoordynowania działal­
ności i opracowania ruchomego planu 
robót, obliczonego na dłuższy okres 
lat. W tej mierze winny być wzięte 
pod rozwagę badania przeprowadzone 
w innych państwach nad wpływem 
przyspieszenia lub wstrzymania robót 
publicznych, oraz wyniki przymuso­
wego zatrudnienia bezrobotnych.

Wreszcie i gospodarka samego F.
B., zdradzająca tendencję do zwiększa­
nia kosztów administracyjnych, win­
na być oparta na zasadach jak najda­
lej idącej oszczędności.

Krótkie informacje gospodarcze
W przemyśla superfosfatowym tego­

roczny sezon wiosenny zapowiada się sła­
bo. Fabryki posiadają naogół znaczne za­
pasy, tak, że niektóre z nich wstrzymały 
zupełnie produkcję.

— W Capefcown. powstało towarzystwo 
importu towarów polskich pod nazwą ,Po- 
lish Import Campagny“. (PiCo).

— Prace przy budowie fabryki papieru 
na Litwie, rozpoczęte przez koncern Kreu- 
gera, zostały wstrzymane. O dalszych lo­
sach fabryki narazie nic nie wiadomo.

— Bułgarski Bank Narodowy obniżył z 
dniem 16 maja r. b. stopę dyskontową z 
9% na proc.

-r Jeden z największych amerykańskich 
koncernów stalowych Bethlehem Steel 
Corporation ma obniżyć w tych dniach 
place robotnicze i pensje urzędników o 15 
proc.

— Rząd japoński postanowił przedło­
żyć parlamentowi projekt ustawy w spra­
wi«/ kontroli kursu dewiz j stabilizacji 
jena.

— Przewidywane jest podniesienie się 
cen cyny, wobec tego, iż międzynarodowy 
kartel postanowił dalsze ostre ogranicze­
nia produkcji

Z KRAJU
(k) Ważne rozporządzenie. W Dzienniku 

Ustaw R. P. nr. 41 z 18 hm. ogłoszone zo­
stało m. in. rozporządzenie ministra skarbu 
z 13 kwietnia w sprawie prowadzenia, ba­
dania i oceny ksiąg handlowych dla celów 
państwowego podatku przemysłowego. Po­
zatem ogłoszone zostało obwieszczenie mi­
nistra skarbu z 25 kwietnia w sprawie o- 
gloszenia jednolitego tekstu ustawy o o- 
platach stemplowych. Ogłoszony jednolity 
tekst ustawy z 1 lipca 1926 r. o opłatach 
stemplowych uwzględnia wszystkie zmiany 
wprowadzone w międzyczasie.

(k) Regjonalna Wystawa Koni Remon­
towych odbędzie się w czasie od 27 — 29 b. 
m. na terenie koszar 15 pułku ułanów. 
Otwarcie wystawy nastąpi dnia 27. b. m. 
o godz. 11. Dotąd zgłoszono przeszło 800 

i koni.
fk) Polska taryfa pocztowa najdroższa 

w Europie. Porównując taryfę pocztową o- 
bowiązującą w Polsce oraz w szeregu in­
nych krajów europejskich dochodzi się do 
przekonania, iż w Polsce panuje duża dro­
żyzna opłat pocztowych, tem większa, ża 
istnieje znaczna różnica między silą na­
bywczą pieniądza w krajach bogatszych, a 
biedniejszych, do których należy Polska. 
Polska taryfa pocztowa wyższa jest od naj­
droższej w Europie taryfy szwajcarskiej, a 
blisko dwukrotnie przewyższa taryfę an­
gielską. I tak np. gdy przesyłka listu kra­
jowego, ważącego 20 gr.. kosztuje w Anglji 
11,9 cent szwajc., to w Polsce 17,4, list za­
graniczny 20 gr. w Anglji 19,8, w Polsce
34.7, karta pocztowa krajowa w Anglji 7,9, 
w Polsce 11,5, karta pocztowa zagraniczna 
w Anglji 11,9, w Polsce 17,3, druki w An­
glji 3,9, w Polsce 5,8, polecanie przesyłki
23.7, w Polsce 40,5.

(k) Spadek spożycia produktów nafto­
wych. Spadek spożycia na rynku we­
wnętrznym produktów naftowych, który w 
marcu r. b. w porównaniu z tym samym 
okresem r. ub. wyniósł dla benzyny 20 
proc., nafty 3 proc., oleju gazowego 15 
proc., olejów smarowych 11 proc, i parafi­
ny 36 proc, jest, ogólnie biorąc, wynikiem 
powszechnego zastoju i depresji gospodar­
czej. Do tego dołączyły się jednak w za­
kresie benzyny i parafiny jeszcze inne 
czynniki, w wyniku których zbj t tych pro­
duktów obniżył się. szczególnie dotkliwie. 
Czynnikami tymi są w zakresie benzyny 
konkurencja zastępczych środków napędo­
wych (mieszanki spirytusowe i benzol', a 
przy parafinie — używanie prz yfabryka- 
cji świec, jako środka zastępczego hydro- 
litu.

Źle przemyślane ulgi podatkowe

KRONIKA GOSPODARCZA

Z kół rolniczych piszą nam:
Ulgi w spłacie zaległości podatko­

wych, przewidziane w rozporządzeniu 
Ministra Skarbu z dnia 15 marca b. r. 
(D. U. R. P. nr. 31 z b. r.), zaczynają 
wywoływać zupełnie uzasadnione nie­
zadowolenie wśród tej kategorji płat­
ników rolniczych, którzy uiszczali re­
gularnie należności wobec skarbu pań­
stwa. Jak wiadomo, rozporządzenie to 
przyznaje płatnikom podatku grunto­
wego, dochodowego, majątkowego i 
spadkowego odroczenie płatności za­
ległości z tytułu tych podatków we­
dług stanu z dnia 1 października 1931 
r. do dnia 15 sierpnia 1933 r. W wy­
padku spłaty zaległości przed tym o- 
statnim terminem będą podatnikom 
przyznawane odpowiednie bonifikaty, 
a mianowicie w wypadku wpłacenia 
zaległej sumy przed 30 czerwca br. — 
100 proc, wpłaconej kwoty, — przed 30 
września br. — 75 proc, tej kwoty, a 
przed 31 grudnia br. — 50 proc. Od u- 
skutecznionych wpłat i odroczonych 
należności nie będą pobierane kary i 
odsetki za zwłokę.

Z powyższego wynika, że ci rolnicy, 
którzy nie płacili regularnie podatków 
i dopuścili do powstania poważniej­
szych zaległości podatkowych, otrzy­
mali daleko idące ułatwienia w spła­
cie tych należności, zwłaszcza zaś po­
ważną redukcję zaległych ciężarów po­
datkowych w wypadku wcześniejszego 
ich uiszczenia. Tego rodzaju załatwie­
nie sprawy byłoby słuszne w wypad­
ku, gdyby wszystkie zaległości podat­
kowe rolników powstały nie z ich wi­
ny, a tylko wskutek ogólnego kryzy­
su gospodarczego. Wówczas ulgi te 
miałyby charakter doraźnej pomocy 
jednostkom słabszym ekonomicznie. W 
rzeczywistości jednak jest zupełnie 
inaczej. Trudności płatnicze w rolnic­
twie są zjawiskiem powszechnem. W 
chwili obecnej tylko drobna ilość rol­
ników płaci regularnie wszystkie swe 
należności. Przeważająca zaś liczba 
płaci tylko częściowo lub zupełnie nic 
nie płaci. W tej drugiej kategorji kwe- 
stja zapłacenia lub niezapłacenia po­
datków jest rzeczą indywidualnych za­
patrywań poszczególnych podatników.

Jeden uważa, że podatki państwowe 
muszą być bezwzględnie zapłacone, 
uiszcza je więc regularnie, wzamian 
za co ma kłopoty z płatnościami in­
nych należności. Drugi jest przeciwne­
go zdania i postępuje wprost odwrot­
nie niż pierwszy, w rezultacie cego 
dzięki zastosowaniu przyznanych o- 
statnio ulg podatkowych zyskuje na 
czysto. Oczywiście, że pierwszy płat­
nik, widząc tego rodzaju stan rzeczy, 
łatwo się zniechęci na przyszłość do 
regularnego płacenia podatków pań­
stwowych, widząc, jak jego sąsiad zro­
bił dobry interes z niepłaceniem na­
leżności wobec skarbu państwa. 
Wprawdzie rozporządzenie ministra 
skarbu wyraźnie zastrzega, że z omó­
wionych wyżej ulg mogą korzystać 
podatnicy, którym nie zostanie udo­
wodniona jawna zła wola, o czem ma 
decydować opinja komitetów do spraw 
finansowo-rolnych. W praktyce jednak 
tego rodzaju opinja będzie czczą for­
malnością, ponieważ trudno komuś 
będzie udowodnić jawną złą wolę w 
niepłaceniu podatków, tak, że według 
wszelkiego prawdopodobieństwa ulgi 
te będą z reguły przyznawane, wszyst­
kim, kto się o nie zgłosi.

Zresztą zaszło już kilka wypadków 
zbonłfikowania poważniejszych zale­
głości po myśli rozporządzenia mini­
stra skarbu z 15 marca b. r. budząc 
rozgoryczenie u akuratnych płatników. 
Niektórzy z nich nie bez słuszności 
zaczynają domagać się pewnego ekwi­
walentu w przyznaniu im jakichś ulg 
w spłacie bieżących podatków pań­
stwowych. Oczywiście, że skarb pań­
stwa na żadne tego rodzaju rekompen­
saty w chwili obecnej iść nie może. W 
rezultacie dla skarbu państwa powsta- 
je dość niemiła sytuacja wobec pew­
nej grupy płatników. W ten sposób 
przez wydanie nieprzemyślanego roz­
porządzenia, sprzecznego ze zdrowym 
rozumem i zasadami słuszności, nie­
potrzebnie skomplikowało się sprawę 
ulg w spłacie podatków rolniczych, 
czego, ujemne rezultaty w pierwszym 
rzędzie może odczuć skarb państwa.

W. R

(k) Wynik konkursu Instytutu Bałtyc­
kiego Z pośród czterech prac nadesłanych 
na rozpisaną przez Instytut Bałtycki w To­
runiu konkurs naukowy na temat „Za­
gadnienia uprzemysłowienia Gdyni“ wy­
różniona została praca dr. Tadeusza Spi- 
tzera, wićedyr. Związku Przemysłowców 
w Krakowie. Praca ta będzie niebawem 
ogłoszona drukiem.

(k) Układ kontyngentowy z Hol and ją.
Rząd polski zawarł dodatkowy układ han­
dlowy z Holandją, mocą którego wzamiah 
za udzielenie kontyngentów przywozowych 
na niektóre towary, zakazane do przywo­
zu do Polski, udzielono na rzecz polskiego 
eksportu do Holandji niektórych ustępstw 
w zakresie konfekcji, obuwia gumowego, 
materiałów wełnianych i półwełnianych, 
oraz fajansu i porcelany. Import tych ar­
tykułów został bowiem w Holandji nie­
dawno przez rząd holenderski skontyngen- 
towany. Obecny układ rozszerza poprzed­
nio przyznane nam kontyngenty. Na sze­
reg innych, interesujących nas artykułów 
eksportowych jak drzewo, węgiel, zboże itd. 
nie mają być wprowadzone zakazy przy 
wozu w Holandji. (i)

(k) Hartwlg Kaatorowłez Hast Sp. Akc. 
w Poznaniu. Walne zebranie akcjonarju- 
ssów Spółki odbyło się dnia 11 maja br. w 
sali posiedzeń Banku Przemysłowców w 
Poznaniu pod przewodnictwem prezesa ra­
dy nadzorczej p. Stanisława Szulca. Spra­
wozdanie z czynności za rok 31 przedsta­
wił zgromadzonym członek zarządu p. dr 
A. Skowroński, zaznaczając, że rok spra­
wozdawczy był dla przemysłu wódczanego 
bardzo ciężki i wykazuje nietylko nieznacz­
ne zmniejszenie zbytu w prywatnym prze­
myśle wódczanym, lecz również w zbycie 
wódek monopolowych. Trzeba było znaleźć 
drogę dostosowania się do bieżącej rzeczy­
wistości. Spółka zmodyfikowała dlatego 
produkcję, wypuszczając cały szereg arty­
kułów, dostosowanych do obecnej zdolności 
płatniczej konsumenta , oraz zwróciła 
baczniejszą uwagę na inne działy produk­
cji. Dział win krajowych Spółka znacznie 
rozbudowała, powiększając temsamem po­
ważnie obrót. Pozatem rozbudowała Spół­
ka dział przetwórnictwa owocowego przez 
uzupełnienie go produkcją marmelad owo­
cowych. Eksport w roku gospodarczym 
zamarł prawie zupełnie, ze Względu na 
nikłą konsumcję rynku międzynarodowego 
Bilans zamykający się sumą 3.439.081,75 zł.’ 
zatwierdzono i udzielono absolutorjum za­
rządowi 1 radzie nadzorczej. Stratę wyka­
zaną uchwalono pokryć przez odpisanie z 
funduszu specjalnego względnie rezerwo­

wego. Ustępującego członka rady nadzob 
’ ozej p. dr. Franciszka Kantorowicza wy. 
brano ponownie, zaś w miejsce p. Dobrog0 
sta Lossowa wybrano dyr. K.K. O. p. radca 
Wł. Kontrowicz. Zarząd stanowią pp,
A. Skowroński i SL Wiecheć. (BAT) '

(k) Bazar Poznański Sp. Akc. w Pozna. 
nłu. Roczne walne zgromadzenie akcjona. 
rjuszów odbyło się 10 maja br. pod prz<-> 
wodnictwem prezesa rady nadzorczej D’ 
Zygmunta Kurnatowskiego. Sprawozdanie 
zarządu przedstawił zgromadzonym czło. 
nek zarządu p. Ignacy Mielżyński, nadmie. 
niając, że rok ubiegły był dla gospodarki 
Bazaru najcięższym. Mimo to, stanowisko 
Bazaru określić można jako pomyślne. fn. 
stytucja pracuje wyłącznie własnemi ka­
pitałami. Kryzys gospodarczy odbił się do­
tkliwie na obrocie win, zaś ruch w hotelu 
w roku sprawozdawczym równał się z r 
poprzednim. Bilans przedstawiony przez 
członka zarządu p. Edwarda Kujacińskieg0 
zamyka się sumą 1.125.732,04 zł. i wykazu-' 
je zysk po dokonanych odpisach, (ca 32.000 
zł.) w sumie 13.429,41 zł. Bilans zatwierdzo- 
no i udzielono absolutorjum zarządowi i 
radzie nadzorczej. Zysk podzielono w for- 
mie proponowanej tak, że na dywidendę 
przypada 4 proc., czyli od akcji 16 zk Mim, 
niepomyślnych przejawów finansowych bi, 
lans ma silne i zdrowe podstawy gospo, 
darcze. Podkreślić należy, iż Bazar konty­
nuując tradycję, udzielał w roku ubieglytn 
bezpłatnie odżywienia 12 — 15 niezamoż- 
nym studentom U. P. Po przeprowadzeniu 
uzupełniających wyborów do rady nadzór- 
czej w skład jej wchodzą pp.: Zygmunt 
Kurnatowski — Gościejewo prezes, Dobro- 
gost Lossow Grabonóg, ambasador Alfred 
Chłapowski, prezydent Ziemstwa Kredyto- 
wego Józef Żychliński — Gorazdowo i An­
drzej Kurnatowski — Kotowo. W skład ko­
misji rewizyjnej wchodzą pp.: Franciszek 
Przy łuski — Łagiewniki, Józef Żychliński 
— Usarzewo dyr. K. K. O. Wł. Kontrowicz 
Emilja Bnińska — Czarnotki i Seweryna 
Mielżyńska — Iwno. Zarząd tworzą pp.: 
Ignacy Mielżyński — Iwno i Edward Kują 
ciński — Poznań, (PAT)

Z ZAGRANICY
(z) Ograniczenia dewizowe w Rnmnnji,

Została oficjalnie ogłoszona uchwala rady 
ministrów postanawiająca, że kupno i 
sprzedaż czeków, trat, dewiz wszystkich 
kategoryj oraz walut zagranicznych będzie 
mogła być dokonywana wyłącznie za po­
średnictwem Rumuńskiego Banku Naro­
dowego. Cudzoziemcy będą mogli swobod­
nie dysponować swojem-i kapitałami złożo- 
ńemi w bankach, czy to w lejach, czy też 
w dewizach obcych. Czeki, traty i dewizy 
będące w dyspozycji banków, domów han­
dlowych lub osób prywatnych, będą mogły 
być sprzedawane wyłącznie za pośrednic- 
wem Banku -Narodowego, który będzie 
również przydzielał dewizy na pokrycie zo­
bowiązań zagranicznych. Wywóz dewiz i 
walut obcych jest zakazany. Wszystkie cze­
ki, traty i dewizy, jak również rachunki w 
walutach zagranicznych, pochodzące z eks­
portu towarów, będą przekazane Bankowi 
Narodowemu.

(z) Akcja kolonizacyjna w Prusach 
wschodnich, Mimo ogólnego kryzysu, ak­
cja kolonizacyjna w Prusach wschodnich 
nie ustaje. W roku bieżącym zostaną roz­
parcelowane dla celów osadniczych 55 ma­
jątków ziemskich o ogólnym obszarze 
21 000 ha.

Z Wydawnictw
(w) Dobra książka — najlepszą propa­

gandą polskości, W niemieckiej gazecie 
rolniczej „Landwirtschaftliches Zentral­
wochenblatt“ ukazała się ocena pracy doc. 
dr. T. Konopińskiego i inż. Bo-rmanna, na­
pisana przez wybitnego hodowcę trzody 
chlewnej p. Glockzina ze Strychowa. Oce­
nę tę podajemy w dosłownem tłumacze­
niu: „Jako hodowca trzody chlewnej, który 
z tytułu długoletniej pracy w swym zawo­
dzie może mieć pretensje do znajomości 
rzeczy, pozwalam sobie zwrócić uwagę na 
pracę p. t. „Racjonalny tucz trzody chlew­
nej“, napisaną przez dyrektora Wielkopol­
skiej Izby Rolniczej doc. dr. Konopińskiego 
i inż. J. Bormanna, Jako Niemiec żałuję, 
że współczesna niemiecka literatura facho­
wa nie posiada pracy równie aktualnej i o 
poziomie równie dostępnym dla każdego 
inteligentneg opraktyka, co praca wspom­
nianych autorów. Znalazłem w niej to, co 
dla nas cierpiących pod wpływem kryzysu 
rolnego jest najważniejszem, tj. jakie są 
metody i drogi dla uniknięcia względnie 
ógraniczenia deficytu naszej pracy. Na 
uwagę zasługuje również fakt, że nie zna­
lazłem w tej książce żadnych rozważań ab­
strakcyjnych, tak właściwych wszystkim 
oderwanym od życia praktycznego profe­
sorom. Bismarck już powiedział: „Hun­
dert Professoren, — Vaterland, du bist ver­
loren!“ Jakże słuszne jest to powiedzenie 
w odniesieniu do piśmiennictwa hodowla­
nego wogóle, jeżeli chodzi o zagadnienie 
tuczu trzody chlewnej. Myślę, że praktycz­
na praca dr. Konopińskiego i inż. Borman­
na powinna by być przetłumaczona na ję­
zyk niemiecki dla użytku nas Niemców, 
zamieszkałych w Polsce, bowiem w dziale 
ekonomicznym, opracowanym przez dr. 
Konopińskiego, znaleźć można wartościo­
wą dla nas charakterystykę nietylko pol­
skiej hodowli, lecz i ocenę rynków odbior­
czych oraz icłi wymagań.'“



^»»er 224 = Knr?er Pozn&ftsW, eswartei, 1S -asa?«. 1938 = Sfeeea 11

ŻYCIE SOKOLE
W sprawie wszechsłowiańskiego zlotu w Pradze

Komunikat Przewodnictwa Dtielnicy Wielkopolskiej 
w Poznaniu

przeszkodziła temu niepogoda. Nie- . nych przy wybitnym współudziale 
mniej przeto w obszernych ubikacjach gniazda żeńskiego z dchną prezeską 
sokolni panowało wielkie ożywienie i Krajewiczową na czele, a wieczorem 
przy grach i zabawach, zaaranżowa- i odbyły się ochocze tańce na sali.

Wszechsłowiański Zlot Sokoli w 
Pradze odbędzie się w dniach od 1-go 
do 6 lipca włącznie 1932 roku.

Wyjazd na zlot odbędzie się dnia 
1 lipca rb. wieczorem ze st. Zebrzydo­
wic — dokładną godzinę podamy póź­
niej.

Termin zgłoszenia uczestników rta 
wyjazd do Pragi upływa z dniem 1-go 
czerwca rb., późniejsze zgłoszenia nie 
będą mogły być uwzględnione.

Do tego też terminu, t. j. 1 czerwca 
rb., winni wszyscy ci druhowie i 
druchny, którzy wybierają się do Pra­
gi, nadesłać pod adresem Komitetu 
Zlotowego w Warszawie (Związek To­
warzystwa Gimn. „Sokół“, Warszawa, 
ul. Szopena 3) swojezgłoszenie oraz 
mieć przygotowane dokumenty po­
trzebne do uzyskania paszportu, a 
mianowicie — dowód osobisty, 2 foto- 
grafje 4X6 cm. bez nakrycia głowy. W 
dowodach osobistych winno być 
stwierdzone obywatelstwo, nieletni 
powinni posiadać zezwolenie rodziców 
lub opiekunów, poświadczone przez 
miejscowe władze komunalne. Rów­
nocześnie należy powiadomić o zgło­
szeniu sekretarjat „Dzielnicy“ Poznań, 
pi. Sto Krzyski 3.

Wojskowi, po za powyżej wymie- 
nionemi dokumentami winni posia­
dać:

a) oficerowie rezerwy ur. w latach 
1897, 1899, 1900, 1904 i ci, którzy nie 
odbyli ćwiczeń w 1931 r. pozwolenie 
D. Ó. K„

b) podhorążowie rezerwy, którzy 
nie odbyli ćwiczeń i ci, którzy po 
pierwszych ćwiczeniach nie byli za­
kwalifikowani na poruczników — po­
zwolenie D. O. K.,

Trzydziestolecie Sokoła w Lesznie
W sobotę i niedzielę 7 i 8 bm. obcho­

dziło gniazdo sokole, w Lesznie 30-lecie 
swego istnienia. Ważna ta placówka 
kresowa twarde przechodziła dzieje w 
okresie ucisku pruskiego, który przez 
pewien czas zdołał nawet uniemożliwić 
wszelką pracę, wszakże pod popiołem 
wygasłego rzekomo ogniska sokolego 
tlił się w dalszym ciągu niewygasły 
płomień gorącego patrjotyzmu, który 
wybuchł nanowo w chwili oswobodze­
nia miasta. Wskrzeszone gniazdo so­
kole rozwinęło się wspaniale przy życz­
liwej -współpracy i pomocy miejscowe­
go obywatelstwa, tak iż dziś posiada 
własną piękną sokolnię z wzorowo 
urządzonem obszernem boiskiem i dzię­
ki dobremu kierownictwu, dzięki swej 
obowiązkowości i sprawności organiza­
cyjnej należy do najlepszych gniazd w 
całej Dzielnicy Wielkopolskiej.

Obchód 30-letniego jubileuszu wy­
wołał też ogólny, żywy i serdeczny od­
dźwięk. Sobotnia wieczornica zgroma­
dziła w sokolni liczne obywatelstwo 
miejscowe z p. burmistrzem Kowalskim 
oraz przedstawicielami magistratu i 
rady miejskiej na czele; była również 
reprezentacja oficerska miejscowego 
garnizonu oraz delegacje licznych to­
warzystw’-. Organizacyjne władze so­
kole reprezentowali z ramienia prze­
wodnictwa dzielnicy dh. dh. prezes 
wolski, naczelnik Suligowski i Wła­
dysław’ Karge, a zarząd okręgu był pra­
wie w komplecie z dh. prezesem Broni­
sławem Kotlarskim na czele. Poza tem 
^płynęły liczne pisemne gratulacje ju­
bileuszowe, m. i. od przewodnictwa 
Związku w Warszawie, od dzielnico­
wego wydziału Sokolic z Poznania, od 
dowództwa 17 pułku ułanów, od miej­
scowego koła Tow. nauczycieli szkół 
^yzszych, od ks. dziekana Steinmetza 
? ^sieczny, od licznych gniazd sokolich 
1 osób prywatnych.

Akademję zagaił krótkiem przemó­
wieniem powitalnem prezes gniazda 

db. Mieczysław Szurkowski, poczem 
bakomita orkiestra 55 pułku piechoty 

Pod batutą p. por. Olszewskiego wyko- 
ała uwerturę, krakowiaka i oberka z 
aietu fantastycznego Lubomira Ró- 

-yckiego „Pan Twardowski“, zdobywa­
ne huczne i zasłużone oklaski. Następ- 

e wygłosił dh. Krajewicz dłuższe prze- 
owienie, w którem na tle ogólnych 

tri°riUnliów Politycznych i specjalnie 
i Jc'oych warunków lokalnych pod za- 
zar6® Pruskim, nakreślił w ogólnym 
kn? Sle t niedolę miejscowego So-
Lp„?1'a.z wyPitną rolę Sokolstwa Wiel-

Poiskiego w dziele odbudowania, nie­

c) ochotnicy ur. 1913—1921 r„ — 
pozwolenie odnośnych władz wojsko­
wych,

d) kandydaci na 8 tygodniowy kurs 
szkoły podchorążych — pozwolenie 
odnośnych władz wojskowych,

e) szeregowi rezerwy w wieku od 
26i—50 lat — książeczkę wojskową,

f) wszyscy urodzeni w wyżej wy­
mienionych latach — zezwolenie P. 
K. U.,

g) wszyscy urodzeni w tychże la­
tach, posiadający cenzus naukowy, 
zezwolenie D. O. K.

Paszporty będą prawdopodobnie 
wydane przez właściwe Województwa, 
o czem oddzielnie zawiadomimy.

Wszyscy jadący muszą nadesłać o- 
świadczenie, że podporządkowują się 
wszystkim zarządzeniom, wydanym 
przez Związek oraz przesłać go­
tówkę pod adresem Związku dla Ko­
mitetu Zlotowego zł. 65 na koszty zwią­
zane z wyrobieniem paszportu, wyku­
pienie biletu kolejowego od Zebrzydo­
wic do Pragi i zpowrotem, wykupie­
nie odznaki zlotowej. Ci druhowie, 
którzy posiadać będą bezpłatny prze­
jazd na terenie Czechosłowacji, powin­
ni przy zgłoszeniu o tem nadmienić.

Powyżej podana kwota zł. 65 uza­
leżniona jest od wyjazdu większej ilo­
ści uczestników (600 osób), o ile by je­
chało mniej, koszt przejazdu zwiększy 
się o kilka złotych.

Koszty wyjazdu i pobytu były po­
dane do wiadomości druhów w nr. 2 
Przewodnika Gimnastycznego „Sokół“. 
Podane koszty utrzymania obliczone 
były po 7 zł. dziennie, być może, że 
koszty te będą mogły być nieco obni­
żone. ( » 11|

podległości państwowej oraz ideowe 
podstawy jego działalności w dobie 
obecnej w służbie dla narodu i państwa, 
kończąc okrzykiem na cześć Najjaśniej­
szej Rzeczypospolitej, powtórzonym z 
zapałem przez zebranych, poczem orkie­
stra odegrała hymn narodowy. Jako 
drugi mówca wystąpił dh. prezes dziel­
nicowy Wolski, który podkreślił stałą 
żywotność idei sokolej i jej wybitne 
znaczenie dla wyrobienia narodowego 
pod względem duchowym i fizycznym, 
poczem, wyraziwszy pełne uznanie 
gniazdu leszczyńskiemu za jego wzoro­
wą i tak owocną pracę, zwrócił się w 
serdecznych słowach do kilkunastu za­
służonych druhów-jubilatów, wręcza­
jąc im wśród burzy oklasków piękne 
dyplomy uznania. Odznaczenia te otrzy­
mali: za 40-letnią służbę sokolą druh 
budowniczy Pelc Kazimierz; za 35-Ict- 
nią druhowie: prof. Skopowski Adolf, 
Steinert Stanisław i Kurzewski Józef; 
za 30-letnią druhowie: Smolanowicz 
Teodor, Zwierzyński Władysław i Wa- 
leńczak Ignacy; za 25-letnią druhowie: 
prezes Szurkowski Mieczysław, Szur­
kowski Władysław, Barczyński Franci­
szek, Fabisz Walenty, Pietrzak Feliks, 
Wronczyński, Grześkowiak Stanisław, 
Grzegorzewski Ludwik i Robenek Jan.

Na zakończenie pierwszej części 
akademji wykonał chór śpiewaczy pre­
cyzyjnie i dźwięcznie dwie pieśni, po­
czem nastąpił wzorowy pokaz gimna­
styczny na scenie. Mianowicie zastęp 
druhów wykonał efektowne ćwiczenia 
na drążku a druchny z gniazda żeń­
skiego piękne i malownicze ćwiczenia 
rytmiczne układu dchny nacz. okr. 
Szulczykówny. Pokaz ten udał się 
znakomicie pod każdym względem, to 
też rozentuzjazmowana publiczność 
biła bezustannie oklaski. Na zakończe­
nie tej pięknej i nastrojowej uroczysto­
ści odśpiewano wspólnie marsza soko­
lego z towarzyszeniem orkiestry.

W niedzielę rano przybyły jeszcze 
delegacje kilku gniazd z bliższej i dal­
szej okolicy oraz jako przedstawicielka 
dzielnicowego wydziału Sokolic, dchna 
Sobczyńska z Pleszewa, b. prezeska 
leszczyńskiego gniazda żeńskiego.

O godz. 10 wymaszerowano w wspa­
niałym pochodzie przy udziale licznych 
drużyn sokolich i delegacyj sztandaro­
wych miejscowych towarzystw do ko­
ścioła na uroczyste nabożeństwo, po­
czem wrócono na boisko, gdzie odbyła 
się sprawna defilada przed władzami 
sokolemi. Po poi- przewidywał pro­
gram wielką zabawę ludową na boisku 
połączoną z koncertem;, lecz niestety;

Zjazd śląskiej rady dzielnicowej
W Katowicach-Zalężu w sali p. 

Świtały odbył się 8 b. m. 9 z rzędu 
zjazd rady dzielnicowej Śląska. Ogó­
łem przybyło przeszło 120 delegatów, 
reprezentujących blisko 7000 człon­
ków. Pierwszy wiceprezes dzielnicy 
dh. Tomasz Kowalczyk zagaił zjazd, 
witając zebranych, a w szczególności 
prezesa Związku dh. Adama Zamoy­
skiego i przedstawicieli władz oraz or­
ganizacyj, ideowo pokrewnych Sokol­
stwu..

Zkolei śpiewał chór „Szopen“ z Za­
łęża, poczem po odczytaniu nadesła­
nych listów, na przewodniczącego 
przez aklamację wybrano dh. prezesa 
Adama Zamoyskiego, a zastępcami 
jego dh. dh. Dreyzę i Kowalczyka. 
Prez. Zamoyski, obejmując przewod­
nictwo, wygłosił piękne przemówienie.

Następnie zabierali głos przedsta­
wiciele władz i organizacyj, poczem 
przez aklamcję przyjęto protokół z o- 
statniego zebrania oraz sprawozdanie 
komisji rewizyjnej o rachunkach i 
stanie kasy, o czem referował II wice­
prezes dzielnicowy dh. Karol Koźlik. 
Liczba członków i stan kasy według 
jego sprawozdania przedstawiają się 
następująco.

Dzielnica śląska podzielona jest na 
13 poniższych okręgów: Szarley 5 
gniazd, Katowice 8, Król. Huta 11, 
Tarn. Góry 8, Lubliniec 3, Wodzisław 9, 
12, Mikołów 8, Rybnik 8, Wodzisław 9, 
Cieszyn 16, Żory 4, Siemianowice 5 i 
Nowy Bytom 10. Razem jest 5857 So­
kołów i 893 Sokolic, ogółem 6750 
członków. Bilans wynosił za r. 1931 w 
przychodzie i wydatkach 10.102 zł.

20-Iecie gniazda
Czersk. Ub. niedzieli obchodziło 

miejscowe gniazdo, a wraz z niem So­
kolstwo okręgu i przedewszystkiem 
obywatelstwo naszego grodu, sympa­
tyzujące z „Sokołem“, 20-lecie istnie­
nia .

W przeddzień wieczorem urządzono 
capstrzyk; w dniu uroczystości ufor­
mował się wspaniały pochód, który 
przy dźwiękach 3 orkiestr z licznemi 
sztandarami, ruszył do kościoła, by 
wysłuchać nabożeństwa, jakie odpra­
wił ks. Lange.

Imponująca defilada towarzystw 
poprzedziła uroczyste zebranie w sali 
p. Brzezińskiego, które zagaił prezes 
miejscowego „Sokoła“ p. burmistrz 
Trybuli, wręczając dyplomy członka 
honorowego założycielom i zasłużo­
nym działaczom „Sokoła“, dh. dh. Mar- 
chewiczowi i Marchlewskiemu. Sekre­
tarz gniazda dh. Lenc odczytał spra­
wozdanie z 20-letniej działalności „So­
koła“, poczem przemawiali: założyciel 
gniazda dh. Marchewicz z Kościerzy­
ny, dh. dr. Prais z Tucholi z ramienia 
zarządu okręgowego oraz inni.

Przebieg całej uroczystości był na­
der imponujący.

5-leese gniazda żeńskiego
Bydgoszcz. Uroczystość rozpo­

częła się mszą św. odprawioną przez 
kapelana Sokolstwa pomorskiego ks. 
prób. Turzyńskiego z Gdyni. Po skoń- 
czonem nabożeństwie rozwinął się 
piękny pochód z 15 sztandarami, któ­
ry przeszedł ulicami miasta do grobu 
Nieznanego Powstańca Wielkopolskie­
go, gdzie złożono piękny wieniec. Na­
stępnie pochód udał się do Strzelnicy. 
O godz. 12 odbyła się tam uroczysta 
akademja. Po udatnym żywym obra­
zie zagaiła obrady prezeska gniazda 
drch Teskowa, poczem deklamowała 
drch Żółkiewiczówna. Wyczerpujące i 
starannie opracowane sprawozdanie z 
pięcioletniej działalności złożyła drch 
Albrychtowa, wykazując piękny roz­
wój gniazda.

Następnie przybyła specjalnie z Po­
znania przewodnicząca dzielnicowego 
wydziału Sokolic na Wielkopolską 
drch Rozmiarkowa mówiła bardzo cie­
kawie i wyczerpująco o ruchu soko­
lim, zwracając specjalną uwagę na 
doniosłą rolę Sokolic. Referat wywołał 
ogromne zainteresowanie, te teś dzię­

Ważniejsze pozycje stanowią w nim 
zaległości składkowe za lata od 1928 
do 1931 w sumie razem 3.629 zł i wy­
datki na urządzenie kursów oraz o- 
płacenie instruktorów w kwocie 2.105 
złotych.

Po sprawozdaniach wybrano „ko- 
misję-matkę“, której zadaniem było 
porozumienie się co do ustalenia kan­
dydatów do władz dzielnicowych. W 
tym celu zarządzono przerwę obia­
dową.

W zastępstwie dh. Zamoyskiego, 
który musiał wyjechać, drugą częścią 
obrad kierował dh. prezes Dreyza, u- 
dzielając głosu przewodniczącemu ko­
mis ji-matki dh. Kubiszowi, który 
przedłożył listę kandydatów. Na 108 
oddanych głosów jako kandydat na 
prezesa otrzymał dh. Tomasz Kowal­
czyk 95 głosów a jako kandydat na 
wiceprezesa również 95 głosów prezy­
dent m. Król. Huta dh. Szpalt ensteim 
Obaj zostali 'wybrani. Do przewodnic­
twa dzieln. w dalszym ciągu wybrano 
dh. dli.: Wójcika, Szpaltensteinową, 
dr. Gawlasa, Koźlika i Brzeskota. Wy­
bór członków komisji rewizyjnej, są­
du honorowego i delegatów do zarzą­
du Związku odbył się przez aklama­
cję.

Wniosek o obniżenie składki człon­
kowskiej z 60 gr na 40 gr upadł. U- 
chwalono natomiast m. i. w dniu 19 
czerwca, jako w 10 rocznicę objęcia 
Śląska przez Polskę odbyć w Krywał- 
dzie zlot z ćwiczeniami i popisami pu- 
blicznemi oraz wziąć udział w zlocie 
wszechsłowiańskim w Pradze. Na 
tem zakończono obrady. (ap.)

kowano następnie mówczyni żywioło- 
wemi oklaskami.

Na zakończenie przedstawiciele 
różnych organizacyj składali życzenia 
i po odczytaniu licznych depesz z ży­
czeniami zamknięto piękne obrady.

Walne zebranie
Słupca (okręg gnieźnieński). Ze­

branie zagaił prezes dh. mec. Ig. Ja­
worski, poczem oddał przewodnictwo 
prezesowi okręgu dh. Cieślakowi z 
Gniezna. Po omówieniu spraw orga­
nizacyjnych, przystąpiono do wyboru 
nowego zarządu, w którego skład 
weszli następujący druhowie: prezes 
— Ig. Jaworski, wiceprezes —- Jan Si­
kora, sekretarz — Jan Jabłoński, 
skarbnik — St. Michalski. Naczelnic­
two wybrano w następnym składzie: 
naczelniczka Zofja Wyszyńska, na­
czelnik —- St. Kucz, oraz zastępca Sen- 
decki. Nadmienić należy, że miejsco­
we gniazdo posiada własną sokolnię 
z boiskiem, oraz własną orkiestrę 
pod kierunkiem drh. Piaseckiego. — 
Drużyna męska i żeńska przez okres 
zimowy, nie ustawała w pracy, kła 
dząć wówczas nacisk na stronę kultu­
ralno-oświatową. Przy drużynie pow­
stał zespół amatorski, który cieszy się 
wielką sympatią miejscowego obywa­
telstwa- Odbyło się kilka udatnych 
przedstawień, z których czysty zysk 
przeznaczono na najbiedniejszych 
miasta Słupcy. P. in. odegrano z du- 
żem powodzeniem „Hiszpańską Mu­
chę“.

Sokolice w Szamocinie
Szamocin. Odbyło się tu w 

salce hotelu „Concordja“ zebranie or­
ganizacyjne Sokolic. Zebranie zagaił 
prezes dh. A. Pawlicki, witając dele­
gatkę okręgu dch. Szatkowską z 
Rogoźna i przypadkowo bawiącego 
dh. prezesa okr. rogozińskiego, prof. 
Roskosza. Referat wygłosiła dch. 
Szatkowska. Jej wywodv uzupełnił 
dh. prezes Roskosz. Oba te dyskońałe 
przemówienia przyjęto burzą okla­
sków. Zabierał jeszcze głos dh. pre­
zes Pawlicki, poczem dookoptowano 
do zarządu aż do walnego zebrania 
dchny B. J. Kowalewską, B. Żakow­
ską i L. Pawlicką. Wpisy na członków 
do oddziału ćwiczącego przyjmuje 
dch. naczeln. J. Kowalewska. „Szczęść 
Boże“ w zbożnej pracy sokolej.
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RADJO
Programy radiofoniczne:

Piątek, dnia 20 maja 1932 r.
Poznań (335 m) godiz. 11.45 (Warszawa); 

godz. 13.05 koncert gramofonowy (koncert 
życzeń); godz. 14.00 notowania giełdy pie­
niężnej; godz. 16.50 odczyt z okazji „Tygo­
dnia słowiańskiego“ pt. „Idea słowiańska 
w literaturze czeskiej“ (wygł. prof. J. Ha­
nus); godz. 17.85 „Wieści z frontu"; godz. 
17.10 (W); godz. 17.35 (W); godz. 19.15 lek­
cja jęz. włoskiego; godz. 19.38 „Kochajmy 
zwierzęta“ (wygł. red. p. Edmund Rakow­
ski); godz. 19.45 (W); godz. 20.08 (W); go­
dzina 20.15 (W); godz. 22.48 (W); godz. 22.45 
„Z nad krawędzi“ (Brat Cezary); godzina 
23.00 komunikaty; godz. 23.15 muzyka ta­
neczna z płyt.

Warszawa (1412 m) godz. 12.18 płyty; 
godz. 13.35 płyty; godz) 14.45 płyty; godz. 
15.25 „Anioł w poezji polskiej“ — prof. Cy­
wiński (Wilno); godz. 15.50 płyty; godzina 
16.20 „Życie w mroku“ — kpt. Mikołaj Wro­
czyński; godz. 18.55 lekcja języka angiel­
skiego; godz. 17.18 „Polityka Rosji na da­
lekim Wschodzie“ — prof. Jan Jaworski; 
godz. 17.35 koncert popołudniowy orkiestry 
mandolinistów; godz. 19.15 przegląd rolni­
czej prasy zagranicznej (Wilno); godz. 19.38 
wiadomości sportowe; godz. 19.35 płyty; 
godz. 19.45 prasowy dziennik radjowy; go­
dzina 20.00 pogadanka muzyczna; godzina 
20.15 koncert symfoniczny z Filharmonii 
Warszawskiej z udziałem Imre Ungara; 
w przerwie feljeton literacki pt. „Józef 
Weissenhof “ — wygł. Jan Adolf Herz; go­
dzina 22.50 muzyka taneczna.

Programy zagraniczne. Paryż (1724 m) 
20.00 „Le Chemineau“ op. Leroux; Koenlgs. 
wusterhnusen (1635m) 19.15 konc. utw. Wag­
nera; Kalundborg (1154 m) 21.45 pieśni pol­
skie odśpiewa Gabrjela Krygier - Bernac- 
ka; Budapeszt (550 m) 20.15 koncert orkie­
stry operowej; Wiedeń (516 m) „Rienzi“ op. 
Wagnera; Praga (488 m) 20.45 koncert.

RUCH W TOWARZYSTWACH
— Polski Związek Lokatorów 1 Sublo­

katorów — oddział śródmieście. Zebranie 
odbędzie się 19 bm. o godz. 19 u p. Beyero- 
wej przy placu Bernardyńskim.

— Koło Śpiewackie im. Boi. Dembiń­
skiego w Poznaniu urządza 20 bm. o godz. 
19,30 zbiórkę w sali Domu Królowej Jadwi­
gi, Al. Marcinkowskiego 1. W niedzielę, 
22 bm, odbędzie się wycieczka do Kobyl­
nicy. Zbiórka o godz, 6 na dworcu Po­
znań — Tama Garbarska.

— Chór im. Chopina Poznań-Wilda. — 
W związku z mającym się odbyć w dniu 
4 czerwca w Zoologu festynem ludowym, 
prosimy wszystkich czynnych członków o 
regularne uczęszczanie na lekcje we wtor­
ki i piątki o godz. 20 u p. Fiedlerowej, ul. 
Górna Wilda.

— Zjednoczeni Samodzielni Zegarmi­
strze, złotnicy, jubilerzy, rytownicy i bron, 
zownicy. Dnia 20 bm. o godz. 20 odbędzie

się w sali Domu Kupiectwa Polskiego 
przy ul. Zwierzynieckiej plenarne zebra­
nie.

KSięSI STANU CYWILNEGO
Zgony:

Dnia 17 maja zgłoszono: Zofja Nowra- 
towa, z domu Popiałkiewiczówna, wdowa, 
64 1. Ryszard Bogusławski, 1 mieś. 15 d. 
Nadzieżda Kasatkina, z domu Sitkiewi- 
czówna, wdowa, 70 1. Stanisław Głębo- 
czyk, szewc, 28 1. Teodozja Szafrańska, 
z domu Jaksówna, wdowa, 76 1. Zofja 
Dembińska, 5 1. 4 mieś. 8 dni. Aniela 
Jeschke, 21 1. Henryk Wróblewski, uczeń 
gastronomiczny, 19 1. Janina Ratajówna, 
3 mieś. 13 dni. Ryszard Woźniak, 2 mieś. 
10 dni. Władysław Adamczak, robotnik, 
21 L Janina Chudzicka, 11 mieś. 6 dni. 
Samuel Ziegel, kupiec, 81 1. Jadwiga A- 
nioła, uczeń, szkolna, 7 1. Rozalja Musiał- 
kiewiczowa, z domu Latanowiczówna, wdo­
wa, 80 1. Irena Mirkówna, 3 1.

Składki i pokwitowania
Na pomnik Serca Jezusowego: Teofi­

la Siuchnińska z pokornem podziękowa­
niem za otrzymaną wielką laskę, 100 zł. — 
Razem z poprzednio pokwitowanemi 750,50 
złotych.

Na Dom Sierót na Śródce: F. D. 3 «1.
Razem z poprzednio pokwitowanemi 53 zł.

Na bezdomne dzieci na terenie P. W.
K.: Do dyspozycji Z. II. P. Akademickie 
Koło Harcerskie im. H. Święcickiego w 
Poznaniu: dyrektor Bronisław Staniew- 
ski 100 zł.

Na biedne dzieci: Kownacka i Sta- 
niewska, Poznań, 15 zł. — Razem z po­
przednio pokwitowanemi 75 zł.

Na kościół w Sołaczu: F. D. 2 zł. —
Razem z poprzednio pokwitowanemi 22 zł.

KR0KIO FILMOWA
(Z kancelarji kina „Apollo“ w Poznaniu). 

„DR. JEKYLL 1 MR, HYDE“.
Odwieczne zagadnienie dwóch równo­

ległych w duszy ludzkiej pierwiastków: 
dobra i zła zastanawiało zawsze wszystkie 
najgenialniejsze jednostki ludzkie: od Kon­
fucjusza i Sokratesa w starożytności aż 
do Tołstoja i Ghandfego w naszych cza­
sach... Ale nad problemem tym głowili 
się nietylko filozofowie i mędrcy świata, 
również i uczeni psychologowie i morali­
ści, a nawet powieściopisarze i poeci — 
każdy na swój sposób — próbowali za­
gadnienie to rozwiązać... Jednym z pi­
sarzy, który tematowi temu poświęcił spe­
cjalny utwór, i to utwór potężny, był po­
pularny w Anglji Robert Louis Stevenson, 
z arcydziełem treści i stylu p. t. „Dr. Je- 
kyll i Mr. Hyde“. Utwór ten przetłuma­
czono na wszystkie niemal języki cywili­
zowanego świata, ostatnio zaś dokonano 
wielkiego dzieła, mianowicie — jego sfil­
mowania. Ponad siły wprost ludzkie i od­
powiedzialne zadanie reaiizatora-reżysera

przyjął na siebie genjalny twórca nieza­
pomnianego filmu „Wielkomiejskie ulice“ 
— Rouben Mamoullan. W podwójnej roli 
Dra Jekylla oraz Mra Hyde (ucieleśniają­
cego w sobie tajemnicę t zw. rozdwojenia 
Jaźni czyli osobowości) kreuje fenomenal­
ny „gwiazdor“ Ameryki — Frederic March, 
godny następca Łona Chaney'a — jako nie­
zrównany i jedyny dziś na świecie arcy- 
mistrz maski i... gry. Partnerką jego jest 
urocza i przemiła Miriam Hopkins — zna­
na z ekranu jako wspaniała „rówieśnicz­
ka“ Maurice'a Chevalier'a... Na film ten, 
poruszający w niebywały dotąd sposób 
najgłębsze sprawy ludzkie, bo sprawy du­
szy, sprawy etyczne, — zwracamy szcze­
gólniejszą uwagę najszerszych kół i warstw 
P T. Publiczności, specjalnie polecamy 
go uwadze sferom inteligencji naszej... 
Bliższe szczegóły, dotyczące tego 100%-owo 
niesamowitego filmu — podamy jutro. — 
Dodajemy jeszcze tylko, że kino „APOLLO“ 
wyświetla ostatnie dni przepiękny film 
egzotyczny p. t. „KRWAWE PERŁY“ — 
z Lupę Velez w roli głównej. dw 3659

Wielka Rewja Mody pod hasłem: 
„KONIEC KRYZYSU“.

W sobotę, 21 maja r. b„ o godz. 11 wlecz, 
w kinie „Metropolis“ odbędzie się orygi­
nalna i ciekawa rewja mody pod hasłem 
„KONIEC KRYZYSU“. Udział w niej bio- 
rą najsłynniejsze firmy Stolicy ze sław­
nym Bogusławem Hersem na czele. Naj­
nowsze kreacje mody demonstrować bę­
dzie znakomita artystka dramatyczna i fil­
mowa p. Marja Balcerkiewiczówna, kon- 
ferensjerkę zaś prowadzić będzie autorka 
popularnej książki „Dobre wychowanie na 
codzleń“, wytworna feljetonistka p, Weil. 
Ceny biletów t. zw. „kryzysowe“ — od 1 zł. 
do nabycia w Księgarni Uniwersyteckiej, 
Gwarna 19, tel. 24-48. zw 11694

WIELKI KONCERT 
ORKIESTRY SYMFONICZNEJ

odbędzie się w niedzielę, dnia 22 maja, 
w uroczym parku Sołackim (restauracji 
parkowej). Początek o godz. 4-tej. Wstęp 
tylko 40 gr„ dla młodzieży szkolnej i sze­
regowców 20 gr. W południe od godz. 11.30 
do 1.30 odbędzie się „Matinó“. Wstęp od 
osoby 20 gr. Koncerty te odbywać się będą 
stale w niedziele i święta oraz we wszyst­
kie czwartki.. Wysoki poziom orkiestry, 
prowadzony ręką doświadczonego i znane­
go kapelmistrza Brunona Kubika, oraz do­
borowy program, mają przysporzyć społe­
czeństwu poznańskiemu rozrywkę arcy­
miłą na świeźem powietrzu. Sam park zy­
skał na świetności i wyglądzie po prze­
prowadzeniu przez Magistrat odpowied­
nich inowacyj, jak przeczyszczeniu stawu, 
który stale jest zachwytem gości oraz 
licznych bywalców. Koncerty odbywać się 
będą w sile blisko 50 muzyków, winny też 
zelektryzować cały muzykalny Poznań, 
tembardziej, że wstępne bardzo niskie 
i dojazd tramwajami umożliwiony jest 
z każdego kierunku miasta. zw 14704

iw 14 253

Do popularnych hajgj 
„rób coś — kup coś« 

dopisz
„leć GDZIEŚ«

1 podróżuj 
SAMOLOTAMI,

Ruch codzienny.

SKRZYNKA DO LISTÓW
~ Stała abonentka, Inowrocław. Ow­

szem, trzeba jednak zgłosić zawczasu, 
posada jest tylko czasowa, i że umowa 
służbowa poza umówiony okres nie bę. 
dze przedłużona, oraz odpowiednie po. 
świadczenie pracodawcy. (aK)

— Czytelnik 101. Ponownie zażalenie 
do Wyższego Urzędu Ubezpieczeń. (aK.)

— J. K. Przedewszystkiem §§ 184 i 184a 
kodeksu karnego, pozatem lokalne rozpo. 
rządzenia policyjne. Jestto cała literatura 
więc trudno nam odpowiedzieć w dwóch 
słowach. Na konkretne wypadki udzieli, 
my informacji szczegółowszej. (aK)

— P. Kendzierska, Nakło. Zmusić do za­
miany sąd nie może, dlatego uważamy 
apelację za beznadziejną. Może jednak są 
jeszcze inne powody (aK.)

— P-ski. Albo jedną, albo drugą. Ren- 
ta starości będzie, zdaje się, wyższa. (aK)

— Stały abonament 00 603 Obecnie po 
tylu łatach, możua już być pewnym, że 
Pan nic nie uzyska. Sądzimy, że najle- 
piej będzie zrobić nad tem krzyżyk i za- 
pisać te kilkanaście zdewaluowanych ma­
rek na konto własnych strat wojennych. 
Zresztą nie widzimy sposobu na dochodzę, 
nie tej pretensji. (K)

— 05177. Morges, Szwajcarja. (K)
— P. Nowaczyk. W sprawie wygra­

nych radzimy zapytać w Banku Polskim 
lub w Pocztowej Kasie Oszczędności. — 
My piszemy „dwóch“. (K)

— Długoletnia abonentka. Adresu tego 
nie możemy odnaleźć (K)

— P. S. Jeżeli pożyczył, ma słuszne 
prawo żądać zwrotu. Równowartość po- 
źyczki 369 zł. Waloryzacją ustawowa 10 
procent, czyli należność wynosi 36,90 zł, 
oraz odpowiednie odsetki. (K)

Za ogłoszenia i reklamy odpo­
wiada administracja w osobie Antoniego 
Leśniewicza w Poznaniu.

MARASKA
Czekoladę kremową Malaga

poleca:

A. Piasecki S. A. Krakównw 10 285
-A;../,

Dnia 18 maja, o godz. 1 w nocy, zasnął w Bogu, po długich cierpieniach, 
opatrzony kilkakrotnie Sakramentami św., mój najdroższy mąż, nasz najtroskliwszy 
i ukochany ojciec, teść i dziadek, ś. p.

Stanisław Nagórski
emeryt-jubilat „Dziennika Poznańskiego“, honorowy członek Izby 

Rzemieślniczej i honorowy mistrz zawodu drukarskiego
przeżywszy lat 70. Pogrzeb odbędzie się w niedzielę o godz. 2 po poł. z kaplicy 
św. Józefa na cmentarz św. Marciński przy ul. Bukowskiej. Nabożeństwo żałobne 
odbędzie się w sobotę o godz. 6 rano w kaplicy Przemienienia Pańskiego i w ponie­
działek o godz. 8,30 w kościele św. Marcina.
xw 14702/3 W głębokim smutku pogrążeni

Poznań, Zielona 6, Bojanowo Poznańskie. ZOHd Z F©<łzSH2|.

Węże ogrodowe
tryskacze, deszczowe, rota­

cyjne najkorzystniej 
„Przewodnik**,

iw. Marcin 30.
zw 14699

Lodownie
Maszynki do lodów 
Meble osredo^ e 
Maszynki i.u Iraw, 
Węże .isrodcwe 
Kn(i.> uo prania 
Wyżymaczki do bieliznt 
Magle domowe 
Knehnle westfalskie 

poleca korzystnie
JAN DEIERLING 

skład żelaza 
Poznań, Szkolna 3

Tel. 8M8 i 85-43.

Pw JAMMU

Dnia 18 maja 1932 r. zasnął w Bogu, opa­
trzony Sakramentami św., mój najdroższy mąż, 
kochający ojciec i dziadek, ś. p.

Stanisław Śliwiński
przeżywszy lat 80. Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia 21 b. m., o godz. 15.15, z domu ża­
łoby ul. Dąbrowskiego 82 na cmentarz Jeżycki, 
zw 14705 W ciężkim smutku pogrążona

Poznań, Berlin. żona z dziećmi.

Gimnazjum im. Sulkowskich
w Rydzynie.

Zakład wychowawczy na wsi, czysto internatowy, 
stawiająy sobie, za cel dawanie swej młodzieży pełnego 
wychowania: fizycznego, intelektualnego i moralnego. 
Obejmuje „wyższe gimnazjum” (klasy odIV — VIII), 
rozgałęzione na typ humanistyczny (z łaciną) i typ 
matematyczno - przyrodniczy. Posiada pełne prawa 

gimnazjów państwowych (kat. A). 
Zapytania i zgłoszenia pod adresem: Gimnazjum 
im. Sułkowskich, Rydzyna (woj. poznańskie)* 

dw 8613
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sztuczne, bengalskie, pochodnie do uświetniania obcho­
dów weselnych, imieninowych, jubileuszowych, zabaw 

i t. d. dostarcza specjalista od 45 lat.
BA. ŚN1EGOCK1-POZNAŃ

Ratajczaka 2 — P. K. O. nr. 213 134.
Cennik bogato ilustrowany 0,30 zł, które zwracam przy 

pierwszym zamówieniu. pw 1® 278-20.30

LETNISKO
na Pomorzu na wsi dla inteligencji. Zdrowa, 
iadna okolica, las, jezioro, łódka, elektr. 
światło, zdrowa kuchnia — cena przystępna.
Maj. Radzim, p. Kamień Pomorski, pow.

Tuchola. z w 14700

Likwidacyjny Bilans Otwarcia z dn. 1. X. 1929 r.
Konto nieruchomości (budynki, grunta) 

„ bankowe .....
kapitału akcyjnego ,

Fundusz podatkowy ....
odsetkowy .... 

Konto rachunku bieżącego . . .

15 000,— 
91.77

373.37 
3 000.— 
3 500,— 
8 218.40

Bilans z dn. 39. IX. 1930 r.
15091.77 15 091.77

Konto nieruchomości (budynki, grunta.) 
„ rachunku bieżącego .
,. kapitału akcyjnego ,

Firma . .Land esgenossenschaftsbank". 
Fundusz podatkowy ....

„ odsetkowy i oipitat sadowych 
Konto rachunku bieżącego .
Zysk ... ...

Bilans z dn. 30. IX. 1931 r.

Konto nieruchomości (budynki, grunta) 
Firma „Landesgenossemschaftsbank". 
Konto rachunku bieżącego .

„ kapitału akcyjnego .
Fundusz podatkowy ....

.. odsetkowy i opłat sadowych 
Konto rachunku bieżącego .
Zysk ...... .
iw 3 947

15 000,— 
647,— 
605.70

16 252.70

373.37 
3 000.— 
3 500 — 
8 218.40 
1160,93

16 252,70

„WIKLINA“» Tow, Akc. — Strzyżcwo w likwidacji.
(—) Herm. Wendenburg. Marschner, Schmidt.

OBWIESZCZENIE. W rejestrze handlowym Dział B 
wpisano: 1) dnia 11 lutego 1932 nr. 380 przy firmie Bank 
fiir Handel and Gewerbe, Poznański Bank dla Handlu 
1 Przemysłu, Spółka Akcyjna, Poznań. Uchwałą walnego 
zebrania akcjonarjuszy z dnia 30 kwietnia 1931, uzgodnio 
no statut z przepisami prawa o spółkach akcyjnych z dnia 
22 marca 1928, przyczem zmieniono postanowienia w para 
grafach 2 (cel przedsiębiorstwa), 4 (ogłoszenia), 6 (zarząd)
8, 9, 10, 11 i 13 (rada nadzorcza), 14, 15, 16, 17, 18 i 19 (wal 
ne zebranie), 23 (kapitał zapasowy), 24 (likwidacja), zaś 
uchwalą rady nadzorczej z dnia 10 listopada 1931, upoważ 
nionej uchwalą Walnego zebrania z dnia 30 kwietnia 1931 
zmieniono § 3 (kapitał zakładowy) i § 7 (zastępstwo spółki)
2) dnia 16 lutego 1932 nr. 6 przy firmie Bank Związku Spó’ 
lek Zarobkowych, Spółka Akcyjna, Poznań. Prokura Jana 
Hindemitha wygasła. 3) dnia 16 lutego 1932 nr, 366 przy 
firmie Spółka Akcyjna Siew, Poznań. Firma brzmi odtąd 
Siew, Hodowla Roślin, Spółka Akcyjna. Przedmiotem spół­
ki jest hodowla roślin. Uchwałą Walnego Zgromadzenia 
z dnia 18 grudnia 1931, uzgodniono statut z prawem o spół­
kach akcyjnych z dnia 22 marca 1928, przyczem zmieniono 
go w paragrafach 1 (firma), 2 (przedmiot), 3 (kapitał akcy, 
ny), 4 (zarząd), 5 (rada nadzorcza), 6 (walne zgromadzenie)
9 (podział zysku). Jeżeli zarząd składa się z kilku osób 
do zastępstwa spółki potrzebne jest współdziałanie dwóch 
członków zarządu lub członka zarządu razem z prokuren 
tem. 4) dnia 16 lutego 1932 nr. 102 przy firmie Ed. Litwiń­
ski, spółka z ograniczoną odpowiedzialnością, Poznań. 
W miejsce Edwarda Cegielskiego kierownikiem jest zie­
mianin Henryk Cegielski z Poznania. 5) dnia 16 lutego 1932 
nr. 472 przy firmie Bank Cukrownictwa, Spółka Akcyjna, 
Poznań. Prokury Zygmunta Łypaczew-skiego i Dr. Stani 
sława Solańskiego wygasły. 6) dnia 16 lutego 1932 nr. 962 
przy firmie Wielkopolska Księgarnia Nakładowa Karola 
Rzepeckiego w Poznaniu, Spółka z ograniczoną odpowie­
dzialnością, Poznań. W miejsce kupca Karola Rzepeckiego 
kierownikami są kupiec Wiktor Gładysz i Janina Urszula 
Juszczakówna, oboje z Poznania. 7) dnia 16 lutego 1932 
nr. S29 przy firmie Stomil, Spółka Akcyjna, Poznań. 
Uchwałą Walnego Zgromadzenia z dnia 30 grudnia 1931 
uzgodniorio statut z prawem o spółkach akcyjnych z dnia 
« marca 1928, przyczem zmieniono go w paragrafach 2 
(przedmiot 3), 3 (kapitał akcyjny 4), 4 (wpłaty na kapitał ak­
cyjny uchylony), 5 (władze), 6 (walne zgromadzenie), 7 (fun­
kcje walnego zgromadzenia), 8 (skład rady nadzorczej), 
a (uprawnienie rady nadzorczej), 10 (skład zarządu i pra­
wo zastępstwa), 11 (ogłoszenia), 12 (rok obrachunkowy). 
Odtąd przedmiotem przedsiębiorstwa, jest fabrykacja wy­
robów gumowych i prowadzenie handlu niemi, a dalej na­
bywanie takich samych lub podobnych zakładów przemy- 
uowych, jakoteż branie w nich udziału. Uchwałą Walnego 
¿gromadzenia z dnia 30 grudnia 1931 uchwalono podwyż- 
sąy<5 kapitał akcyjny o 300 000 złotych do wysokości 600 000 
kutych. Podwyższenia dokonano. 8) dnia 16 lutego 1932 
nr. 876 przy firmie Fabryka Papieru Czerwonak, Spółka 
r ograniczoną odpowiedzialnością, Poznań- W miejsce Ber- 
‘Olda Kujata i Ferdynanda Ouecka kierownikiem jest in- 
łyuier Chrystian Queck z Minkówka. 9) dnia 17 lutego 1932 
Pod nr. 1023 iirmę Hurt Rolny, Spółka z ograniczoną od­
powiedzialnością w Poznaniu, Poznań. Przedmiotem przed­
siębiorstwa jest handel węglem, nawozami sztuczne-mi, zie­
miopłodami i artykułami pokrewnemi. Kapitał zakładowy 
wynosi 20 000 złotych. Kierownikiem jest kupiec Jan Na­
dolny z Poznania. Spółka z ograniczoną odpowiedzialno­
ścią w myśl umowy z dnia 18 listopada 1931. Do zastępo-

,&nia spółki uprawniony jest każdy kierownik samodziel­
no. 10) dnia 18 lutego 1932 nr. 848 przy firmie Radje Po- 
uaaskie, Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością, Po- 
hań. Uchwalą walnego zebrania z dnia 4 maja 1928 prze­
jmowano kapitał zakładowy na 411 080 złotych, przyczem 
mieniono § 5 (kapitał) umowy spólkowej. 11) dnia 18 lu-
»o 1932 nr. 1003 przy firmie St. Zieliński i Ska, Spółka
°9raniczoną odpowiedzialnością, Poznań. Uchwałą wal- 

zeUrania udziałowców z dnia 23 kwietnia 1931, pod- 
n„ ,z°no kapitał udziałowy do wysokości 25 000 złotych, 
ur c?e,ra zmieniono § 3 (kapitał) umowy spólkowej. 

miejsce Stanisława Zielińskiego kierownikiem jest ku

1932 nr. 151 przy firmie Warenhaus Posener Bazar, Dom 
Towarowy Bazar Poznański, Towarzystwo z ograniczoną 
poręką, Poznań. Firma brzmi odtąd Dom Towarowy Bazar 
Poznański, Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością. Ka­
pitał zakładowy wynosi odtąd 70 000 złotych. Uchwalą ze­
brania udziałowców z dnia 31 lipca 1931 przerachowano 
kapitał udziałowy na 70 000 złotych, przyczem zmieniono 
umowę spółkową w § 1 (firma) i § 6 (kapitał udziałowy).
W miejsce ustępujących kierowników Artura Barrascha 

Jonasa Stahla kierownikami są kupiec Adolf Strobel 
z Berlina i dysponentka Marja Drangosz z Poznania z tem, 
że Adolf Strobel zastępuje spółkę samodzielnie, Marja Dran­
gosz łącznie z Adolfem Strobelem. 13) dnia 22 lutego 1932 
nr. 349 przy firmie Brzesklaute, Spółka Akcyjna, Poznań. 
Przedmiotem przedsiębiorstwa jest odtąd zakup i prowadze­
nie fabryk dla reparacji i budowy samochodów i przynależ­
ności, garaży, kursów kierowców samochodowych, oraz 
handel samochodami i przynależnościami. Uchwalą Wal­
nego zgromadzenia akcjonarjuszy z dnia 21 grudnia 1931, 
uzgodniono statut z prawem o spółkach akcyjnych z dnia 
22 marca 1928. przez zmianę § 1 (otwieranie oddziałów poza 
siedzibą), § 2 (rozszerzenie celów przedsiębiorstwa), § 3 (zby­
cie akcyj uprzywilejowanych), § 4 (mianowanie prokuren­
tów i zawieranie kontraktów służbowych), przez dodanie 
nowego, § 5 {termin sporządzania bilansów), § 5 zmienionego 
na § 6 (zmiana składu, wyboru i wynagrodzenia członków 
rady nadzorczej), § 7 zmienionego na § 8 (termin i sposób 
zwoływania walnego zgromadzenia oraz prawa uczestnic­
twa w nim), § 8 zmienionego na § 9 (przewodniczenia wal­
nemu zgromadzeniu), przez dodanie nowego § 10, w przed 
miocie tworzenia kapitałów rezerwowych, przez zmianę 
dawnego § 10 zmienionego na § 11, w przedmiocie ogłoszeń 
spółki. 14) dnia 2 marca 1932 nr. 52 przy firmie Drukarnia
1 Księgarnia św. Wojciecha, Spółka z ograniczoną odpowie­
dzialnością, Poznań. Prokura łączna kupca Karola Szotta 
wygasła, natomiast udzielono mu prokury samodzielnej. 
15) dnia 2 marca 1932 nr. 200 przy firmie Bank Poznańskiego 
Ziemstwa Kredytowego, Poznań. Prokura Franciszka Kuc- 
nera wygasła. 16) dnia 2 marca 1932 nr. 489 przy firmie Cen­
trala Przemysłu Rzeźnickiego, Spółka Akcyjna, Poznań. 
Uchwałą Walnego Zebrania akcjonarjuszy z dnia 21 stycz­
nia 1932 spółkę rozwiązano. Likwidatorami są Stefan Cho- 
jecki, Władysław Dankowski i Maksymiljan Budzyński, 
wszyscy z Poznania. 17) dnia. 2 marca 1932 nr. 529 przy fir­
mie Polskie Zjednoczenie Spirytusowe, Spółka z ograniczoną 
odpowiedzialnością, Poznań. Kupcowi Michałowi Wierusz 
Kowalskiemu z Warszawy udzielono prokury. 18) dnia
2 marca 1932 nr. 597 przy firmie Bolesław Bystrzycki, przed­
siębiorstwo dla eksploatacji lasów i fabrycznej przeróbki 
drzewa, Spółka z ograniczoną poręką, Poznań. Likwidację 
wznowiono. Likwidatorem jest Helena Kasprzakówna z Po­
znania 19) dnia 2 marca 1932 nr. 710 przy firmie Med Erbe, 
Wielkopolskie Zjednoczone Fabryki Chemiczno-Farmaceu 
tyczne, Medycyna, R. Barcikowski, Towarzystwo z ograni 
czoną poręką, Poznań. Likwidację ukończono, firma wy­
gasła. 20) dnia 2 marca 1932 nr. 794 przy firmie Powszechne 
Towarzystwo Elektryczne A. E. G., Spółka z ograniczoną 
odpowiedzialnością w Warszawie, Oddział w Poznaniu- 
Prokury Władysława Byszewskiego i Wilhelma Świadosz- 
cza wygasły. 21) dnia 2 marca 1932 nr. 816 przy firmie Diana 
Film Wytwórnia Filmów Kinematograficznych, Spółka Ak­
cyjna, Poznań. Likwidację ukończono, firma wygasła. 
22) dnia 2 marca 1932 nr. 938 przy firmie Arwogaz, fabryka 
gazomierzy, wodomierzy i armator. Spółka z ograniczoną 
odpowiedzialnością, Poznań. W miejsce ustępującego likwi­
datora Peretjatkowicza likwidatorem jest technik Juljan 
Tomassi z Poznania. 23) dnia 2 marca 1932 nr. 959 przy iir­
mie Domaza, Towarzystwo sprzedaży margaryny, spółka 
z ograniczoną odpowiedzialnością, Poznań. Firma wyga 
sla. 24) dnia 2 marca 1932 nr. 1617 przy firmie Wohlmuth, 
Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością, Poznań. W miej­
sce dotychczasowego kierownika spółki kupca Witolda Wa­
silewskiego kierownikiem jest kupiec Edmund Unruh z Po­
znania. 25) dnia 2 marca 1932 pod nr. 1038 iirmę Dom Han 
dlowo-Przemysłowy Edmund Langner i S-ka, Sópłka Ak 
cyjna w Warszawie, Oddział w Poznaniu. Celem Spółki jest 
nabycie dotychczasowych od właścicieli istniejących w War­
szawie przedsiębiorstw pod firmami Hurtownia win Ed­
mund Langner, Dom Handlowy Bracia Pakulscy i Spółka 
oraz fabryka wódek słodkich i likierów Stefan Stankiewicz, 
oraz rozwój i rozszerzenie ich działalności. Kapitał akcyjny 
wynosi 1.000.000 złotych. Zarząd stanowią: Edmund Lang­
ner, Jan Pakulski, Józef Rokiciński, Władysław Macherski, 
Aleksander Poradowski, Wacław Pakulski, Stefan Stankie­
wicz, wszyscy z Warszawy. Zarząd zastępuje spółkę wobec 
władz i osób i prowadzi jej interesy. Mieczysławowi Stan­
kiewiczowi udzieloną prokury dla oddziału w Poznaniu. 
Spółka akcyjna na mocy aktu z dnia 7 lutego 1923. Do zo­
bowiązania spółki potrzebne jest współdziałanie dwóch 
członków zarządu lub działanie jednego członka za upoważ­
nieniem zarządu. 26) dnia 9 marca 1932 nr. 47 przy firmie 
Charitas, Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością, Poznań. 
Kierownik Zygmunt Rychłowski ustąpił. Adwokat Dr Bo­
lesław Jagielski z Poznania został delegowany z rady nad­
zorczej do Zarządu. 27) dnia 9 marca 1932 nr. 253 przy fir­
mie Spółka Osadnicza w Poznanin, Spółka Akcyjna, Po­
znań, Uchwalą Walnego Zgromadzenia akcjonarjuszy 
z dnia 8 stycznia 1932 uzgodniono statut z prawem o spół­
kach akcyjnych z dnia 22 marca 1928, przyczem zmieniono 
go w paragrafach 8 (władze), 9 (zwołanie walnego zgroma­
dzenia), 10 (głosowanie), 11 (przewodnictwo na walnem zgro­
madzeniu), 14 (rada nadzorcza), 20 (ogłoszenie), 22 (zmiany 
statutu). Członek zarządu Czesław Krauze ustąpił. 28) dnia 
9 marca 1932 nr. 263 przy firmie Dom Związku Towarzystw 
Młodzieży, Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością, Po­
znań. Uchwalą Walnego Zebrania udziałowców z dnia 
7 grudnia 1931 przerachowano kapitał udziałowy na 20 000 
złotych, przyczem uchwalono statut w nowem brzmieniu
: a,-.!™/, fi O /Irn-rkiłnlA '7oołnr>oo Vioi'nwnikft Ks W111 A-i zmieniono § 3 (kapitał). Zastępca kierownika Ks. Wale 
rjan Adamski ustąpił. 29) dnia 9 marca 1932 nr. 915 przy 
firmie St. Grabianowski i S-ka, Spółka Akc. w Katowicach, 
Oddział w Poznaniu. Uchwałą Walnego Zgromadzenia ak­
cjonariuszy z dnia 27 czerwca 1930 zmieniono statut w § 8 
(wynagrodzenie członków rady nadzorczej,). 30) dnia 
9 marca 1932 nr. 950 przy firmie Metalurgia, Spółka z ogra­
niczoną odpowiedzialnością, Poznań. Uchwałą zebrania 
udziałowców z dnia 26 października 1931 spółkę rozwiązano 
Likwidatorem jest kupiec Witold Zgorzelak z Poznania, 
31) dnia 9 marca 1932 pod nr. 1031 firmę Metolochrom, 
Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością, Poznań. Przed 
miotem przedsiębiorstwa jest wyrób i sprzedaż wszelkich 
okuć budowlanych, wagonowych, armatur metalowych, gal- 
wanizacja i niklochromownia. Kapitał zakładowy wynosi 
20.000 złotych. Kierownikami są kupcy Jan Wawrzyniak 
Marjan Wawrzyniak i Feliks Weiss, wszyscy z Poznania 
Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością według umowy 
spólkowej z dnia 22 grudnia 1931. Spółkę zastępuje dwóch 
kierowników łącznie. 32) dnia 10 marca 1932 nr. 970 przy 
firmie Caro Export, Spółka z ograniczoną odpowiedzialno 
ścią, Poznań. Uchwałą zebrania udziałowców z dnia 
14 stycznia 1932 spółkę rozwiązano. Likwidatorami są kupcy 
Henryk Radajewski, Stanisław Jankowiak i Wacław Gre- 
gorowicz, wszyscy z Poznania. 33) dnia 10 marca 1932

1 K. Bierowski, Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością, 
Poznań. Firma brzmi odtąd Gazolej, spółka z ograniczoną 
odpowiedzialnością. Przedmiotem jest odtąd handel hur­
towy towarami technicznemi, jako to: smarami, benzyną, 
oliwą, benzolem, klejem i tym podobnemi artykułami. 
Uchwałą zebrania udziałowców z dnia 3 września 1931 zmie­
niono § 1 (firma) i 3 (przedmiot) umowy spólkowej. 34) dnia 
14 marca 1932 nr. 356 przy firmie Lubań-Wronki, Przemysł 
Ziemniaczany, Spółka Akcyjna, Luboń. W miejsce ustępu­
jącego Dr. Egona Fridericego członkiem zarządu jest inży­
nier Władysław Bielicki z Torunia. 35) dnia 18 marca 1932 
nr. 786 przy firmie Market, Towarzystwo Handlowe 
z ograniczoną poręką, Poznań. Likwidację ukończono, 
firma wygasła. 36) dnia 18 marca 1932 roku nr. 683 
przy firmie Wapniarnia Miasteczko, Spółka Akcyjna, 
Poznań. W miejsce ustępującego Ignacego Szkodo jedy­
nym członkiem zarządu jest emerytowany inspektor Antoni 
Smólski z Poznania. 37) dnia 18 marca 1932 nr. 443 przy fir­
mie Hartwig Kantorowicz Następca, Spółka Akcyjna, Po­
znań. Prokury Dr. Antoniego Skowrońskiego i Stanisława 
Wiechecia wygasły. W miejsce ustępującego Władysława 
Kontrowicza członkami zarządu są: Dr. Antoni Skowroń­
ski i Stanisław Wiecheć, obaj z Poznania. 38) dnia 22 mar­
ca 1932 nr. 488 przy firmie Drukarnia Robotników Chrześci­
jańskich, Spółka Akcyjna, Poznań. Prokura Adeli Kucik 
wygasła. Prokurent Stanisław Chojnacki upoważniony 
jest do samodzielnego zastępowania spółki. Delegowanie 
członka rady nadzorczej ks. dyrektora Antoniego Ludwi- 
czaka do wykonywania czynności członka zarządu przedłu­
żono do 1 października 1932. 39) dnia 22 marca 1932 nr. 411 
przy firmie Yenetia, Spółka Akcyjna, Poznań. Prokury Sta­
nisława Szulczewskiego i Joanny Kahlówny wygasły. W 
miejsce ustępujących Wawrzyna Ryby i Edmunda Pawłow­
skiego członkami zarządu są: przemysłowiec Juljan Bole­
sław Lange i Stefan Wartenberg, obaj z Poznania. 40) dnia 
24 marca 1932 nr. 123 przy firmie Skład Masła Korona, To­
warzystwo z ograniczoną poręką, Poznań. W miejsce do­
tychczasowego likwidatora Jerzego Walla likwidatorem jest 
em. st. sekretarz sądowy August Klebba z Poznania. 41) dnia 
6 kwietnia 1932 nr. 981 przy firmie Bałtycka Fabryka Ele­
mentów i Baterii „Balta“, Brzeski i S-ka, Spółka z ograni­
czoną odpowiedzialnością, Poznań. Kierownik spółki Ste­
fan Marczuk ustąpił. 42) dnia 12 kwietnia 1932 nr. 6 przy 
firmie Bank Związku Spółek Zarobkowych, Spółka Akcyj­
na, Poznań. Prokura Maksymiljana Georgego wygasła.
43) dnia 15 kwietnia 1932 nr. 22 przy firmie Teatr Polski 
w Ogrodzie Potockiego w Poznaniu. Firma brzmi odtąd 
Teatr Polski w Ogrodzie Potockiego, Spółka Akcyjna w Po­
znaniu. Przedmiotem przedsiębiorstwa jest odtąd utrzymy­
wanie i nabywanie gmachów dla urządzenia w nich wido­
wisk teatralnych oraz działalność naukowo-oświatowa, po­
legająca na popieraniu pod każdym względem polskiej 
sztuki i kultury scenicznej. Uchwałą walnego zgromadze­
nia z dnia 21 grudnia 1931 uchwalono nowy statut, uzgod­
niony z prawem o spółkach akcyjnych z dnia 22 marca 1928, 
przyczem zmieniono postanowienia co do firmy (§ 1), celu 
(§ 3), ograniczenie pełnomocnictw zarządu oraz uchylono 
dawny § 9 (prawo zastępstwa). Zarząd potrzebuje zezwole­
nia rady nadzorczej na zaciąganie długów hipotecznych, za­
wieranie umów kupna i sprzedaży nieruchomości, na wy­
dzierżawienie teatru. 44) dnia 15 kwietnia 1932 nr. 280 przy 
firmie Centrala Rolników, Spółka Akcyjna, Poznan. 
Uchwałą walnego zebrania z dnia 29 kwietnia 1930 uchwa­
lono nowy statut uzgodniony z prawem o spółkach akcyj­
nych z dnia 22 marca 1928, przyczem zmieniono postano­
wienia co do prawa zastępstwa (§ 17 ust. 2 nowego statutu). 
Jeżeli zarząd jest wieloosobowy, do zastępowania spółki 
potrzebne jest współdziałanie dwóch członków zarządu lub 
zastępców, lub jednego członka zarządu z prokurentem. 
Ponadto uchwałą walnego zebrania z dnia 12 maja 1931 
zmieniono § 8 ust. 4 nowego statutu (termin zwyczajnego 
walnego zebrania). 45) dnia 15 kwietnia 1932 nr. 989 przy 
firmie Jan Musiat i S-ka, Spółka z ograniczoną odpowie­
dzialnością, Poznań. Uchwałą zebrania udziałowców z dnia 

kwietnia 1932 rozwiązano spółkę. Kupiec Jan Musiat 
_ Poznania jest likwidatorem. 46) dnia 15 kwietnia 1932 
nr. 683 przy iirmie Wapniarnia Miasteczko, Spółka Akcyjna, 
Poznań. Uchwałą walnego zebrania z dnia 23 grudnia 1931 
uchwalono nowy statut, uzgodniony z prawem o spółkach 
akcyjnych z dnia 22 marca 1928, przyczem zmieniono po­
stanowienia co do przedmiotu (§ 3) i zarządu (§ 7) nowego 
statutu. Przedmiotem przedsiębiorstwa jest odtąd eksploa­
tacja pokładów wapiennych i torfowych oraz sprzedaż pro­
duktów tych pokładów. Odtąd do zobowiązania spółki po­
trzebne jest współdziałanie dwóch członków zarządu lub , 
jednego członka zarządu z prokurentem. Jeżeli zarząd jest 
jednoosobowy, członek zarządu jest uprawniony do samo­
dzielnego zastępowania spółki. 47) dnia 15 kwietnia 1932 
nr. 394 przy iirmie Akwawit, Rektyfikacja Okowity l Fa­
bryka Chemiczna, Spółka Akcyjna, Poznań. Firma brzmi 
odtąd Akwawit, Rektyfikacja Spirytusu, Spółka Akcyjna. 
Przedmiotem przedsiębiorstwa jest prowadzenie rektyfika­
cji spirytusu, gorzelni, fabryk chemicznych, fabryk płat­
ków ziemniaczanych, oraz wszelka działalność przemy­
słowa i handlowa, wchodząca w zakres gorzelnictwa, che- 
mji i przeróbki produktów rolnych, jakoteż handel produk­
tami wchodzącemi w zakres rolnictwa i jego potrzeb. 
Uchwalą walnego zebrania z dnia 23 grudnia 1931 uchwa­
lono nowy statut, uzgodniony z prawem o spółkach akcyj­
nych z dnia 22 marca 1928, przyczem zmieniono postanowie­
nia co do firmy (§ 1), przedmiotu (§ 3) i prawa zastępstwa 
(§ 18) nowego statutu, Do zobowiązania spółki potrzebne 
jest współdziałanie dwóch członków zarządu lub członka 
zarządu z prokurentem. Jeżeli zarząd jest jednoosobowy, 
członek zarządu zastępuje spółkę samodzielnie lub też po­
trzebne jest współdziałanie dwóch prokurentów. 48) dnia 
15 kwietnia 1932 nr. 310 przy iirmie Poznańsko-Warszaw- 
skie Towarzystwo Ubezpieczeń, Spółka Akcyjna, Poznań. 
Przedmiotem przedsiębiorstwa jest odtąd zawierać ubez­
pieczenia bezpośrednio w działach ubezpieczeń od ognia, 
od kradzieży z włamaniem, od szkód wodociągowych, od 
następstw nieszczęśliwych wypadków, od odpowiedzialno­
ści cywilnej, samochodów, samolotów, przewozowych, po­
średnio we wszystkich działach ubezpieczeń. Uchwałą wal­
nego zgromadzenia z dnia 24 lutego 1931 uchwalono nowy 
statut, uzgodniony z prawem o spółkach akcyjnych z dnia 
22 marca 1928, przyczem zmieniono postanowienia co do 
przedmiotu (§ 2) i prawa zastępstwa (§ 18). Do zobowią­
zania spółki potrzebne jest współdziałanie dwóch członków 
zarządu, lub jednego członka zarządu i prokurenta, dwóch 
prokurentów, lub dwóch osób upoważnionych przez zarząd. 
Uchwałą walnego zgromadzenia z dnia 26 czerwca 1931 
zmieniono statut w paragrafach 6 (zbywanie akcyj), 14 (ter­
min walnego zgromadzenia), 17 (wybór zarządu), 24 (regu­
lamin rady nadzorczej). Prokura Leona Chamskiego wy­
gasła. Poznań, dnia 18 kwietnia 1932. Sąd Grodzki. * 

nw 10240

p‘6c Ludwik Bręczewski z Poznania. 12) dnia 22 lutego nr. 1010 przy firmie Drogerja Poznańska W, Dobrowolski

ŁAZIENKI RZECZNE przy Bociance nad Wartą otwie­
ramy dla publiczności w czwartek, dnia 19 maja 1932 r.

Dostęp na plażę dozwolony jest tylko w przepisowych 
kostjumach. nw 10563/4

Poznań, dnia 18 maja 1932 r.
MAGISTRAT VIL



Strona 14 Kurier Poznański, czwartek, 19 maja 1932 '= Ñiimer 52l‘

„„„ WALNE ZEBRANIE AKCJONARIUSZY 
DRUKARNI ROBOTNIKÓW CHRZEŚCIJAŃSKICH, S. A.
odbędzie się w poniedziałek, dnia 30 maja 1932 r., o godz. i 
w Poznaniu w lokalu ul. św. Marcin 37, I p.

PORZĄDEK OBRAD:
1. Zagajenie i sprawdzenie legitymacyj.

, 2. Sprawozdanie Zarządu i przedłożenie bilansu z ra­
chunkiem zysków i strat na dzień 31 grudnia 1931 r. 

•>. Sprawozdanie Rady Nadzorczej i Komisji Rewizyj­
nej oraz odczytanie sprawozdania Tow. Rew. , Po 
wiernik“ z odbytej rewizji.
Uchwała dotycząca zatwierdzenia bilansu oraz ra 
chunku zysków i strat za rok 1931 oraz pokrycia 
strat.
Uchwała dotycząca udzielenia pokwitowania człon­
kom Zarządu i Rady Nadzorczej za rok 1931. 
Uchwala dotycząca udzielenia pokwitowania Ra­
dzie Nadzorczej za rok 1930.
Reasumcja uchwały z dnia 20 Iipca 1931 r. co do

4.

6.

dochodzenia pretensji do „Gazety Zachodniej"
, S. Wybór członków Rady Nadzorczej.

9. Wolne wnioski.
Prawo uczestniczenia w Walnem Zebraniu mają ci ak­

cjonariusze, którzy przedłożą poświadczenie któregokol­
wiek Banku względnie notarjusza na zdeponowane akcje 
lub złożą akcje swoje w naturze na ręce Zarządu w lokalu 
zebrania na jedną godzinę przed rozpoczęciem zebrania. 

Przewodniczący' Rady Nadzorczej (—) Leonard Wlazło. 
Zarząd (—) Ks. A. Ludwiczak.

Poznań, dnia 2 maja 1932 r. Pw 18134-18,25
R. K. A. 281. W naszym rejestrze handlowym oddział A 

nr. 281 zapisano dziś przy' firmie Kazimierz Kulczyński, 
skład bławatów i sukna, Rawicz, że firma wygasła. R a- 
w i c z, dnia li marca 1932 r. Sąd Grodzki, ' nw 10604

OSTRZEŻENIE,
Za długi poczynione przez jakiekolwiek osoby na ra­

chunek gminy kościelnej w Ostrowie Kościelnym, w po­
wiecie wrzesińskim, a nie zatwierdzone przez dozór, gmi­
na kościelna nie odpowiada. d 3658

Dozór Kościelny.

PRZETARG
Wydział Powiatowy powiatu poznańskiego wydzierża­

wi drogą publicznego przetargu niżej w-ymienione
ALEJE OWOCOWE

a mianowicie:
1) Na drodze państw. Poznań-—Nakło w odcinku Chludowo

(czereśnie).
2) „ „ „ Żegrze-—Krzesinki (jabłonie).
3) „ „ wojew. Pobiedziska—Łagiewniki (jabłonie).
4) „ „ „ Pobiedziska—Promno (czereśnie).
5) „ „ „ Czerwonak—Bolechowo (czereśnie).
6) „ „ powiat. Pobiedziska—Mur. Goślina (czer).
7) „ „ „ Swarzędz—Kórnik (wiśnie).
8) „ „ „ Poznań—Kiszkowo (wiśnie).
9) „ „ „ Poznań—Szamotuły (jabłonie).

10) „ „ „ Dopiewo—Trzcielin (jabłonie).
11) „ „ „ Dopiewo—Więckowice (jabłonie).
12) „ „ „ Swarzędz-—Mur, Goślina (czereśnie).
13) „ „ „ Poznań—Pobiedziska (czereśnie).
14) „ „ Pobiedziska—Kłecko (jabłonie).
15) „ „ „ Sławno—Lednogóra odcin By bitwy

(czereśnie).
Oferty pisemne należy składać w Powiatowym Zarzą­

dzie Drogowym w Poznaniu, Wały Kościuszki 3, pokój 33, 
do dnia 25 maja 1932 r. włącznie, póczem w dniu 27 maja 
r. b. o godz. 10 przed poł. w gmachu powiatowym w Po­
znaniu przy Wałach Leszczyńskiego 10 odbędzie się prze 
targ ustny, do którego dopuszczeni będą, reflektanci wy- 

" brani przez Wydział Powiatowy na zasadzie najwyższych 
ofert pisemnych. Przed rozpoczęciem licytacji należy zło­
żyć wadjum w wysokości 10 proc, oferowanej sumy.

Poznań, dnia 17 maja 1932 r.
Przewodniczący: (—) Dr. Jerzykowski, Starosta Powiatowy.

(32. P. Z. D. . dw 3657
2. N. 2/32. OGŁOSZENIE. Na wniosek Kazimierza Kacz­

marka, kupca we Wrześni, o udzielenie mu odroczenia 
wypłat, wyznacza się termin do badania na dzień 2 czerw­
ca 1932 r., godz. 9 rano, w Sądzie Grodzkim we Wrześni, 
pokój nr. 2. Września, 10 maja 1932 r. Sąd Grodzki.

nw 10603

Napisowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde dalsze 
słowo 15 groszy, 5 liczb = jedno słowo, 
i, w, z, a = każde stanowi 1 słowo.

Jedno ogłoszenie nie może przekraczać 50 słów.

SPRZEDAŻE

Pianino
sprzedam tanio. — Kwiatowa 4, 
parter, mieszkanie 2. zdw 66 303

Parcele
Łukaszewicza 4U5 m2 za 4.000, 
narożnikowa 483 m2 za 4 
Gem. Kosińskiego 873 m-’
9.500. Grobla 27. mieszkanie 

-zdw 60 407

W. Czysz 
Szkolna 11

urządzam wy­
przedaż zapa­
sów pochodzą­
cych z zlikwi­
dowanej fiłji po 
cenach znacznie, 
zniżonych,

Pw 18 206-17,23

Radjo
iowe korzystnie s«prz< 
iry 13 b. mieszkanie 1 

zdiw 60 405
zkiewicz, Poznai

uł. Wrocławska 
hurt — detal p< 
lecą po cenac 
zniżonych dyws 
ny. imitacja - per­
skich 175X 250 oc 
42 zł bouelś 17« 
X 250 od 125 zi. 
wel-ur ang- prima 
2 X 3 198 złotych 
linoleum., dywany 

Wit i z metra chodniki 
od 1.7-5. Serwety 
pluszowe, gobeli- 
nowe. Inlety sto- 
łowizna płótna 
Pw 18 269-19.34

„Antyki“
niebie używane sprzedane 
je Wielkie Garbary 39.

• Pw 18 272-55.73
kupu-

Kapelusze
modne najtaniej sprzeda je Ce­
głowski, Pocztowa 5. nw 10 182

Koszule
na miarę wykonuje, materiały 
własne. Cegłowski. Pocztowa 5. 

nw 1(1181
Lokomobila

Lanza 25 HP., rocznik 1916 prze- 
woźna tanio do nabycia. Oferty 
Kurjer Poznański zdw 58 909

Motocykl
...James“, sporlówka bardzo do­
brze utrzymana 8 00,— zł. sprze­
da W, Rzemyszkiewicz. Półwiej­
ska 4. zd 57 680

Zakład fryzjerski
damsko - męski w najlepszem po­
łożeniu powiatowem mieście 30 
tysięcy mieszkańców', dwa pułki, 
wyższe szkoły, jest, szybko decy­
dującemu fachowcowi na sprze­
daż. Zgłoszenia Kurjer Poznań­
ski zdw 59 854

Kiosk
3 ubikacje, dobre letnisko, w peł­
nym biegu w' pobliżu Poznania 
sprzedam. 27. Grudnia 4, m. 11. 

zdw 60 090
Najszczęśliwsze

losy poleca Kedz.iora kolektura. 
Poznań Sieroca 5/6, zdw 47 926

Dwuosobowy
jednoosobowy utrzymaniem (bez) 
pianino. Półwiejska 2. m. 6.

zd w 66 465

Pianino
czarne zagraniczne o pięknym to­
nie okazyjnie. Woźna 18: m. 9. 

zdw 60 453
? Tartak

jedyny w miejscu w pełnym bie­
gu. do tego fabryka wyrobów ce­
mentowych handel węgli i mate­
riałów budo-wlanych dom 5 po­
koi i. kuchnia z obszernem Zabu­
dowaniem do tego 7 mórg ziemi 
z powodu ' choroby właściciela 
sprzedam. Cena 60 tysięcy, wpła­
ty 35“—40 tysięcy. Zgłoszenia: 
Minta Poniec pow. Gostyń.

Bw 10 374

2. N. 27/31. UCHWAŁA.
W sprawie zapobiegawczej nad majątkiem firmy

Sp. Akc. Towarzystwo Robót Inżynierskich w Poznaniu 
ul. Grottgera 14, po myśli art. 43, 44 i 45 rozp. Prez. 
z 6. III. 1928 wyznacza się dodatkowy termin do spraw. 
dzenia wierzytelności na dzień 20 czerwca 1932 r.

Poznań, dnia 11 maja 1932. Wypisano
Sąd Grodzki. Poznań, 13 maja 193-1

(—) Gawlas (L. S.) (—) Romanowski
st. sekretarz sąd.

Powyższą uchwałę podaje Nadzór Sądowy do wiaj^ 
mości z tern, że sprawdzenie wierzytelności w powyższy^ 
dodatkowym terminie odbędzie się w lokalu firmy „Tri* 
przy ul. Grottgera li, od, godz. 10—14. Ponadto Nadzór Sa. 
dowy zawiadamia, że po myśli art. 41 wyżej cytowanej 
ustawy, lista sprawdzonych wierzycieli zostanie wyłożonj 
w Sądzie Grodzkim w Poznaniu, pokój 29, od 21 do 28-g0 
czerwca 1932 r. Stosownie do art. 42 wspomnianego roz. 
porządzenia osobo-m interesowanym przysługuje praw» 
w terminie 7-dniowym od daty wyłożenia listy zaskarżyć 
postanowienie nadzorców sądowych, co do wciągnięcia lub 
odmowy wciągnięcia wierzytelności na listę. Skargę na­
leży złożyć w Sądzie Grodzkim w Poznaniu, który spór 
ostatecznie rozstrzyga. zw lŁ&g

„TRI“ Towarzystwo Robót Inżynierskich S, A, 
Nadzór Sądowy

Inżynier Paweł Romocki. Adwokat Marjan Czamański,

PRZETARG PRZYMUSOWY
W sobotę, dnia 21 b. m., o godz. 15-tej, przy ul. Wie­

żowej 10, w przedsiębiorstwie spedycyjnem „Przewóz“ -. 
Składnice, — sprzedawać będę najwięcej dającemu za go­
tówkę:

kanapy, fotele, foteliki, krzesła, obrazy, biurka, dy­
wany, łóżka, szafy, szafy kuchenne, ramy do firan, 
skrzynie z porcelaną i szkłem, zegar wiszący, biblio­
tekę, maszynę do szycia, kredens, lampę wiszącą 
z abażurem, łóżka żelazne z materacami i t. p.

Przetarg odbędzie się nieodwołalnie. nw 10632
Daroszewski, kom. sąd. Poznań, ul. Szamarzewskiego 36.

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

1-łamowy milimetr 50 groszy

Znak oferty (naprzykład: n2395, z 21205, d 1811 
i t. d. = 1 słowo.

Drobne ogłoszenia orzyjmuje się do godziny 10.

Skład
kolonialny mieszkaniem maglem 
korzystnie sprzedam. Adres wska. 
że K u rjer Pozn ańśki zdw' 59 80213

Sypialnie
najkorzystniej

Rowery ; Restaurację
„Łucznik“ i innych marek od zł « ogrodem i mieszkaniem przy 
200 gotówka, ratami. Rymkie--ruchliwej ulicy w Poznaniu
wieź. Wielkie Garbary 9 

dw 3 383
sprzedam zaraz. Adres wskaże 
Kurjer Poznański zdw 60 222

sprzedaje najkorzystniej Stolar­
nia Rybaki 15. nw 8857/8

Przy
Poznaniu 100 mórg pszennej zie­
mi. nada je sie na parcele żywe 
martwe inwentarze, cudownie po. 
łożone, cena 50 000, wpłata 35 
.Jaśkiewicz Poznań. Fredry 6.

zdw 60 426

Najtaniej w Poznaniu
poleca farty — pedzłe — emalie 

lakiery — pokosty itd. Jaro- 
szyk. Chwaliszewó 24. zd 56143

Gramofony — Płyty 
Przybory — Naprawy

najtaniej u fachowca ..Kastor“ 
śwt. Marcin 55. dw 3497

65
mórg pszennej zabudowanie ma­
sywne żywy, martwy inwentarz 
kompletny 23 000. wpłaty 8 000. 
Błoch. Poznań, Półwiejska 18. 
mieszkanie 19. Zdw 60 466

Gablotkę.
długa 1.50 mtr. sprzedam. Zgło­
szenia: Kawiarnia Ri,wiena. So- 
łaez. zdw 60 477

Meble
nowoczesne sprzedam 50 % taniej 
Szczaniecki. Piaskowa 3.

zd w 60 490
Zamienię

meble x fabryki na drzewo hu- 
dowlane. Oferty Kurjer Pozn. 

zdw 69 491
Jadalnię stylową

pięknie rzeźbiona bardzo tanio, 
■łatolairnia,. Bukowska 9.

zdw 60 492
Autobus

Ch-errolet 4 tanio sprzeda/m. Żu~ 
pańskiego 2. mieszkanie 8.

zdw 60 335
Maszyna

Srngera. dannska, na f*przedaż. — 
Wielkie Garbary 53. m. 22.

zdw 60 323
Ciężarówkę

m-arki. Ford, dobrym stanie, tanio 
sprzedam. Oferty Kurjer Pozn. 

zdw 60 286
Skład

papieru przy ruchliwej u-K-cy 
sprzedam. Adres Ku-rjer Poznań­
ski «dw 60 311

102
morgi buraczanej ziemi. 7 łąki, 
8 mórg ogrodnictwa, dom 6 -pokoi 
inwentarze kompletne 43 000 — 
wpłaty 20 000 stacja miejscu lub 
zamienię na. kamienicę. Małecki, 
Rybaki- 20 a. -zdw 60 310

ślubne
ZS obrączka para 6 17.

z-egarkj od
6,50 poleca Ch wil­
ków sk i św. Marcin

40. Własna praioownia.
zd w 60 364

Restauracja - kawiarnia
centruim Poznania, egzystencja 
podwójna, mieszkaniem, ratom 
urządzeniem sprzedam -tanio. — 
Oferty do Kuriera Poznańskiego 

zd w 60 290
Pianino

zagraniczne, mało używane — 
wskutek wyjazdu tanio sprze­
dam ewentl. na raty. Pilne zgło­
szenia Ku-rjer Poznański

zdw-p 60 276
Willa

Poznań. 8 pokoi, cena 45.000. 
wpłaty 30.000. Pośrednicy wyklu­
czeni, Zgłoszenia Kurjer Poznań­
ski -zdw 60 296

Urządzenie
drogeryjne -kompletne sprzedam 
tanio. Oferty Kurjer Poznański «dw 6O27J

Domek
dwa pokoje kuchnia Starolęce 
sprzedam. Starołeeka 79.

zdw 60 175/6
Parcele budowlane

w* Minikowie. Działki morgo­
we ziemia pszenno - buraczana 
przy granicy miasta. Poznania 
Dogodna kom unikać-ja autobu 
sem miejskim koleją. 19 minut od 
stacji kolei i autobusowych Sta 
rołęka. Bliższych informacyj u 
dzieła portiernia Izby Rolniczej 
Mickiewicza 33. zdw 60154/5

Skład
kolonialny przy ruchliwej uil-icy, z 
towarem i mieszkaniem, pokój, 
kuchnia, sprzedam spiesznie, po­
wody rodzinne. Oferty K 
Poznański zdw 60 384

Parcelę
sprzedam 552 m2, wilila, Górczyn. 
W skażę Kuirjer Pozn. zdw 60 389

Parcele
budowlane przy stacj-i Junikowo 
od 0.50 mtr. kwadratow’y. Zgło­
szenia Kurjer Poznański 

zdw 59 48SÄ)
Tania

sprzedaż pończoch 
Bemberga 2.75. 3,—
3.75. 4.50 zł. Olbrzym: 
asortyment kolorów tyl­
ko w specjalnym ma­
gazynie pończoch A. 
Szymański. Poznań 
św'. Marcin 1 przy pla­

cu św. Krzyekim.
Pw 18 270/1-19.60

Kawiarnię
sprzedam. Adres Kolejowa 6. TL. 
prawo. zdw 60 243

Domek
nowy dwupokojowy kuchnia, 
-sień, chlew % ogrodu. 4 kl-m do 
Poznania sprzedam 4 500. Fili­
piak, Ławica wieś. zdw 60 258

Konie
wóz reklamowy' sprzedam. Za­
sada. Młyńska 2 zdw 60 363

Wilka 
ostrego, szpica rasowego sprze­
dam. Grunwaldzka 59.

zdw 60 387
Korzystnie

sprzedam motocykl z powodu 
j-azdu ul. Dąbrowskiego 30.

zdw 60 411

500 parcel
pomiędzy Dąbrowskiego. Bukow­
ska, od 40 gro-szy, przy wpłacie 
100 zi, Antoninie i różnych dziel­
nicach Poznania sprzedaje na 
spłaty „De-Ka-Ha". Aleje Mar­
cinkowskiego 13.

Pw 18 373-55.123/4
Lisów

wyibór. Wderztoieciee 15 
®dw 60 353

Skład rzeźmicki
mieszkanie, warsztat, śródmie. 
ście, bardzo dobrze zaprowadzo­
ny, korzystnie sprzedam. Infor­
macje — Kolińska, Śn-iadał-nia, 
Wiełlika 17. zd-w 66 347

3 dywany
org. persze, jak nowe. Oferty do 
Kuriery Pozn zd-w 60 348

Antykwarnia
Aleje Marcinkowskiego 28 poleca 
okazyjnie tanio różne meble sta­
rożytne. srebra, porcelanę, plate­
ry. obrazy, sztychy, drobiazgi de­
koracyjne. Ceny kryzysowe.

. Pw 16 026-18,89

Najtaniej!
Płaszcze kostjumy i ka­
pelusze damskie piekne 
modele wiosenne poleca 
t* Szczawińska < S-ka 
u! Wodna 1. Przyjmu­
jemy asygnaty „Kre­
dytu“. P w 16 015-9,73

Nowy
Dom Komisowy Woźna 16, 
sprzedaje i. kupuje meble używa­
ne. ga-rderobe różne inne przed­
mioty. Pw 16 033-55.16

Konwie
do mleka n-owe. „Marko“ od 10 
do 40 Itr., tanio. — Markowski. 
Mielżyńskiego 23. II.. tel. 5243. 

P-w 18 264-16J44
Limuzyna

Citroen 4—5 osobowy gotów do 
jazdy korzystnie »przedam. — 
Henbschke. Oborniki. Rynek 22. 

zd>w 58 992
Pianino

sprzedam. Wierzbiecice 6, mie­
szkanie 6. adw 60 266

Meble kuchenne
najtaniej sprzedaje Komiecki, 
Piaskowa 3. kuchnie od 110 sd. 

zdw 59 744
Sprzedam

dom 3 pokoje k-u-ch-nia Starołeka 
Wielik-a. Salmonowioz. ad w 59 747

Warszawie
wi.a«ne mieszkanie 4 ¡pokoje kuoh- 
niia. wiązelkie wygody, wolne L 7. 
zamienię na wille Poznana u. — 
Oferty Kurjer Pozn. ®d<w 69 019

Parcelę
pod budowę 680 kwm. w Staro- 
łeoe. blisko dworca j przystanku 
autobusowego sprzedam. Kacz­
marek: Starołęcka 49. zdw 60166

Wózek
dziecięcy. Chełmońskiego I, mie­
szkanie 10. zdw 60165

MotocyklB. M. W. ¡za 2000 sprzedam. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdw 60163

Gramofon
na «pneedaź. Kręta 6 miesżk. 7. 

zdw 60 152
Domek

2 pofaojo kuchnia chlew, 2 morgi 
ziemi sprzedam 6 500. Adres Ku­
rjer Poznańska ®dw 60 206

Parcelę
1000 qm iprzy ul. Szamotulskiej 
korzystnie sprzedam. — Osiecki. 
Mostowa 2. zdw 69 213

Restaurację
dobry . punkt śródmieściu zara® 
odstąpię. Dzierżawa miesięczna. 
Adres wsikaże -Kurjer Poznański 

zd w 60178
2

konie wyjazdowe swego ehowu, 
160 cm wysokie, -półkrwi ang., 
klacze kasztany 4-letnie, . pod 
gwarancją ciężko pracują cena 
1000 para. Majętność Lndomikj 
P. Lu-domy, powiat obornicki.

zdw 60 172
Fortepian

, :aibinetówy. krzyżowy „Koch &
Corsel-t“ bardzo mało używany, 

korzystnie odda B. Sommerfeld, 
skład fabryczny.. Poznań ul. 27 
Gasodatia 15.

Śpichrz z domem
jedyny na okolice przy kolei oka­
zyjnie na sprzedaż. Adres Tyc- 
n er. Krzycko Wielkie pj Leszno, 

zdw 60 216
Skład

'artykułów męskich j damski-ch 
¡bardzo dobrze zaprowadzony, w 
jnajlep-szem położeniu Poznania 
.zara® do objęcia z towarem. Po- 
¡trzebny kapitał ca. 10—15 tysięcy 
zł. Oferty Ku-rjer Poznański 

zdw 60 214
Tresowany

wilczek ostry. Józefa 6- Mocz, 
mieszkanie 24. zdw 60 1'8£

Skrzypce
: sprzedam łub zamienię n-a gramo­
fon walizkowy. Oferty Ku-rjer 
Poznański -zdw 60 212

Pianino
600 zł. Marsz. Focha 41. mieszka- 
nie 8. zdw 60 251

Pianino
krzyżowe ..Koke-Berlin“ korzyst­
nie na sprzedaż. Zgłoszenia Ku- 
rjer Poznański zdw 60 272

Skład
dobrze prosperujący ® powodu 
wyjazdu na sprzedaż. — Adres 
wskaże Kurjer Poznański

zdw 60 228
Śniadalnię

tanio sprzedam, godz. 6—7 wie­
czór. — Grochowe Łąki 9.

zdw 60 337
Kolonj alkę

tanio oddam, centrum. — Adres 
Ku-rjer Poznański zdw 60 340

Piekarnia
z mieszkaniem przy ul. Mylnej 15 
zaraz do oddania. — Informacyj 
udzieli. gospodarz. zdw 60 367

Motocykl
» preyczeipką. jak nowy, na 
sprzedaż. Informacja — Bana- 
szyński, Kraszewskiego L

jw 3 191
Kajak

na siodełko ru-chome sprzedam 
luib zamienię na mało używany 
rower. Oferty Kurjer Poznański 

jw 3 193

Drogerja pod Gdynią
(dojazd autobusem) korzystnie 
sprzedam natychmiast. Oferty 
pod „Okazja“, Ekspozytura Ku­
riera Pozn., Gdynia. nw 10 573

Kartofle
jadalń« tanio sprzedam. Oferty 
Kurier Pozn ań-ski \ zdw 60 417

Parcele
budowlane — ogrodnicze od 0.60 
mtr. ikw. — dogodne spła-ty. — 
Odpow. listowna znaczek. Szy­
mański. Skryta 8. zdw 60 415

Bractwa Knrkowe 
Ogrody wycieczkowe 

Pensjonaty
Wszyscy k-upują tanio — tylko 
wprost w Hurtowni Porcelany, 
Wromieoka 24. zdw 60 413

Domek
trzypokojowy ogrodem nowy Ba­
bikowie gotówka 6 000. Plac No- 
womiejski 10 a. Górny,

zdw 66 431
WUlka

4 «¡w-Aer» S morgi ogrodu, cena 
7500. Jaśkiewicz. Poznań, Fredry 
6. zdw 60 428

Majątek
300—380 mórg jednym planie prv. 
watne Przy mieście powiatowem 
korzystnie na sprzedaż, mniejsze 
większe też. Piotrowski. Poznar 
Szamarzewskiego 1. zdw 60435

Skład
kol-onjalny dobrze położony, ra>- 
szkaniem. maglem sprzeda. Fo­
cha 39. mieszkanie 17.

zd;w 09 434
Wózek

dziecięcy biały modny. Grobla 6 
miesakau-ie 29. rw 58K

5 KUPNA

Dom - Willę
nowoczesną 3—1 mieszkania no 
3—4 pokoje z jednym wolnym 
mieszkaniem kupie za gotówkę. 
Szczegółowe oferty do Kuriera 
Poznańskiego -pod dw 3645

Kupię
dwu do czterosiedzeniowy kabrie 
let o sfle 40—70 H. P. Łaskawe 
oferty proszę kierować Majęt­
ność Gutów, per Sobótka.

zdw 59 925
Kupię

młynek do owoców z -walcami ka- 
mienneind. Fimmel, Nowy To­
myśl (Wlkp.) zdw 59 ®

Skład
cukierków lub innej branży, do­
brze prosperujący, mieszkaniem 
■kuipiię — wydzierżawię. S-pieszne 
wyczerpujące oferty z ceną Ku- 
rjer Pozn. zdw 60 125

Psa
kuipię doga lub dobermana. Zgio- 
sae-nia do Kur jera Poznańskiego

®dw 00 2)67
Sypialnię

dobrze utrzymaną kupię,
Kurier Poznański zdw 60 159 .

Kupię
wózek dwukołowj-. K-ryszewas®. 
Skarbowa 11, telefon 16-05.

-zdw 60 157
Domek

cokolwiek roli koło miasta. Cena 
Kurjer Poznański z-d-w 60 loO __

Dom
centrum kupię w:płacę 100 000 1 
dom warto«oi 80 000. Oferty k*»- 
rjer Poznański zdw 60 207 

Lisa
srebrnego kupie. Cena. Kurier 
Poznański »dw 60 193

Ciężarówkę
2 tonnową kupię. Wy czerpu ja“ 
zgłoszenia Kur jor l-’o-znanska

zdw 60 204 

Linguaphoni .
francuski kupię. Oferty Kurier 
Poznański zdw 60 253 

Kupię „ .
rad-jo 4 Iam-pkowe. Oferty Kurier 
Poznański zdw 66 456 

Boscha
lampy kupię. Oferty Kurier PO" 
znańsikd- -ziłw 66 329 _—.

Pćt'33.C6TZ
na chłodnice Chevron et ^8/29 kg. 
pie. — Oferty Kurjer Poznan-

zdw 60 328 -
Dom czynszowy 

lub gospodarstwo
kupie przy wpłacie 15.000 getó 
ką. Oferty tylko wyczerpują 
Kwrjei Poznański zdwb9-“>

Skład
. _ pokoje cena. 4 000, Jaśkiewicz,

nw 10 565 Fredry ife ®dw 60 427



'Numer 224 == Kurier Poznański, czwartek, 19 maja Ï95? 1=3 Strona 13

Piekarnię
•^cerująca kupie. Oferty wj- 

Kikami u'- Słowackiego 31/33, m.nLa, ,ni» 8. zdw 60 375/76injesżkaPie 3-

1500 zł
pożyczki poszukuje, procent we­
dług umowy. Zastaw pewny. — 
Oferty Kurier Pozn. zdw 60 379

Oferty

Rower
dobrze utrzymany kupie. 

Kurier Pozn. zdw 60 244
Jadalnię

-roiataie. męski pokój w dobrym 
ołanie za gotówkę kupię. Oferty.

— Podgórna 4, m. 4. Tele- 
14-89.____________ zdw_60338

Za
4.006--6.000 zł pożyczki dam mie­
szkanie i prace. Oferty Kurjer 
Poznański zdw 60 467/8 

Wspólnika (czki)
1.500—2.000 do składa kolonjaJno- 
delikatesowego. Oferty Kurier 
Poznański jw 3 195

Wóz reklamowy
udnokonny. dobrze utrzymany, 
vnniniy natychmiast. Oferty 

do Kurierakupimy 
¿aaiem cenydw 3 656

T>0~
Pozn.

Oferty

Motocykl
na plac pod budowę, — 

o Kuriera Poznańskiego
zdw 60 410

Chłodnica
ffiał SOI zamienię z dopłata na 
iosza lub kupie. Kupie reflekfo- 
„ ; akumulator. Wojciechowski. 
Stawna 13. ^^98.

Ulokuję
10 000 hipotekę Poznań. Oferty 
Kurjer Poznański zdw 59 909

8 PO WYNAJĘCIA

Ośmiopokojowe
komfortowe mieszkanie III. pie 
tro. przy ul. Słowackiego (strona 
słoneczna) wprost od gospodarza 
od 1. 5 32. do wynajęcia. Zgło­
szenia: K Loga. Słowackiego 18. 
Telefon 66-89. Pw 16 04346.17

3" "t
pokojowego mieszkania. Śródmie­
ście, od gospodarza poszukuję, 
nie wyżej II. pietra, płacenie 
punktualne, pośrednictwo wy-klu; 
czone. Oferty Kurjer Poznański

zdw 60 299 

Pokój
frontowy, południowy, elektryos- 
ność. telefon. łazienka, od 1. 6. — 
Wrocławska 28. m. 14. zdw 60 398

Pokój
Woźna 9. m. 5. zdw 69 391

Restauracja
poimy wyszynk, , Gdynia, oddam 
na rachunek. Oferty K. 8. Eks­
pozytura Kuriera Poznańskiego, 
Gdynia. »» W »72

Salon Mód
wykonuje elegancko po znacznie 
zniżonych cenach wszelka ęąrae- 
robę damską. Fęglerska, Wielkm 
Garbary 83. rw .>819/20

4—5
pokojowego mieszkania wraz ga­
rażem oraz ubikacje na składni­
ce, możKwie centrum, od 1. 7. 12. 
Szczegółowe oferty Kurjer Pozn. 

zd,w 60 308

Dwom
panom utrzymaniem, bet Babiń­
skiego 7. an. 1 (narożnik Alei 
Marcinkowskiego). «dw99 307

K15 LETNISKA 
t UZDROWISKAI

4—5 pokoi
słonecznych, suchych, w okolicy 
parku (najchętniej Wilsona), nie 
wyżej niż na 2 piętrzę, —. poszu­
kuje od 1 lipca lub od jesieni. — 
Oferty z podaniem warunków do 
Kuriera Pozn. pod zdw 60 289

Pokój
2 <woł>y car aa hib 1. £w„ Mar­
cin 39, ni. 6. wlw 60 294

Strzelecka
» m. 8, łączne 2. balkon. utrzy- 

maniemk be». edw 00 386

Wojskowy
lje 2—3 pokoi, krposzukuje 2—3 pokoi, kuchni, ła­

zienki, czyn.'m miesięczny, od go­
spodarza. Warunki Kurjer Pozn. 

zdw 60 345

Słoneczny
elektryczność, frontowy. Woźna 
14 b. m, 18. zdw 60 367

Ciechocinek
centrum, pensjonat Marii Ada­
mowej „Jedynaczka“ pokoje sło­
neczne. kuchnia dietetyczna 
ny umiarkowane.

Inwalida wojenny
krawiec, przyjmuje wszelką gar­
derobę męską do reparacji, oo 
świeźania i nicowanie po cenacn 
bardzo przystępnych. Zgłoszenia 
uprasza Stanisław Hubert, lo 
znań, uł. Szewska 12, m. A

zdw 60 484/5 
ce­

li w 3 569
Krynica „Stella"

pod zarządem Juiji Wegiełowej 
(przy Nowych Łazienkach) poleca 
pokoje słoneczne, komfortowo u- 
rzadzone z ciepła i zimną wodą 
bieżącą w pokojach. Kuchnia 
wyborowa. Ceny niskie.

zdw 57 319

Puter
naiprawa. modernizacja latem 
taniej. Wierzbiecice 1-5—3.

cdwßO 354 

Parterowy
duży. Wierzbiecice 13. zdw 60 352

Magiel
„tvwany kupić. Oferty Kurier 
Poznański rw 5817

Pianino
tapie. Oferty z cena do Kuriera 
Poznańskiego zdw 60 474

Dwa
mieszkania dwupokojowe od za 
raz do wynajęcia. Kaucja. Adres 
wskaże Kurjer Poznański

zdw 60 160

2—3
pokoi kuchni, łazienką poszukuje 
młode małżeństwo od gospodarza. 
Oferty warunkami do Kuriera 
Poznańskiego zdw 60 400

Pokój
ładnie umeblowany. Szyperska 1 
!.. lewo. -zdw 60 346

Krynica
Pensjonat Giewont bltskc no­
wych łazienek poleca słoneczne 
pokoje kuchnia wyborowa, die­
tetyczna. Ceny bardzo przystępne 
Radio — Fortepian, zdw 39 469

Cierpiącym
wskażę pewnego młodego pana, 
który indyjską magnetyczną me­
todą wyleczą zazwyczaj najupor- 
czywsze choroby, nawet w przy­
padkach, gdy wszelkie naukowe 
metody 1 środki zawiodły. O 
przyjęciu Chorego w poczet ku­
racjuszy decyduje bezpłatne 
próbne leczenie. — Zgłoszenia z 
opisem choroby należy nadsyłać 
do Kuriera Pozn. pod zdw 60 356

Drukarnię
oieszna kupie. Wy

Mieszkanie
6 pokoi, komfort, przy parku 
Wilsona na dogodnych warun­
kach zaraz od właściciela. Ofer­
ty Kurier Poznański zdw 60156

Emerytowauy urzędnik
państwowy poszukuje mieszkania 
2—3 pokojowego, kuchnia od 1. 7. 
wprost od gospodarza czynsz mie­
sięczny. Oferty Kurjer Pozn.

zdw 60 423

Dwuosobowy
frontowy tanio. Grobla 29 a. Ï. 
lewo. zdw 60 33f

Panom
Pól wiejska 11. Olszewska, 

zdw 60 344

Dwór
położony 3 stacje od Poznania 
przyjmie kilku letników, obfite 
utrzymanie, las j woda. 5 zł oso­
ba. Maj. Sobota, poczta Rokietni­
ca. zdw 60 143

« pospieszna kupie. Wyczerpują­
ce oferty z cena do Kuriera Po- 
«Hańskiego nw 10 567

Lodówkę
używana dobrym stanie kupie na 
trchmiast. Oferty Kurjer Pozn.

zd w 60 381

Mieszkanie
czteippokojowe komfort, kalory­
fery. plac Wolności. III. pie-tro, 
odstąpię od 1 lijpca lub wcześniej 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zd w 60 184

Dyrektor
poważnej, instytucji, szuka miesz­
kania mniejszego za czynszem — 
wprost od gospodarza tylko w 
śródmieściu. Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdw 60 471

Słoneczny
balkonowy. — Dąbrowskiego 23 
m. 7. jw3 196

Centrum

Puszczykowo
umeblowane 3 pokoje 2 kuchnie 
na I. piętrze na całe lato do wy­
najęcia. Wiadomość: Dr. Winkler 
Bydgoszcz .Seminaryjna A 
_______ dw 3652

PokojuJ0 H1 Mako łasn a używaniem kuchnizdw 60 420

4 pokojowe
komfortowe, wilia ogród, 
szoniia Kurjer Poznański

zdw 60181
Zglo-

Mieszkania
4—5. pokojowego śródmieściu 
szukam o-d gospodarza. Młyńska 
9 I. prawo. zdw 60 476

Frontowy
spokojny, dużo słońca i powietrza 
Asnyka 4. m. 12. Do śródmieścia 
15 minut, zdw 69 433

na czerwiec poszukuję. Oferty 
Kurjer Poznański zdw 59 221

Kamienicę
Mnie położoną z dużym -ogro- 
(lem na Win.iarach sprzedam. — 
Zgłoszenia Stanisława Majewska. 
Woźna 13 restauracja, zd 59 523

Kamienicę
komfortową, dochód 23.000. cena 
190000. wpłaty 45.000. reszta 
amortyzacja i%. sprzeda „Kra­
kus“, Poznań Po-ztowa 30.

zd w 59 ^74__________

5 pokojowe
mieszkanie z ęrzynależytościami 
na biura lub mieszkanie I. piętro 
centrum, od zaraz wolne wprost 
od właściciela do wynajęcia. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdw 60 255

3—4
pokojowego mieszkania, słonecz­
nego. -z łazienką pokoju dla służ­
by 1. luib 2. piętro w centrum 
Poznania wprost od gospodarza 
płace rok zgóry. Oferty do Ku­
riera Poznańskiego zdw 60 425

Matejki
55. m. 7. dwuosobowy, dobrze a- 
meblowany niekrepu jący,

zd w 69 462

Krynica „Znicz"
pensjonat, komfort, centrum, 
utrzymanie wykwintne. Ceny 
konkurencyjne. zdw 60 289

Mosina
Dwutpokojowe. las. woda. Schild- 
knechit, Poznań. Mielżyńskiego 22 

zdw 60 305

^10 ZAMIANA
MIESZKANIA

Jednej
dwom jxamenikom. Kręta &. aa. 

zdw 60 449

Kupię
kamienice rentującą sie w Po­
znaniu. Pośrednicy wykluczeni. 
Oferty Kurjer Poznański

zdw 59 487

3 pokojowe
mieszkanie obszerne dam za wy­
pożyczenie na I. hipotekę 6.000 
zł. Oferty Kurjer Poznański

zdw 60 293

-pokojowe zamienię na 2—3. -Ofer­
ty Kurier Poznanski zdw 60 236

Pokój
frontowy, elegancki wynajme pa­
nu od 1. Półwiejiska 1, II., lewo, 
wejście « nł. Strzeleckiej,

zdw 60 404

11 POKOJE UMEBL.

Kamienicę
dwuipńęfTOwn ogrodem., sfeîadem 
rraźaicbi-m zabudowaniem oko­
lica Poznań - Winiary korzystnie 
sprzedam. Zgłoszenia Urbaniak, 
Pozmań-Wini-ary Bonin 6,

zdw 60 268

2 pokoje
kuchnia, willa, śródmieście dla 
1—2 osób zaraz. Oferty Kurjer 
Poznański zdw 60 414

Spokojna
19. m. 9, elekt-rka. łazienka, nie- 
krepujący. zdw 58 860

Panienka
na wspólny pokój. — Masztalar- 
Ska 2, un 3. zdw 60 402

Kamienicę
itoehód 19 500. wpłata, 70 000 
©¡wedam. Oferty Kuf jer Po 
pnański zdw Ö0 285

Mieszkania
jedno — dwupokojowe. kuchnie 
wydzierżawię. Pijauoweki. Wiel­
kie Garbary 44 (restauracja).

rw 5827

Fanom
dwadzieśeiaipięć obiady. Wrocław­
ska 13. m. 11. zdw 59-987

Posiadłość
blisko Starego Kyn!ku cała wolna 
na hartownię, fabrykę na sprze­
daż, Oferty Kurjer Poznański

zdw 60 147

Dwa
¡pokoje kuchnia. Adres 
Poznański zdw 60 473

Kurier

Dwóch
panów utrzymaniem à 90 zł.„No- 
wa 6, mieszk. 7.', ; zdw 60 061

Poszukuję
pokoju umeblowanego z łazienką 
w pobliżu ul. Wujka. Cena obo­
jętna. Oferty Kurjer Poznański 

zdw 60 161

Frontowy
Dwupokojowe

ogród 80. Czarnecki Marcina 62 
n. zdw 60 451

1—2 laraz, później. 
58. m, 3.

Wierabjecicę; 
•zdw 59 514

Próżny

Wiilkę
sześciopokojową ogrodem, zdecy­
dowanemu sprzedam. Janikowo, 
Nowowiejska 28. edw 60192

Dump okej owe
Wilda, półroczna, dzierżawa 700, 
później 80. Rausch, administra­
tor, Grobla 27. m ieszkanie 22.

zdw 60 406

Ä. Łukowa 20, II,. prawo, 
«dw €0 205

Kamienica
centrum Poznania w tern restau­
racja zaraz do objęcia. Cena 75 
tys. zł, wplata podług ugody, — 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdw 69 383

Pokój
nmébïowaoy. niekrepuja-cy. J®te- 
ligencji wynajmę »araz. św. Woj­
ciech 2 a. mieszkanie 7. zd €0 225

Kupię
kamienicę nowszą iw dobrym eta 
nię w Poznaniu — wartości do 
100.000 zł. za gotówkę. Pośredni­
cy wykluczeni. Oferty Kurjer 
Poznański zdw 60 334

Dwupokojowe
z kuchnią pobliżu ul. Wielkiej po- 
szokuję wprost od gospodarza. — 
Oferty cen® Kurjer Poznański

zdw 60 134

Wygodny
dwuosobowy ewenti. małżeństwu. 
Cheimońskiego 1. mieszkanie 10. 

zdw 60 164

Kamienica
dwupiętrowa Poznaniu 26 009 
wpłaty 10 000. dochód 3 000 sprze- 
'lą Bloch Poznań» Pófwiejska 18 
nnesaUn-ie 19. ad w 60 470

Mieszkania
4—5 pokojowego poszukuję od 1 
iiipoa, czynsz zgóry za rok. Ofer­
ty Kurier Poznański zdw 59 677

Pokój
Św. Wojciech 26. mieszikanie 35. 

zdw 60 199
Niekrępujcąey

30.—. Spokojna 27. mieszkanie 3. 
żdw 60 231

. . Willę
O Pokojową (komfort »a 35000 
wpłaty 20 000 sprzeda Popielski 
Piekary 18. I. zdw 60 479

Wysoko
procentowy inwalida wojenny po­
szukuje 1 lub 2 Pókoi B kuchnią, 
wprost od gospodarza w inieście. 
Stała i punktualna dzierżawa. — 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdw 69 208

, . Willa
„uneszfoamło-wa-. ogród 16 000 
swzedam, Czarnecki Marcina 62 
- zdw 60 452

Adwokat
-poszukuj« 3 do 4 pokojowego mie­
szkania komfort, nie wyżej II. 

tra i centrum (nie na biuro-),
Zgłoszenia do Kuriera 
skiego pod zdw 69 174

Poznań-

. Poszukuję
tP’?* kamienicy nowoczesnej w 

® długoletnią hipoteką
™ertyzacyjną wplata 50000 zł, 
wvM.nei % brutto. Pośrednicy p¿yJuSz?n:- Zgłoszenia Kurjer 
jkgnańshii zdw 60 455

Szukam
mieszkania 2 pokoi z kuchnią 
wprost od gospoda,raa. czynsz 
według ugody. Oferty Kurjer 
Poznański zdw 60 171

„ Willa
2^0C!!efsna w Luboniu, centrum 

tikowe, 15 ubîkacyj mie- 
gn Cl"r9d owocowy, mor-

t5'ń5 wolneim mieszkaniem. 
n,r^.' ‘ dochód roczny 4.200,
mań?ued/ż-J?,ferty Kurier Po­lański zdw 60 392

Pokój
kuchnię, próżny pokój od gospo­
darza czynsz miesięczny posada 
stała (urzędnik). Zgłoszenia do 
Kurjera Poznańskiego zdw 60 201

Mieszkania
3—4 (pokojowego poszukuję. Zgło­
szenia Kurier Pozn-afekj

¿dw 69 224

2fl Ulokuje
ty wiać — Poznania. Ofer- lascicieh Kurjer Pozsnańsiki
’—«dw 60 408

m . Szukam
tica 11 a I. hipotekę, kamie-
rjpr„^,Po™aV™- Oferty do Ku 
•^ÜSjnansk-iego ¡zdw 60 163

>tna °SOba

aSI ,(l° , interesu z 1 900 zt,
8 zakażę Kurjer Poznański

zdw 60 179

1,45
pończochy jedwabne 
do prania la jedwab 
2.90 zloty Bemberg 
o-d 3.25 pończocha 
jedwabna niedościg­
nionej trwałości od 
3.90, pończochy mac- 
co od 45 gr. jedwab­
ny flor od 95 gr, 
I a pończocha po­

czwórna od 1.90 fil d‘ecosse od 
2.99. poczwórny fil d*ecosse od 3.2o. 
Dziecięce nr, 5 od 69 gr, 10 nr. 
od 80 gr skarpety męskie od 4o 
gr deseniowe ód 75 gr poleca po 
znacznie zniżonych cenach w wiel­
kim wyborze specjalny magazyn 
pończoch i fabryka bielizny J. 
Schubert Poznań, ni. Wi-ocław- 
ska 3. Ceny niskie — towar trwa­ły .... Pw 16 017-14.39

W Puszczykówku 
poszukuję 2 pokoi

k kuchnią ( ogrodem, światło 
elektryczne na miesiące letnie — 
ewentł, z utrzymaniem. Oferty 
Kurjer Poznański zdw 60 416

Puszczykowo
wydzierżawię na lato dwa 5 trzy 
-pokoje kuchnią, elektryczność — 
spokojna okolica dwu mórg. park. 
Puszczykowo: u-i. Szkolna 9 — 
Poznań, telefon 15-55 godz, 4—5. 

zdw 60 457
Letnisko

Błołkowo. poczta, stacja Ljpno- 
No-we. powiat Kościan, pięknie 
wśród lasów położone, poleca po­
koje ohfitem utrzymaniem. 5 zł 
dziennie. mwlOSTl

Na biuro
poszukuje 2—3 pokoi z telefonem. 
Oferty Kurjer Pozn. ®(hv 69 209

Pokoju
próżnego ewenłl. -z kuchnią po- 
szuikuję. Oferty z podaniem wa­
runków Kurjer Poznański

«dw 60 145
Studentka

poszukuje od 20. pokoju sfenec«- 
nego z fortepianem, cena do 45. 
Oferty Kurjer Pozn. edw 69 226

Próżnego
pokoju lub pokoju i fcuchnj- szu­
ka bezdzietne małżeństwo. Ofer­
ty Kurier Poznański zdw 69 319

Klatki
pokoju w śródmieściu cena 30 do 
35. Oferty do Kuriera Poznań­
skiego zdw 60 382

Panienka
pokoiku 29 zł, Śródmieście. Zgło­
szenia Kurier Pozn. zdw 69 291

Pokój
eleeuncfe: jeden i dwuosobowy. 
Przecznica 2 niieszksnie A

zdw 60 227
Centrum

2 pokoje zaraz do wynajęcia, <&• 
pralnia gabinet Oferty Kurjer 
Poznański zdw 60 215 

Pokój
wspólny. Pólwiejska 36. mieszka­
nie 6. zd w 69 252

Plac Sapileżyński
5, mieszkanie 8 zaraz dwuosobo­
wy, ewentl. małżeństwu.

ud w 60 259

panu. .
mieszkanie 7.

Niekrępująey
pani. Niegolewskich 1«.

®dw 60 348

2 umeblowane
łączne pokoje urzędniczkom, o- 
rzędnikom centrum.. Adres Ku­
rier Poznański zdw 60 247

Ondulacja
59 gr. Strzelecka 32 lmieonk. 6. 

zdw 60 198
Abażury, kapelusze

dam-śkie -przerabiam tanio. Mar 
sztalairska 8. mieszkanie 9.

zdw 60 219
Bieliznę

do szycia przyjmuję. Sienna 6 a, 
m. Ł rw 5511gr OŻENKI

1—2 próżne pokoje
młode bezdzietne małżeństwo od 
1. 6. Oferty Kurjer Poznański

zdw 58 702

4 — 3
woikojoweigp. słonecznego, łazien­
ką posztikuje spokojne bezdziet­
ne małżeństwo. Oferty ceną Ku­
rier Poznański pdw1 69 220

2 do 3
pokojowego mieszkania frontowe­
go ty-lko centrum, poszukuję bez 
mebli wprost od gospodarza. 
Czynsz zgóry. Zgłoszenia ¡poda­
niem warunków Kurjer Poznań 
ski zdw 60 242

Pokoju
i kuchni «a czynszem miesię­
cznym wprost od gospodarza. 
Oferty Kurjer Poznański 

zdw 60 461

»W., • 15 800
» Lna. hipotekę kamie-

IîaPitoïÎi;oécr.îlo<)'00<)vJw15r0®t od

2 biurowe
umebfowpne ¡pokoje telefon pole­
cam, centrum. Adres Kurier Po­
znański zdw 60 246 

Dwa
umeblowane łączne pana W!> pa­
nom. centrum. Adres Kurier Po 
znański- zd w- 60 245

Pokój
panu. Niegolewskich .1 miernik. 6. 

zdw 69 240

Letnisko
Piwniczna nad Popradem, młe-
-zkanie. kuchnia. Wiadomość -— 

dyr. f,wkom«ki, Bank Rolny, al­
bo tełefon prywatny 12-47.

zdw 99 399

16 OSOBISTE
uiOę

Zgubioną
książeczkę wojskowa na nazwi­
sko Jan Bartkowiak, Ostrowo, 
powiat gostyński, unieważniam. 

,zdw 60 170

Turysta
zamożny, lat 39. chciałby poznać 
panienkę przystojna, zgrabną, 
muzykalną, cei matrymonialny, 
ślicznym glosom, inteligentnej, 
zacnej rodziny, może być biedna. 
Zgłoszenia fotografią. która 
zwraca do Kurjera Poznańskiego

zdw 59 428 .
Kawaler

l«t 27. przystojny, inonter-«zofer 
z zawodu ożeni s»ię z -panią, za

Na
ogłoszenie Kurjera FoznańsIMego 
zw 14 434. 28. 4. upraszam o n.a- 
tycluniaistowy zwrot fotografii 
pod adresem Marseaika Kocha 
211. »dw 60 249

^podziękowania"

Związek Hurtowników
Kolonialnych

złożył na ubogich miasta Pozna­
nia w miejsce wieńca na trumnę 
ś. p. Wilk-tora Brodniewicza kwo­
tę w wysokości 59 zł. Za dar skła­
damy szczere podaiękowanię. Ma­
gistrat VIII lt zdw 60167/8

Wdowa
befflfeieun*. w podeszłym wieku 
iposiudająca 10 099 złotych posa­
gu szuka w celu matrymonial­
nym starszego pa.na lub wdowca 
bezdzietnego. Panowie urzędnicy 
lub kupcy mają pierwszeństwo. 
Oferty do skrytki pocztowej 
pod M, T. 3 091 Toruń (Pomorze), 

zdw 60 210
Kawaler

łat 28. posiadający interes w Po­
znaniu, wartości 8 tysięcy zło­
tych, z braku znajomości szuka 
odpowiedniej żony. Majątek dlia 
wspólnego dobra pożądany. Zgło­
szenia możliwie ż fotografia do 
Kurjera Pozn. zdw 60 373

Leśniczy
państwowy lat 32. ożeni się z 
panna. Warunek uczciwa. Biu-

„Prsyszłość“. Pamiątkowa 9. 
zdw 69 361/2

Poszukuję
eleganckiego, małego pokc-ia — 
ewentualnie pianino. Wały Kró­
lowej Jadwigi. Podać eene. Ofer­
ty Kurjer Pozn. zdw 69 340

Wilk
zaginął ® kagańcem i obrożą, wa­
bi się Rex. Oddać æa wyriagro- 
dzeniem Story Rynek 95,W) Mu­
szyński. izd-w 60146

Dla przyjaciela
średniego wzrostu, brunet- nie­
brzydki, spokojnego, dobrego 
charakteru, znany jako dobry, 
bogaty kupiec, lat 28. etalem sta­
nowisku, szukam oszczędnej, .go­
spodarnej. religijnej żony mająt­
kiem koto 50.009. Oferty możliwie 
fotografia, którą zwracam, Ku­
rier Poznański zdw 60 339

KZ LOKALE 2
Duży pokój

n* Diuno Aleje Marcinkowskiego 
wprost od gospodarza zaraz do 
wynajęcia. Zgłoszenią do Knrje- 
ra. Poznańskiego pod zdw 90169

Lokali
nadających aie na skład koipnjąj- 
ny, sczuikam. Zmieszenia Knrjeï 
Pemańiski zdw 60 «W

Poszukuję sŁladu
Wraz z rolesaKaniem 3 pokojó- 
wem, nadajacym się na skład pa­
pieru, dewocjonalją ś szklarni w 
odipowiedniean miejscu Poznania. 
Oferty Kurjer Pozn. cdiw 69 278

Ubikacjo
fabryczne obszerne z mieszka­
niem do wydzierżawienia. Oferty 
Kurjer Poznański zdw 69 437

Ubikacje
na warsztat stolarski poszukiwa­
ne. Oferty Kur jar Poznańaal

rw 5824
Frontowy

¡klatki schodowej. Źupańskiego 
16 mieszkanie 4. zdw 60 371 Kii

(CffiSEK
DZIERŻAWY

Kapelusz
zgubiłem dondzo JuiniJwjwa. Od­
dać Grunwaldzka 23. mieask. 7,

zd w « 199

Zaginęła
w sohotę buldo-ga szaro-bronzowa. 
proszę o oddanie za wynagrodze­
niem. Jeziółkowski, Wirócław- 
ska.SO zdw 60 297

Pierwsze święto
19 wieczór zgubiłem przyrząd fo­
tograficzny 10 cm długi Most Ko­
lejowy — StaTołęSta dworzec. Za 
•zwrot wynagrodzenie. Starołęcika
57. zdw 60 418

22 ROZMAITE 3
Gramofony — Płyty 

Mechanizny — Reparacje
najtaniej P. Bałoń, Woźna 12. 

Pw 18 273-19.72

Darmo
katalog płyt gramofonowych wy- 
syłamy pa nadesłaniu znaczka 
pocztowego. Ostatnie nowości 
Geny niskie. „Polska Płyta 
Warszawa, Marszałkowska 194.

apw 19 360

E NAUKA

Tłumaczenia
na francuskie, angielskie, nie­
mieckie polskie wykonuje prze­
pisuje na maszynie, lekcje Span- 
dowska. Aleje Marcinkowskiego 
24. m. .31. od 3.30—5 nw 7341

Student U. P.
przygotowuje skutecznie do gim­
nazjum — do IV. klasy włącznie 
najchętniej w majątku, może 
pracować w administracji (jest 
praktyka) od zaraz. Wymacania 
skromne. Polecenia hs.rdzo dobro 
okolica obojętna. Oferty Kurjer 
Poznański zdw 58 693

Jeune Française
pour 8 garçons l'âge 7—11 ans. 
conversation, pour les grandes 
vacances. Enyoyer les références 
sérieuses Kurjer Poznański
 ®dw 60 183

Korepetycje
Pożądany student do korepetycja" 
za pokój umeblowany. Wymaga­
ne: łacina i francuski. Wrały Zyg­
munta Augusta 8. I. piętro.

adw69 331

Pokoje
jedno — dwuosobowe dobrze n- 
meblowane, łazienśk®, wynajmę. 
Ratajczaka 27 KI. drugi wprost 

5 pokojowego ze *ch<*Ww- ^eosis
komfort, łazienka, okolicy Jeżyc , Centrem
nie wyżej II. P-. czynszem mie- , vkiiisuui
«ięofcnym możliwie gospodarza -po-1 teieftm, dobrze . umeblowany, da- 
smuknK Oferty cena Karier Po- zt oddaąn. Aleje MarcmhowBfa«- 

. X. #¿»'60381■ swiikuję, Oferty cet 
¡ ¿Łtósife «äw S8^é

Dzierżawy lub kupna
majijtku dobrej ziemi v 
.poszukuje. Posiadam gotówki 70 
tys. 7,1. Agenci wykluczeni. Zgło­
szenia » do-kładnym opisem <10 
Kurjera Poznańskiego pod

Mamki
zdrowej poszukuje się od zaraz. 
Zgłoszenia do Kuriera Poznań 
skiego zdw 60 351

Francuskiego
tanio «¿«ielam. Oferty Kurjer 
Poznański sdw 60 238/9

Szukam
próżnej pracowni oa&iemteaei.
Olarw Kurjer Poza-, »dw 69 227

Gramofony — Płyty 
Przeboje najtaniej

F-a Jarw®, sal. 27 Gradas» A
Saksofonista

trębacz, cęlista. poboczne metru- 
«seaty, prima siły, poszukiwane 
Ofert»- Kurjes Poza, edw 60158-,



gfrona IB Kurjer Poznałiski, czwarïeS, 1S maja Ï932 = Numer 224

Pianino
wynajme. Oferty Kurjer Promit 
eto zdw 60 177

Panna
hrtelijigenfcua obeznana y __ _
dzeniu gospodarstwa domowego 
przyjmie posadę w lepszym do­
mu. starszej pani. Oferty Ku­
rjer Poznański zdw 60 194

'ferty
Szukam

do południa za spanie,
Kurjer Poznański 

zd w 59 563

Fryzjerka
dzielna na stalą posadę zarań. — 
Kubaczewski. środa Wałowa 8. 

nw 10 558

Szewc
na szytą prace potrzebny 
Galbut Gołębia. zdw

Kino Roxy
».Bracia “ .Ostatnia bitwa“ 

zdw 60 301

Gosposia
która ana doskonale gospof 
stwo domowe pieczenie goto, 
nie. obsługą gości, przyjmie 
,.-?e na probostwie lub domu 
bgijnym ewentl. wieś. Ofe 
Kurjer Poznański »dw 60 180

Ogłoszenia do 30 stów d!a poszu 
kujących posady w tej rubryce 
obliczamy po jednej trzeciej cenie 

drobnych

Mydlarz - kosmetyk
szutruje nosady. Oferty Kur. 

Poznański zdw 60173

Początkująca
panienka lat 17. z ukoftcrona 
szkolą handlową, pochodząca 
na wskroś porządnej rodziny, zu 
pełna sierota poszukuje odpo 
wiedniej posady zaraz lub pó 
zniej. Łaskawe oferty K>—"" 
Poznański zdw 54 637

Mężczyzna
sumienny i trzeźwy ij> 
jakiejkolwiek zaufanej

Monter
mistrz Ślusarski, szuka pracy tak 
ze w majątku. Oferty Km 
Poznański zdw 59 627
Gospodyni - Kucharka

szuka posady lepszym domu h 6. 
Oferty Kurier Poznański 

zdw 60 037
Dziewczyna

dzielna uczciwa do wszystkiego i 
dzieci 7, dobremi świadectwami 
szuka posady, zaraz. — Oferty 
Agencja Kurjera Poznańskiego 
Kostrzyn, nw 10556

Bona
inteligentna. z dobrej rodziny 
Kilkoletnią praktyka, kochająca 
dzieci szuka posady na wieś od 1. 
7. 32. ewentl. później, dobre 
świadectwa, referencje. Łaskawe 
oferty Kur jer Pozn. zdw 60142

Szofer
samodzielny monter długoletnia 
¡praktyką dobremi referencjami, 
sumienny trzeźwy poszukuje 
pracy. Oferty Kurier Poznański 

zdw 59 815
Poszukuję

Posługi przed południem w lep­
szym domu. Oferty Kurjer Po­
znański zdw 60 264

Panienka
umiejąca artystycznie haftować 
s szyć, znająca książkowość • 
ekspedycje, poszukuje posady za­
razem do lekkich prac domo­
wych, Oferty Kurjer Poznański 

zdw 60 262
Panna

przystojna, inteligentna. mssriwa 
i pracowita zajmie się gospodar­
stwem d-omowem u jednej lub Ł 
osób. Zgłoszenia Kurjer Poznań- »hi zdw 60 151

Dziewczyna
k dobremi świadectwami poszn- 
¡kuje posługi od 1 czerwca. Ofer­
ty do Kurjera Poznańskiego 
. zdw 60 149

Dzielna
dziewczyna z dobrem gotowaniem 
poszukuje posady w lepszym do­
mu od 1 czerwca. Oferty do Ku- 
rjera Poznańskiego zdw 60148

Podróżuj ących
na 'wsie ¡poszukuje. Zarobek do- 
I»7. Kurjer Poznań­ski zdw 60 205

TEATRY
Teatr Polski: Dziś — 

dojrzały owoc“.
Piątek, 20. 5. “ „Niedoj 
rżały owoc“.

Teatr Nowy: Dziś =b teatr 
nieczynny z powodu próby 
generalnej „Kłopoty pana 
Bourrachon‘a“.

, Piątek, 20. 5. == „Kłopoty 
pana Bourrachon‘a“, pre- 
mjera. Występ Antoniego

, Fertnera.
Sobota, 21. 5. — „Kłopoty 
pana Bourrachon‘a“ z An­
tonim Fertnerem. 
Niedziela, 22. 5. — „Kłopo­
ty pana Bourrachon‘a“ — 
z Antonim Fertnerem.

„Nle-

DZISIAJ w KINIE
Apollo: „Krwawe perły“.1 
Aurora: „Tarzan i złoty lew". 
Colosseum: „Faworyta Maha­

radży“.
Corso: „U 13“ i „Mały dyrek­

tor z wielkiego cyrku“.
Metropolis: „Meksykanka“, 
Muza: „Czterech Djabłów“. 
Odeon: „Na Sybir“.
Orzeł: „Postrach gór“. 
Renaissance: Złota młodzież

oraz „Genjusz to ja“.
Roxy: „Bracia“, „Ostatnia

bitwa“.
Sfinks: „Dwaj malcy“. 
Słońce: „Buster się żeni“. 
Tęcza: „Arka Noego“. 
Wilsona: „Bezbronne dziew­

czę“.

Młodsza
u<wrtiw«. s-łużąica szuka 'posady <Io 
wszystkiego « gotowana em od 1. 
6. 32. Oferty Kurjer Poznański 

zdiw 60 200
Panienka

znajomością stenografii, mszy- 
ny. języków francuskiego, an­
gielskiego szuka zajęcia. Oferty 
Kurier Poznański ®dw 60 237

Szofer
iposznfcuje pracy % kaucja posia­
da własne narzędzia. — Adres 
wskaże Kurjer Pozn, zdw 60 233

Kucharka
dobrem gotowaniem, i zaprawa­
mi konserw poszukuje posady od 
1 czerwca. Oferty Kurjer Po­
znański zdw 60232

Dzielny
mistrz piekarski w krytycznem 
położeniu prosi PP- mistrzów o 
pracę. Łaskawe oferty Kurjer 
Poznański zdw 60 229

Książkowy
pewny bilansista t. znajomością 
wszelkich prac biurowych poszu­
kuje posady. Łaskawe oferty Ku­
rier Poznański zdw 60 217

Dziewczyna
poszukuje posady do wszystkiego 
z praniem i cośkolwiek gotowa­
niem. Oferty Kurjer Poznański

zdw 60 260
Pielęgniarka

kwalifikowana poszukuje -posady 
do niemowlęcia od 1. VH., 40 zl 
miesięcznie. Oferty Kurier Po­
znański zdw 60 257

Lokaj
żonaty lat 34. poszukuje posady 
zaraz lub później. Oferty Kurjer 
Poznański zdw 60 254

Służąca
z samodzielnem gotowaniem po­
szukuje posady. Oferty Kurjer 
Poznański zdw 60 270

Marszantka
iposzukuje jakiejkolwiek posady, 
umie szyć i haftować. Oferty 
Kurjer Poznański zdw 60 318

Dziewczyna
czysta. sumienna pracowita do 
wszelkich prac domowych szuka 
posady zaraz lub później. Oferty 
Kurjer Pozanński rw5798

Dziewczyna
do wszystkiego, z dobremi świa­
dectwami«. poszukuje posady od 1. 
6. Zgłoszenia u*L Słowackiego 59. 

zd w 60 353
Urzędnik gospodarczy

ńerwszorzedne świadectwa, lat 
36. zamiłowany gospodarz. 6 lat 
w ostatniej posadzie, szuka posa­
dy kawalera, żonatego 1. 7 Ofer­
ty Kurjer Poznański zdw 60 326

Dziewczyna
do wszelkiej pracy z gotowaniem, 
z dobremu świadectwami, szuka 
posady. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdiw 60 325

Kucharka
samodzielna, z dobrem gotowa­
niem, do wszystkiego poszukuje 
zaraz lub od 1. posady na wy­
jazd. Oferty Kurier Poznański 

zdw 60 377
Rządca

poważny producent, długoletnia 
praktlyka szuka stanowiska. We- 
sołowaki. Dzialyń Wielkopolska, 

zd w 59 678
Uczennica

1 rofc nauce silna, zdrowa, po­
szukuje posady w składzie rzeź- 
niekjm. Zgłoszenia Kurjer Po­
znański zdw 60 211

Posługaczka
poszukuje posługi. Oferty Kurier 
Poznański zdw 60 281

Posługaczka
uczciwa i czysta szuka posługi. 
Oferty Kurjer Pozn. zdw 60284

Książkowy
bilansista, obeznany w sprawach 
podatkowych i windykacji, 12- 
letnia praktyka, poszukuje posa­
dy — reguluje książki. — Oferty 
Kurjer Poznański zdw 60 368

Dziewczyna
poszukuje posady do wszystkie­
go, z dobrem poleceniem. Oferty 
Kurjer Poznański zdw 60 369

Młodsza
dziewczyna, pracowita, uczciwa 
szuka posługi lub pracy na cały 
dzień. Łaskawe oferty Kurjer 
Poznański zdw 60 372

Poszukuję pracy
jako woźnica, stróżostwa lub ja 
kiejfcolwiekbądź, — na żadanie 
wstawię kaucje. Zgłoszenia do 
Knrjera Poznańskiego zdw 60 371

Dziewczyna
sierota, poszukuje posady od Ł 6 
gotowaniem i praniem. Oferty do 
Kuriera Pozn. zdw 60 374.

Dziewczyna
poszukuje posady do wszystkie­
go. Oferty Kurjer Poznańskj

zdw 60 302
Dziewczyna

młodsza, prowincji, szuka posady 
do wszelkich prac domowych — 
dwóch łub trzech osób. Oferty 
Kurjer Poznański zdw 60 287/8

Dziewczynka
Wdetnia poszukuje posady do 
lekkich prac domowych. Zgłosze­
nia do Kurjera Pozn. zdw 60 355

Dziewczyna
wiejska dobrze polecona poszu­
kuje posady zaraz lub 1. 6. — 
Oferty Kurjer Poznański

zdw 60 401
Gosposia

starsza przyjmie posadę, także 
na wri za malein wynagrodze­
niem. Oferty K-nrjer Poznański 

zdw 60 432
Posługaczka

dobre gotowanie polecona poszu­
kuje zajęcia. Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdw 60 421

Kucharka
czysta, zdrowa, uczciwa, umie­
jącą dobrze gotować, prać ko­
chająca dzieci poszukuje posa­
dy w mniejszej rodzinie lub u sa­
motnej osoby od 1. 6. Oferty 
Kurjer Poznański zdw 60 436

Osoba
w średnim wieku szufca posady 
do zarządu z gotowaniem także 
na probostwo. Oferty Kurjer Po­
znański zdw 60 475

Dziewczyna
z gotowaniem do wszystkiego za­
raz. Oferty Kurier Poznański 

zdw 60 458
Kucharka

do wszystkiego zaraz szuka posa­
dy. Oferty Kurjer Poznańska

zdw 60 450
Uczciwa

dziewczyna dobrze polecona goto­
waniem poszukuje posady 1. 6. 
lub później. Oferty Kurjer Pozn. 

zdw 60 448
Szukam

posługi przed południem. Oferty 
Kur jer Poznański zdw 60 442

Posługaczka
poszukuje posługi z gotowaniem 
lub bez. Oferty Kurjer Pozn,

zdw 60 443
Dwóch

specjalistów do cynowania kan 
mleczarskich poszukuje posady, 
miejscowość obojętna. Zgłoszenia 
Kurjer Poznański zdw 59 236

Młody
energiczny człowiek poszukuje 
posady portiera, wonego. stróża 
lub innej jakiejkolwiek pracy. 
Szczepan Gulczyński. Przybroda, 
powiat Gniezno. nw 10 569

Gospodyni
kucharka, dobremi świadectwa­
mi. biegła gotowaniu i zaprawia­
niu. chów drobiu, wypraktyko­
wana gospodarstwie wiejskiem. 
szuka posady od 1. 6. na wsi. — 
Oferty Kurier Pozn. zdw 60 403

Dziewczyna
poszukuje posady do wszystkiego 
zaraz lub 1 Oferty Kurjer Po­
znański »dw 59 502

Uczeń
kolonialny. 2 lata praktyki poszu­
kuje posady celem ukończenia 
zaraz. Łaskawe zgłoszenia Ku­
rier Poznański zdw 59 483

Podróżujący'
pieszy odwiedza miasteczka, wsie 
czeka propozycji. Spieszne zgło­
szenia Both Skoki. Dworzec.

zdw 59 490

Szofer
z kilkuletnia praktyka t kaucja 
tylko bankowa 500 zl szuka posa­
dy na przeciąg trzech miesięcy. 
Oferty Kurjer Poznański

zdw 59 500

Szofer
stangret poszukuje posady «waz 
Oferty Kurjer Poznański

jw 3179

Dziewczyna
wiejska szuka posady samodziel­
nem gotowaniem zaprawianiem, 
dlugoletniemi świadectwami do 
lepszych państwa od 1. 6. Oferty 
Kurjer Poznański jw 3182

Inteligentna
zdrowa, czysta, kucharka, do­
brem gotowaniem szuka posady, 
najchętniej u samotnej osoby, — 
Zależy na stałej posadzie, gdyż 
jestem sierota okolica obojętna. 
Oferty Kurier Poznański 

zdw 59 664

Krawcowa
dzietna szuba pracy od zaraz. 
Oferty Kurjer Poznański

 zdw 59 505
Młoda

dziewczyna poszukuje posady do 
dzieci i prac domowych zaraz lub 
od L Oferty Kurjer Poznański 

zdw 59 603
Dziewczyna

skromna, czysta poszukuje posa­
dy do wszystkiego z dobrem go­
towaniem od 1. 6. Oferty Kurjer 
Poznański zdw 59 602

Praczka
cavsta tanio pierze. Oferty Ku 
rjer Poznański zdw 59 659

Dziewczyna
do wszystkiego, umiejącą goto­
wać prać, prasować, poszukuje 
posady. Oferty Kurjer Poznański

zdw 59 934
Dziewczyna

poszukuje posady z dobremi świa­
dectwami do wszelkich prac do­
mowych zaraz. Oferty Kurjer 
Poznański zdw 59 952

Uczciwa
chętna dziewczyna, sierota, po­
szukuje posady lub posługi zaraz 
lub później. Oferty Kurier Pozn. 

zdw 59 929
Gospodyni

znająca dobra kuchnie, poszukuje 
posady — majątku, z dobremi 
świadectwami. Oferty Kurier Po­
znański zdw 59 962

Ekspedientka
rutynowana sierota, sumienna i 
uczciwa poszukuje posady do re­
stauracji lub jako anonser.ka za­
raz lub od 1. 6. okolica aliojętna. 
Zgłoszenia do Kuriera Poznań­
skiego zdw 60 131

Gospodyni
znająca wszelkie prace domowe z 
własna pościelą poszukuje miej­
sca od 1 czerwca. Oferty do Ku­
riera Poznańskiego zdw 60 130

Rutynowana 
kasjerka - książkowa

poszukuje posady. Łaskawe ofer­
ty do Kurjera Pozn. pod

zdw 60 119
Szukam

posady do wszystkiego zaraz lub 
1. 6. Oferty Kurier Pozn,

zdw 60 138
Kucharka

z dobremi świadectwami poszu­
kuje posady od 1. 6. w domu lep­
szym. Oferty Wyspiańskiego 2. 
mieszkanie 7. zdw 59 033

Służąca
wiejska, dobrze polecona samo­
dzielna dobrem gotowaniem chęt­
na w praniu i prasowaniu bieli­
zny. własną pościelą poszukuje 
posady Oferty Kurier Pozn,

zdw 59 501
Mistrz

piekarski znajduje się w przy­
kre™ położeniu, prosi o jakakol­
wiek prace. Zgłoszenia — Hoff­
mann, Poznań. Szwajcarska 15. 

zdw 59 565

SSC28 WOLNE MIKJSCA~TS

Agenci
do sprzedaży obrazów na raty — 
poszukiwani. Gwarancja 50 zl 
wymagana. Osobiste zgłoszenia: 
Borkowski — Pniewy. Rynek.

dw 3 630
Orkiestry

dobrej duet trio lub kwartet mę­
skiej lub damskiej poszukuje się 
i bufetowej możliwie z kaucja 
do objęcia bufetu. Zgłoszenia z 
fotografia Hala Miejska. Tczew, 

dw 3644
Każdy może

przy intensywnej pracy kilkaset 
złotych miesięcznie zarobić sprze 
dawając nasze sezonowe artykuły 
gumowe, jak fartuszki, obrusy, 
czapki kąpielowe, paski damskie 
i meskie ltp Artykuły bardzo 
pokupnę. Żądajcie prospektów 
.Fa Krain i Fesser. Katowice, 
Kochanowskiego 4. Tw 1015

Sekretarza
adwokacko . notarialnego oraz 
biegłej stenotypistkj poszukujemy 
natychmiast. Oferty Kurier Po­
znański zdw 69 457

Młody człowiek
z gotówka 3—5 (ICO zl obojętnego 
zawodu otrzyma posadę w handlu 
na prowincji zabezpieczenie hi­
poteczne procent i pensja. Ofer­
ty Kurier Poznański

zdw 60 123
Książkowy

zupełnie samodzielny, biegły w 
korespondencji polskiej, niemiec­
kiej, w sprawach sadowych i po­
datkowych. Oferty z podaniem 
>ensji ciosze skierować do Agen- 
ury Kurjera Pozn., Leszno. 

Wlkp.. Komeniusza pod A. B. 
300. nw 10 552

Służąca
praniem i gotowaniem potrzeb­

na od 1. 6. Żupańskiego 5.
zdw 60141

Kucharka
pierwszorzędna do wszystkiego 
(rano jest posługa) uczciwa czy­
sta. dobrze polecona potrzebna 
od 1 czerwca do dobrego domu. 
Zgłoszenia odpisem świadectw 
Kurjer Poznański zw 60 185

Posługaczka
potrzebna Słowackiego 27 mie­
szkanie 6. zdw 60 221

Praktykautka
biurowa, piszaca na maszynie po­
trzebna zaraz. Oferty Kurjer 
Poznański zdw 60 269

Maszynistka-
fakturzystka

biegła ze znajomością niemieckie­
go potrzebna zaraz. Oferty do 
Knrjera Poznańskiego dw 3654

Za
pożyczkę 500 zl dam stała posadę 
szoferowu. Adres wskaże Kurier 
Poznański zdw 60 309

Posługaczka
potrzebna. Górna Wilda 96. m. 10 

zdw 60 327
Zastępcy

dobrze zaprowadzonego w prze­
myśle poznańskim poszukuje się 
zaraz do sprzedaży oliwy na pa­
sy pędne. Zgłoszenia do Kuriera 
Poznańskiego pod zd v 60 279

2 elewów
z odipowiedniem wykształceniem 
przyjmie Barak Spółdzielczy Wła­
ścicieli Nieruchomości. Poznań. 
Piekary 1. zdw 60 378

Obuwnik
szybki na stała pracę męska, 
damska potrzebny zaraz. Focha 

obuwie. 7zdw 59 765/6
Służąca

do wszelkich prac domowych z 
dobrem poleceniem, potrzebna od 
zaraz lub 1 czerwca Kybaki 20 a 
mieszkanie 15. zdw 59 529/30

Dzielne
krawcowe przyjmę zaraz. Gór- 
czyńska 16 a/b. m 1 zdw 60 314/15

Chłopca
do posyłek i lekkiej pracy poszu­
kuje Bauer, malarz. Małe Gar- 
bary 3. zdw 60 300

Dziewczyna
15 lat do dzieci zaraz potrzebna. 
Jeżycka 42. I. piętro. jw 3194

Pomocnice krawieckie
wykwalifikowane potrzebne od 
zaraz. „Illusion". Wjazdowa 9/10 

zdw 60 422
Woźnego

około 30 lat. uczciwego, zdrowe­
go. kaucja 1.000 zl szuka poważ­
na instytucją, miesięcznie 120 zl. 
Wnioski życiorysem świadectwa­
mi do Kurjera Pozn. zdw 60 472

Uczennica
fryzjerska. Górna Wilda 58. 

zdw 60 380

Dziewczyna
do wszystkiego bez spania zara 
potrzebna. Cukiernia Przerzut 
ca 7. ndw 60 350

Panienka
młodsza czysta, uczciwa z po­
rządnej rodziny do lekkich prac 
domowych potrzebna. Zgłosze­
nia z odpisami świadectw Ko 
rjer Poznartstc zdw 60 463/64

Chłopiec
do posyłek może natychmiast się 
zgłosić. Sroczyński. Emilji Scza 
meckiej. ndw 60 454

Krawcowa
pierwszorzędna, sukienki, pla 
szcza potrzebna Bóttcherowa, 
Górną Wilda 43. zdw 60 342

Przedpłata
áo domu w Poznaniu /
kwartalnie zł 14.82

Ogrodnik
kawaler oraz starszy człowiek a. 
paszenia bydła, potrzebni p** 
durkiewicz. Szeląg. dw ?££

Panienka
składu galanterji ewentl 1 ij. 
Zgłoszenia proszę fotografie V*> rjer Pozn. zdw 60 398/9

Młynarz
do prowadzenia automatyczna 
młyna o przenrale 15 ionn ń" 
stalą posadę najchętniej żonat. poszukiwany na wieś. Wym.. ' 
ne świadectwa długoletnie* nr,?' 
tyki i poważne polecenia,' 
ty Zarząd Dóbr Jeziorki. noc,, 
Jeziorki. k. Poznania 1

Pw 18 378/9 20.27/8

Służąca
z gotowaniem i praniem a, . 
osób potrzebna. Warunek —
goiletraie świadectwa. 
oo południu. Chwil,kowska &,* 
Marcin 40. zdw 60 5^

Zgłoszenia

Dziewczyna
dobremi świadectwami Pozna 
ska 58 a. II., lewo, narożnik Jl 
kiewicza._______________jw3l

Fryzjerka
dzielna zaraz potrzebna. Kozi, 

___________ zdw 60 ją)18/19.
Krawcowa

samodzielna na suknie. Adr« 
wskaże Kurjer Poznański

żdw 60 429
Pianistka

repertuarem wolna. Oferty Kn. 
rjer Poznański zdw 60 439

Na Poznań
i prowincje poszukuje zdolnych 
i wymownych podróżujących par; 
i panów — wyroby kosmetyczne. 
Zarobek wysoki procent. Wy. 
twómia Kosmetyczna F. Nie. 
myjeka Poznań Grunwaldzka 5 

zdw 60 438 '
Panie

które ehcą swój byt polepszy) 
otrzymać mogą stale i dobre 
płatne zajęcie w zawodzie kupiec 
kim. Wiek od 25 lat. Zgłoszeni; 
z dokumentami w czwartek o 
4—7 i piątek od 10—12. Ul, Uzia 
lyńskach 8. mieszkanie 3.

Pw 18 380-55.129
Ekspedientka 

biegła uczciwa tylko » dobremi 
poleceniami z branży rzeźnickiei 
na wyjazd do Gdyni. Zgłoszenia 
Knopiński Pocztowa 26.

rw 5821
Dziewczyna

do wszystkiego może sie zgłosi*. 
Żydowska 30 mieszkanie 4.

rw 5826

Szwaczka
na sukienki, bieliznę. Adres Ka­
rier Poznański Stary Rynek

rw 5828
Służąca

potrzebna, św. Roch 11. rw 5829
Pomocnik

szewski potrzebny zaraz. — W 
Szewska 9. Pw 18 381-55.132

Podróżujący
na Poznań branży delikatesowe- 
spożywczej najchętniej którzy już 
pracują, kaucją lu,b bęz. Zgłoszę

' ł Kurjer Poznański 
zdw 60 469

Potrzebna
zdolna samodzielna krawcowa, -i 
Wały Wazów 15 „Halina“.

zdw 60 444

Cukiernik
z dobra obsługą gości, trzeźwy i 
sumienny potrzebny na prowin­
cję zaraz. Zgłoszenia z odpisami 
świadectw należy składać do Ku­
rjera Pozn. pod nw 10 568 

Uczeń
z ukończona miejska szkoła han­
dlowa może sie zgłosić piśmien­
nie. W Gruszkiewicz, Poznani 
ul. Wrocławska 3. skład bława­
tów. Pw 18 377-20.2?

Humor zagraniczny

Panna
z lepszej rodziny, sierota, umie­
jącą gotować, sprzątać, lubiąca 
dzieci przyjmie posadę, chetnie 
na wyjazd. Oferty Kurjer Po­
znański zdw 60 117

Zastępstwo
aparatów lekarskich oddam na 
Poznań. Wysoka prowizja. Kau­
cja wymagana, lecz zabezpieczo­
na. Zgłoszenia tylko pisemne Inż. 
Brauner z listami Tuller Ma- 
sztalarska 1. III. mieszkanie 15. 

zd w 60 263

„Bohaterski mąż“.
Żona: — Jurku, bandyta zagląda przez okno. 
Mąż: — CichoI uspokój się najdroższa, i staraj s

go zainteresować, a ja pobiegnę po policję. „
(Weekly Telegr„ Londyn) S. r-

na czerwiec 198? za oba wydania rasem włącznie tygodniowego do­
datku ¡lustr. „ilustracja Poznańska" i „Nowiny/ Sportowe" w Po­
znaniu w eksped. zl 4 00. w agencjach w mieści^ zr 4,50. z odnoezen em 

1 4.70. z odnoszeniem przez pocztę poza Poznaniem miesięcznie zł 4 94
,. —------ „od opaska mieeięornie w Polsce zl 9.00. w innych krajach zł 11.00.
W raźie wypadków spowodowanych silą wyższa, przeszkód w zakładzie strajków 1 t. p 
wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie pienia, a abonenci nie maja prawa domagania 
sie niedostarezonych numerów Inb odszkodowania.

W wydaniach wielkoświątectnych t uroctystościowych poprzedza normalną codzienną 
Telefony do Redakcji i Administracji: Util, 1478,3397, 3524, 3525, 4072, w niedziele, święta i

Og*oszema na »tronie (Uamowej 28 gr. na »tronie 4-łamowej przy końcu tekstu 
redakcyjnego 60 gr na stronie czwartej 100 gr. na stronie drugiej 
120 gr przed wiadomościami potocznemi 200 gr od 1-lamowego milim 

Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca 20% nadwyżki. Ogłoszenia do wyda­
nia porannego przyjmujemy do godz. 18,30. w nagłych wypadkach do godz. 22 a stróża: dowydania wieczornego................................ . . • • ■ -. . ..........................
wigksze dłużej
daisse »¡owo ' .... ___________ „_______
matrycowania, wydawnictw nie odpowiada, 

część numeru z reklamami I ogłoszeniami materjał poświęcony danej uroczystości, 
nocą tylko 1476, 3524 i 4072, fiíja Stary Rynek 2305. — P. K. 0. Poznań nr. 200149-
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